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Nr. 154. 


Sobota, 10 Lipca 1897. 


Rok 87. 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 5 cen- 
tów, poczta 8 centów. — Biuro Redakcyi i Admini- 
stracyi nlica Czarnieckiego l. 8. — Listy należy 
fiankować. 

Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 

Telefon Redakcyi nr. 38. 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi r ocznie 16 zł, półrocznie 8zł, kwartal- 
nie 4 zł, miesięcznie 1 zł. 35 ct. W miejscu: rocznie 12zł, półrocznie 6 zł., kwartal 
nie 3 zł, miesięcznie 1 zł Prenumerata zagraniczna: W Niemczech 1 zł. 60 ct. mie- 
sięcznie. We wszystkich innych państwach 1 zł. 90 et. miesięcznie. 

„Przewodnik naukowy i literaeki'' dodatek miesięczny do <Gazety Lwowskiej», otrzymają 
cało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca 
czerwca lub od 1 lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 75 et. | drudzy 
30 ct. — Przewodnik prenumerowany osobno kosztuje 4 zł. 


Zaproszenie do przedpiaty. 

Przedpłata na „Gazetę Liwowską'' 
wynosi półrocznie (od 1 lipca do końca 
grudnia) w miejscu 6 zł, pocztą 5 
zł.; ćwierćrocznie (od 1 lipea do koń- 
ca września) w miejscu 3 zł, posztą 
4 zł.; miesięcznie od 1 do końca każ- 
dego miesiąca w miejscu 1 zł., poczią 
1 zł. 35 et. 

Prenumeratorowie roczni lub pół- 
roczni, (którzy prenumerują od 1 
lipca do końca grudnia), otrzymują 
Przewodnik naukowy i literacki, doda- 
tek miesięczny do Gazety Lwowskiej 
bezpłatnie; óćwierćroczni zaś i 
miesięczni za dopłatą: pierwsi 75 ct., 
drudzy 30 et. Przewodnik, prenume- 
rowany osobno, kosztuje rocznie 4 
złr., półrocznie 2 złr., ówierćrocznie 
1 złr. 

W celu ustalenia nakładu prosimy 
0 wczesne nadsyłanie prenumeraty. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


3. Biuletyn. 

Stan ogólny Jej ces. i król. Wysokości 
Najd. Areyksiężnej Augusty jest zadowala- 
jący. Temperatura 36-5 stopni. 

Nowonarodzona Arcyksiężniczka ma się 
dobrze. 

Kis-Tapolesany, 7 lipca 1897. 

Profesor Gustaw Braun m. 
Dr. Benkó m. p. 
radca królewski. 


KRZYŻACY 
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POWIEŚĆ EIISTOR YCZN A. 


PRZEZ 


HENRYKA SIENKIEWICZA. 


II. 
(Ciąg dalszy). 


-- Panie, świeć jej! — rzekł Maćko. — 
Pamiętam, pamiętam... Kiedy to się w boki 
wzięła a poczęła cudować, to się parobcy w 
siano chowali. Ale do gospodarki była spra- 
wna. I z sosny jej się zleciało ?... Widzicie 
ludzie !... 


— Zleciała, jak szyszka na zimę... Oj, 
był frasunek. Wiecie? po pogrzebie tom się 
tak z żałości upił, że trzy dni nie mogli mnie 
dobudzić. Myśleli, żem się też wykopyrtnął. 
A com się potem naplakał, tobyście cebrem 
nie wynieśli! Ale do gospodarstwa i Jagien- 
ka sprawna. Wszystko to teraz na jej głowie. 

—- Ledwie, że ją pamiętam. Nie wię- 
ksza była, kiedym wyjeżdżał, niż toporzysko. 
Pud koniem mogła przejść, głową o brzuch 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 24 
czerwca b. r. najmiłościwiej zatwierdzić wy- 
bór księdza Pawła Sapeckiego, dziekana i 
proboszcza w Sędziszowie na prezesa, a dr. 
Bolesława Strowskiego, adwokata krajo- 
wego w Ropczycach, na zastępcę prezesa Ra- 
dy powiatowej w Ropczycach. 


C. k. Sąd krajowy wyższy w Krakowie 
zamianował praktykanta sądowego Maryana 
Edwarda Kwiecińskiego auskultantem 
sądowym. 


C. k. gal. Dyrekcya poczt i telegrafów 
nadała posady : 

I Pocztmistrzów: w Toporowie Mie- 
czysławowi Dutkiewiczowi, pocztmistrzo- 
wi z Chrzanowa; w Szczurowej Franciszkowi 
Leszczyńskiemu, e. i k. porueznikowi 
pozasłużbowemu; w Dubiecku Pawłowi Ilni- 
ekiemu, ekspedyentowi pocztowemu we 
Wzdowie; w Stanisławowie 3. Michałowi Ma- 
zurkowi, pocztmistrzowi z Lipinek; w Li- 
pinkach Eugeniuszowi Klemensiewiczo- 
wi, ekspedytorowi pocztewemu w Kurowi- 
cach. 

IL Ekspedyentów pocztowych: 
w Mikuliczynie, ekspedyentce pocztowej Me- 
lanii Borysiewicz z Ulucza; w Suszczy- 
nie, ekspedytorowi poeztowemu Feliksowi K o- 
rotkiewiczowi; w  Lackiem wielkiem, 
dzierżawcy dóbr Leonowi Wikarskie mu; 
w Wysowej, ekspedytorowi poeztowemu Ja- 
nowi Fischerowi; w Romanowie, ekspe- 
dytorowi pocztowemu Maryanowi Obertyń- 
skiemu; w Tołszezowie, Aleksandrze Ja- 
nuszewskiej; w Wiśniowej obok Ropczyc, 
ekspedyentce pocztowej Maryi Pileekiej 
z Jasionki; w Mikołajowie obok Brodów eks- 
pedytorowi pocztowemu Teodorowi Maykow- 
skiemu: w Krowodrzy, Emeryee Jasiel- 
skiej z Manasterca; w Łękach górnych, 
ekspedyentce pocztowej Wandzie Czekań- 


skiej z Machowy; w Ropience, Oskarowi 
Passendorfowi, ekspedyentowi pocztowe- 
mu z Dzikowa starego; we Wzdowie Alojzyi 
Michalewskiej, ekspedyentee pocztowej 
z Jaćmierza; w Grębowie, ekspedytorowi po- 
cztowemu Janowi Jaworskiemu; w Kor- 
czowie, ekspedytorowi pocztowemu Stefanowi 
Skrockiemu. 

NI. C.k.stajniezych pocztowych: 
w Chrzanowie Emilii Centner. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 9 lipca. 


Feliks Faure, prezydent Francyi, za 
miesiąc mniej więcej wyruszy w podróż do 
Rossyi. P. Faure ma już nawet fundusze na 
tę podróż daleką i kosztowną; przyznał mu 
je onegdaj parlament francuski. Uchwała ta 
parlamentu jest jednak o wiele ważniejszą i 
bardziej zasadniczą z innego względu: jest ona 
aprobatą reprezentacyi narodu francuskiego 
na podróż samą. 

Konstytucya francuska nie przewiduje 
ewentualności podróży prezydenta po za gra- 
niee Francyi. Jest w tem właściwie milczący 
dowód, że twórcy trzeciej rzeczypospolitej pra- 
gnęli w sposób pośredni zapobiedz takim po- 
dróżom. Ponieważ jednak konstytucya ta ró- 
wnocześnie nie zabrania takich podróży wprost 
i wyraźnie, przeto zwolennicy ekspedycyi p. 
Faure'a do Rossyi wnioskują, iż prezydent 
czyni tylko użytek ze swego prawa, gdy uda 
się w ten podróż. Wniosek swój popierają oni 
nadto argumentem, iż konstytneya wyznacza 
prezydentowi pewną kwotę na podróże; a za- 
tem wolą było twórców konstytucyi, aby pre- 
Zydent podróżował, — wprawdzie nie ma tam 
wyraźnie mowy o podróżach prezydenta tak- 
że za granicę, ale też nie powiedziano, iż po- 
dróże te odbywać się mają wyłącznie tylko 
wewnątrz państwa. — O wiele trudniejszy:n 
już do zwalczenia jest naodwrót inny argument, 
wysnuty z ducha konstytucyi francuskiej, a 
sprzeciwiający się zamierzonej podróży. Oto 
republikańska konstytucya Francyi nie zna 
zastępcy prezydenta a zatem kładzie za waru- 


nie zawadziwszy. Ba! dawno to już, i musiała 
wyrosnąć. 

— Na świętą Agnieszkę skończyła pię- 
tnaście lat; alem jej też już blisko rok nie 
widział. 

— A cóż się z wami działo ? Zkąd wra- 
cacie ? 

— Z wojny. Albo to mi niewola, ma- 
jęcy Jagienkę, w domu siedzieć ? 

Maćko, chociaż chory, na wzmiankę o 
wojnie nadstawił ciekawie uszu i zapytał: 

— Byliście może z kniaziem Witołdem 
pod Worsklą ? 

— A byłem — odrzekł wesoło Zych 
ze Zgorzelic. — No, Pan Bóg mu nie po- 
szczęścił: ponieśliśmy klęskę od Edygi okru- 
tną. Naprzód, konie nam wystrzelali. Tatar 
ci nie uderzy wręcz, jako rycerz chrześcijań- 
ski, jeno z łuków z daleka szyje. Ty na niego 
obces, to ci się umknie i znów szyje. Róbże 
z nim, co chcesz! Bo widzicie, w naszem 
wojsku chełpili się rycerze bez pomiarkowa- 
nia i gadali tak: „Kopii nawet nie będziemy 
chylać, ni mieczów dobywać, jeno na kopy- 
tach to robactwo rozniesiem*. Tak to oni się 
chwalili, aż tu, jak wzięły groty warezeć, to 
aż się ciemno uczyniło — i po bitwie, co? 
Ledwie jeden na dziesięciu żyw ostał. Dacie 
wiarę? Więcej niż połowa wojska, siedem- 
dziesiąt kniaziów litewskich i ruskich zostało 
na polu, a co bojarzynów i różnych tam dwo- 
rzan, czyli, jak oni zowią: otroków, tegoby- 
ście i bez dwie niedziele nie policzyli. 

— Słyszałem — przerwał Maćko. — 
I naszych posiłkowych rycerzy też siła legło. 


— Ba, nawet i dziewięciu Krzyżaków, 
gdyż i ci musieli Witoldowej potędze służyć. 
A naszych także kupa, że to, jako wiecie, 
gdzie inny się obejrzy za siebie, tam nasz 
się nie obejrzy. Dufał najbardziej wielki kniaź 
naszym rycerzom i nie chciał mieć innej 
straży w bitwie koło siebie, jeno samych 
Polaków. Hi! Hi! Mostem się też koło niego 
położyli, a jemunie! Legł pan Spytko z Miel- 
sztyna, i miecznik Bernat, i cześnik Mikołaj, 
i Prokop, i Przecław, i Dobrogost, i Jaśko z 
Lazewie, i Pilik Mazur, i Warsz z Michowa, 
i wojewoda Socha, i Jaśko z Dąbrowy, i 
Pietrko z Miłosławia, i Szezepiecki, i Oderski, 
i Tomko Łagoda. Ktoby ich ta wszystkich zli- 
czył ! A niektórych tom widział tak nabitych 
grotami, że jako jeże po śmierci wyglądali, aż 
śmiech brał patrzeć ! 

Tu roześmiał się istotnie, jak gdyby 0- 
powiadał rzecz najweselszą — i nagle począł 
spiewać: 

Oj poznałeś, co to Tatar, 
Kiej ci dobrze skóry natarł ! 


— No, a potem co? —- spytał Zbyszko. 

— Potem umknął wielki kniaź, ale za- 
raz ducha nabrał, jako to on zwykle. lm 
mocniej go przygniesz, tem ci lepiej odsko- 
czy, jak leszezynowy kierz. Poskoczyliśmy te- 
dy do Tawańskiego brodu bronić przeprawy. 
Przyszła też garść rycerzy nowych z Polski. 
No i nie! Dobrze! Na drugi dzień nadciągnął 
Edyga z ćmą Tatarstwa, ale już nie nie 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen- 
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza. 


Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Plohna, 
nlica Karola Ludwika l. 9; we Francyi, w Paryżu 
wyłącznie agencya pana Adama, Boulevard Raspail 
Nr. 105 bis. 
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nek, iż wszystkie obowiązki wykonawczej wła- 
dzy rządowej wypełniać on będzie sam, oso- 
biście. Podczas podróży wewnątrz kraju jest 
to rzeez zupełnie łatwa i naturalna; inaczej 
przedstawia się sprawa, gdy prezydent udać 
Się ma za granicę; wówczas grozi władzy wy- 
konawczej zupełny zastój. 

Ponieważ zaś żadna konstytucya nie może 
dążyć dotego, aby w porządku rzeczy przez nią 
stworzonym zapanował zastój, przeto przeciwni- 
cy podróży p. Faure'a wysnuwają ztąd wniosek, 
iż owa konstytucya francuska stanowczo sprze- 
ciwia się ewentualności podróży prezydenta 
za granicę. Zresztą, argumentują oni — kon- 
stytucya francuska stawia władzę ustawoda- 
wczą na równi z władzą wykonawczą: przeto 
Francyę, reprezentuje prezydent jej tylko ra- 
zem z parlamentem, wszędzie zatem gdzie 
republika ma być reprezentowana, obok pre- 
zydenta rzeczpospolitej powinni się znajdo- 
wać przewodniczący Izby posłów i senatu. 
Tymczasem do autokratycznej Rossyi trudno 
wysyłać trójgłową deputacyę, — a w tem 
a nowy argument przeciw zamierzonej po- 

róży. 

i Pomimo jednak wszystkich tych argu- 
mentów przeciwnych podróży, pan Faure po- 
jedzie i to pojedzie za pośrednią aprobatą 
parlamentu francuskiego, który mu przyznał 
fundusze na tę podróż. P. Faure jest czło- 
wiekiem osobiście bardzo bogatym i w za- 
mian za taki zaszczyt, jak być goszezonym 
w roli naczelnika narodu przez cara Rossyi, 
zapłaciłby on chętnie wszystkie koszta po- 
dróży ze swej własnej kieszeni. Zresztą fun- 
dusze na ten cel mógł był rząd francuski za- 
czerpnąć łatwo z zapasów wyznaczonych na 
podróże prezydenta w ogóle. Mimo to rząd 
ten wolał odnieść się do parlamentu o kre- 
dyt 500 tysięcy fr., — i ze swego stanowi- 
ska miał on słuszność. Czuł bowiem do- 
brze słabe strony tego przedsięwzięcia i 
chciał odpowiedzialność za to zrzucić z sie- 
bie i złożyć ją na parlament. Tak się też 
stało; zamiast trójey republikańskiej pojedzie 
p. Faure sam, a jeżeli stanie się to wbrew 
konstytucyi franeuskiej, odpowiedzialność za 
to ciężyć będzie na parlamencie, który udzie- 
lając kredyta zgodził się pośrednio na tę 
podróż. 

Jest jeszcze jedna okoliczność, która po- 
dróży tej nadaje piętno. Pierwszy po Thiersie 
i Mac Mahonie, prezydent trzeciej rzeczpo- 
spolitej, Grevy, usiłował wszystko tak czynić, 


wskórał. Hej, było wesele! Co on chce przez 
bród, to my go w pysk. Nijak nie mógł. 
Jeszcześmy ich nabili i nałapali niemało. Ja 
sam pięciu ułowiłem, których z sobą do Zgo- 
rzelie prowadzę. Obaczycie po dniu, jakie mają 
psie mordy. 

— W Krakowie powiadali, że i na Kró- 
lestwo może przyjść wojna. A í 

— Albo to Edyga głupi? Wiedział ei 
on dobrze, jakie u nas rycerstwo, a i to też, 
że najwięksi rycerze ostali doma, bo królowa 
nie rada była, że Witold na swoją rękę 
wojny wszczyna. Ej, chytry on jest — stary 
Edyga! Zaraz pomiarkował u Tawani, że kniaź 
w siłę rośnie i poszedł sobie precz, hen, za 
dziewiątą ziemię! 

A wyście wrócili ? 

, "— A wróciłem. Już tam niema co ro- 
bić. I w Krakowie dowiedziałem się o was, 
żeście mało eo przedemną wyjechali. 

— To dlatego wiedzieliście, że to my? 

— Wiedziałem, że to wy, bom się wszę- 
dzie o was na popasach pytał. 

Tu zwrócił się do Zbyszka: 

— Hej, mój Boże, to ja cię małego o- 
statni raz widział, teraz, zasie choć i pociem- 
ku miarkuję, żeś chłop, jak tur. A zaraz go- 
tów był z kuszy dziać!.. Widać, że na woj- 
nie bywałeś. 

— Mnie od małości wojna chowała. 
ane stryjko powie, czyli mi doświadczenia 

rak. 


— Nie potrzebuje mi stryjko nie mó- 
wić. Widziałem w Krakowie pana z Taczewa, 
który mi o tobie rozpowiadał.... Ale pono ów 


aby osoba jego o ile możności pozostawała w 
cieniu a na pierwszy plan występował tylko 
Jego urząd. Podobnego systemu trzymał się 
zawsze także (arnot a w szczególności także 
w kwestyi, którą się tutaj zajmujemy. Mia- 
nowicie, gdy pewnego razu miał odwiedzić 
Lille, zaprosił go król Belgów, by przyjechał 
flo Brukseli. Carnot przedłożył zaproszenie 
radzie ministrów i rzekł, iż według jego za- 
patrywania prezydent rzeczypospolitej nie po- 
winien wydalać się po za granice kraju; do- 
dał jednak, że jeśli ministrowie będą iunego 
zdania, on zastosuje się do tego. Ministrowie 
atoli wszysey byli tego samego zdania, Co 
Carnot. Inaczej p. Faure. Jeżeli można wierzyć 
francuskim dziennikom radykalnym, otrzy- 
imawszy zaproszenie cara, rzekł on krótko 
i węzłowato: „Dostalem zaproszenie od cara 
i w tym a w tym dniu udam się w podróż“. 
W ten sposób rzecz była załatwiona. P. Faure 
bowiem, odmiennie od swych poprzedników, 
jest zdania, że nie urząd, lecz jego osoba na 
pierwszym stoi planie. I w tem tkwi znaczenie 
podróży dla wewnętznych stosunków Francji. 
Francya jednak, w tym wypadku przynaj- 
mniej, godzi się na te, bo jak powiedział 
p. Brisson „chodzi tu o akt kurtoazyi 1 przy- 
jaźni”. 


Sprawy krajowe, 


(XIII. Walne zgromadzenie Kółek rolniczych.) 
Nowy Sącz, 8 lipca. 


Dzisiejsze posiedzenie ranne zagaił wi- 
ceprezes zarządu gł. p. dr. Skałkowski odczy- 
taniem uchwały zarządu głównego, który bez- 
pośrednio przedtem odbył swe posiedzenie. Na 
mocy tej uchwały cofnięto projekt zmiany statutu 
z tem, że nowy projekt zostanie wypracowany 
i przedłożony następnie zjazdowi delegatów. 
Otwarto jednakże nad statutem dyskusyę w 
celu wysłuchania życzeń członków. Poseł Oie- 
lecki cofnął w obec tego swój wniosek, pro- 
sząć zarazem, by posiedzenie dzisiejsze poświę- 
cono tej tak ważnej sprawie. W celu jednakże 
ukrócenia i tak znacznie się przeciągającej 
dyskusyi uchwalono na wniosek ks. dr. Zy- 
gulińskiego ograniczyć przemówienia poszcze- 
gólnych mowców do 5 minut. W dyskusyi 
zabiera glos p. Mordarski, który omawiając 
szczegółowo projekt podnosi liczne kwestye. 
Żąda przedewszystkiem, by pozostawiono człon- 
kom decyzyę w sprawie wysokości wkładek, 
aby członków wykreślały walne zgromadzenia 
Kółek, dalej ażeby instytucye, popierające cele 
Kółek, miały swoich delegatów w zarządach 
powiatowych i w zarządzie głównym, wreszcie, 
aby walne zgromadzenia odbywały się w róż- 
nych miastach a nie wyłącznie we Lwowie. 
Na ten sam temat przemawiali pp. dr. Stef- 
czyk, ks. Piaskowy, dr. Sękowski, dr. Praż- 
mowski, Obmiński, ks. dr. Zyguliński, który 
żądał by w statucie wyraźnie zaznaczyć, że na 
zgromadzeniach Kółek nie wolno poruszać 
kwestyj politycznych, i włościanin Gliński z 
Wysiatycz w powiecie przemyskim. Poseł Oie- 
lecki potępia podział na okręgi — radzi za- 
trzymać dotychczasowy podział na powiaty — 
i rozszerzyć ile możności autonomię Kółek, 
P. Stapiński stawia następujące wnioski w 
tej sprawie, a to: 

1. Władzą administracyjną Kółka jest 
jego zarząd z walnem zgromadzeniem. 

2. Władza zarządu centralnego ograni- 
cza się do instruowania i kontrolowania Kó- 
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Mazur nie chee ci dziewki dać, a jabym ta 
nie był taki zawzięty, boś mi się udał... Za- 
pomnisz ty o tamtej, jeno zobaczysz moją Ja- 
gienkę. To ci rzepa!... 

— A nieprawda! Nie zapomnę, choćbym 
i dziesięć takich, jak wasza Jagna, obaczył. 

— Za nią pójdą Moczydoły, gdzie jest 
młyn. Było też na łęgach, jakem wyjeżdżał 
dziesięć świerzop dobrych ze źrebięty.... Nie- 
jeden mi się jeszcze o Jagnę pokłoni — nie 
bój się! 

Zbyszko chciał odpowiedzieć: „Ale nie 
ja!“ — lecz Zych ze Zgorzelie począł sobie 
znów pośpiewywać: 


Ja wam się do kolan nagnę, 
A wy za to dajcie Jagnę, 
Bogdaj was! 


— Wam zawsze wesołość i śpiewanie 
w głowie —- zauważył Maćko. 

— Ba, a cóż błogosławione dusze w 
niebie robią ? 

— Śpiewają. 

— No, to widzicie! A potępione płaczą. 
wolę Ją I8ć6 do śpiewających niż do płaczą- 
cych. Swięty Pieter też powie tak: „Trzeba 
go puścić do raju, bo inaczej będzie jucha i 
w piekle śpiewała, a to nie przystoi“. Patrz- 
cie — świta już. 

(Ciąg dalszy nastąpi). 
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łek, tndzież prowadzenia spraw wspólnych 
wszystkich Kółek. 

9, Walne zgromadzenie stanowią dele- 
gaci pojedyńczych Kółek z członkami wspie- 
rającymi i honorowy mi. 

4. Instytneyę zarządów powiatowych zre- 
formować wydaniem regulaminu — zarządy 
zaś okręgowe w formie wprowadzonej w pro- 
jekeie zupełnie wykreślić. 

5. W $. 2 cel handlowo-gospodarczy 
wysunąć na czoło tak, aby było widocznem, 
że działalność handlowo-gospodarcza jest głó- 
wnem zadaniem instytucyi. 

6. Zmniejszyć liczbę delegatów Wydzia- 
łu krajowego, Rady szkolnej krajowej, Towa- 
rzystw gospodarskich i Tow. asekuracyjnego 
do jednego delegata, aby zarząd składał sie 
z 18 wybieralnych i 15 delegowanych t. j. 
51 członków. 

1. Qzłonek zarządu głównego, który na 
8 posiedzeniach z rzędu się nie jawi — prze- 
staje nim być nadal — a w miejsce jego mo- 
żna kooptować innego. | 

Następny mowca ks. Migdał proponuje, 
aby statut obecnie przedłożony przyjąć bez- 
zwłocznie oczynić w nim jednak takie 
zmiany, jakie Walne zgromadzenie uchwali. 
Przemawiali jeszcze pp. Ostaszewski, Wójcik, 
Mikołaj hr. Rey i Obmiński. 

Z kolei przystąpiono do dalszego punktu 
porządku dziennego t. j. do wniosków. Wło- 
ścianin z Jodłowy domaga się wyjednania w 
Dyrekcyi skarbu pozwolenia na utrzymywanie 
trafik przez Kółka — oraz uderza ostro na insty- 
tucyę lustratorów, pochłaniającą znaczne sumy, 
które należałoby obrócić na cele użyteczniej- 
sze. Dr. Bronisław Dulęba odpowiada na nie- 
które zarzuty, poczem prof. dr. Głąbiński wy- 
jaśnia w obszernem przemówieniu nową usta- 
wę podatkową. 

Następnie referował dr. Dulęba wnioski 
zarządów powiatowych Kółek rolniczych, któ- 
re w roku zeszłym na zjeździe w Rzeszowie 
domagały się utworzenia centralnego związku 
handlowego we Lwowie z odpowiednio zor- 
ganizowanemi filiami. W sprawie tej zape- 
wnił p. referent, że Zarząd główny gorąco 
Się nią zajmuje — zastrzegł się jednakże, że 
do przeprowadzenia jej potrzebne są bardzo 
Znaczne fundusze. P. Mordarski omawiał 
sprawę handlu solą, który winny Kółka ująć 
w swe ręce —- stawia zarazem interpelacyę 
w sprawie niepowoływania rolników do ówi- 
czeń wojskowych w czasie żniw. 

Dr. Prażmowski przemawiał w sprawie 
fuzyi Związków handlowych i większego u- 
działu w nich Kółek a dr. Dulęba postawił 
wniosek: Walne zgromadzenie uznaje potrze- 
bę utworzenia Instytueyi handlowych w celu 
zaopatrywania sklepików Kółek w potrzebne 
towary. „dE 

O godzinie 1-szej udali się wszyscy na 
wspólny obiad „do ogrodu miejskiego. 

Posiedzenie popołudniowe rozpoczęto o 
godzinie 2. Po zagajeniu przez dr. Skałkow- 
skiego zabrał głos dr. Steczkowski, który wy- 
jaśniał sprawę lustratorów i podał do wiado- 
mości zebranych, że Zarząd główny miano- 
wał mężów zaufania, którzy spełniać mają 0- 
bowiązki lustratorów Kółek sąsiednich. Ks. 
Górski postawił wniosek, by wydawano Prze- 
wodnika Kółek w języku polskim i ruskim, 
zwłaszcza, że Rusini uważają Kółka za insty- 
tucyę wyłącznie polską. Wniosek ten przyjęto 
hucznymi oklaskami. 

Mikołaj hr. Rey bronił lustratorów Kó- 
łek rolniczych, którzy wykładami swoimi 
znacznie się przyczyniają do oświaty ludu. 
Na wniosek p. Marszałkowicza wyrażono Te- 
dakcyi Przewodnika podziękowanie za staran- 
ną pracę. Wreszcie przemawiał jeszcze ks. 
Rajczak i Rostarczyk oraz Stapiński, który 
uznając potrzebę lustratorów wezwał zarząd 
do zbadania powodów rozgoryczenia, ludu 
przeciw nim. Zarazem podniósł myśl używania 
do lustracyi inteligentnych włościan, i wska- 
zał kilka odpowiednich osób. Dr, Steczkowski 
wreszcie postawił wniosek, by z powodu spo- 
źnionej pory odesłano wszystkie wnioski do 
Zarządu głównego. 

Na tem wyczerpano porządek dzienny. 
Nastąpiło pożegnanie uczestników przez bur- 
mistrza miasta p. Lipińskiego, któremu odpo- 
wiedział dr. Skałkowski, dalej podziękowanie 
„Bokołowi* za użyczenie sali na zebrania i 
jednego z włościan za przewodnictwo. 


Z Berlina. 


(Niepokojące objawy. — Nowy sekretarz stanu 
w urzędzie skarbu cesarstwa. — Ile kosztował 
strejk hamburski ?) 


Jeszcze opinia publiczna w Niemczech nie 
oswoiła się a tem mniej pogodziła z nominacyą 
gen. Podbielskiego na generalnego poczmistrza, 
a już pozostająca znim w stosunkach Kreutz 
Ztg., występuje do niego z szeregiem żądań 
na wkróś reakcyjnego charakteru. 

I tak żąda, aby następca Stephana zniósł 
przedewszystkiem różne ułatwienia pocztowe, 
z których przecież korzysta „tylko“ przemysł 
i handel. Zatem radzi podrożyć opłaty od pa- 
kietów 5 kilogramowych, od pilnych depesz 
i od telefonów. Dalej radzi obniżyć poziom 


wykształcenia urzędników pocztowych, ponie- | 


waż czynności ich potrafią załatwiać po naj- 
większej części ludzie mniej wykształceni, da- 
leko tańsze siły. Oszczędności te i podwyżki 
proponuje Kreuz Zty. zużyć na odszkodowa- 
nie kolei żelaznej, która dotąd za darmo prze- 
wozić musi pocztę i traci na tem 24 milio- 
nów rocznie. 

Słusznie na to odpowiadają przeciwnicy 
Kreutz Ztg., że poczta ze wszystkich obsza- 
rów adaninistracyi, najmniej potrzebuje refor- 
my, a gdyby odmiany w guście proponowa- 
nych, miały być wykonane, ruch ogólny do- 
znałby największej krzywdy, a sława „nie- 
mieckiej poczty“ upadłaby wraz z zaufaniem 
do niej u ogółu. , 

Jeżeli chodzi o oszczędności, to możnaby 
je osiągnąć przez ukrócenie zbytku w budo- 
wnictwie pocztowem. Jeżeli zaś chodzi o 
zwiększenie dochodów, to osiągnąć je można 
jedynie przez zniżenie opłat a nie przez ich 
podwyższanie. Kto pamięta dawniejsze porto- 
rya od listów, ten przyznać musi, że dopiero 
zaprowadzenie 10-fenygowego portoryum spro- 
wadziło szerszy ruch listowy i zwiększone do- 
chody fisknsa pocztowego. 

Nie jest też prawdą, że ze zniżonej 
opłaty od paczek korzystają tylko kupcy i 
przemysłowcy. Korzysta z niej najszersza pu- 
bliczność, sprowadzająca dziś taniej i lepiej 
niektóre towary z daleka, które dawniej na 
miejscu musiała opłacać drogo. To też ogólne 
powstałoby oburzenie, gdyby p. Podbielski 
właśnie na polu ruchu pocztowego miał roz- 
począć w ten sposób „reakcyę*. Owszem sto- 
sunki wymagają zaprowadzenia nowych uła- 
twień, i tych właśnie domaga się cała opinia 
publiczna w Niemczech. 

Silne obawy budzą też przepowiednie 
co do przyszłego kierunku polityki handlowej. 
Konserwatywni i agraryusze prą do wypowie- 
dzenia traktatów handlowych i zaprowadzenia 
bezwzględnego protekeyonizmu, którego ostrze 
tymczasem skierowane ma być przeciwko 
Stanom Zjednoczonym. Dzienniki liberalne 
uważają za rzecz pewną, że wojna ełowa z 
Ameryką Północną o największe straty przy- 
prawiłaby rolnictwo i przemysł całej Rzeszy 
niemieckiej, 

Według jednozgodnych zapewnień dzien- 
ników mianowanie posła niemieckiego w Sta- 
nach Zjednoczonych bar. Thietmanna se- 
kretarzem stanu w urzędzie skarbu cesarstwa, 
można uważać za fakt spełniony. 

Baron Thielmann urodził się w r. 1846. 
W czerwcu roku 1870 wstąpił w służbę dy- 
plomatyczną, w roku 1878 został członkiem 
ambasady w Waszyngtonie, w roku 1880 
radcą ambasady w Paryżu. Tam reprezento- 
wał Niemcy na kongresie monetarnym. 
Wkrótce potem przydzielono go do ambasady 
w Konstantynopolu, a w roku 1885 posłano 
go na generalnego konsula do Sofii. W jesieni 
roku 1887 otrzymał nominacyę na posła w 
Darmsztacie, które to stanowisko zamienił z 
p. Kosserow po opuszczeniu przez niego Ham- 
burga. W r. 1894 był posłem w Monachium, 
w marcu zaś r. 1895 został posłem w Wa- 
szyngtonie. Dodajmy jeszcze, że p. Thiel- 
mann bardzo był czynnym przy zawieraniu 
traktatów handlowych. 

Wielki strejk hamburskieh robotników 
okrętowych i portowych jest obecnie głównym 
przedmiotem obrad odbywającego się w Ham- 
burgu zjazdu robotników portowych. Ze spra- 
wozdania wynika, że strejkowało około 18 000 
ludzi. Po ukończeniu bezrobocia wydano na 
pokrycie kosztów administracyjnych, kosztów 
procesowych i t. p. jeszcze 18.314 mk. Od- 
było się 425 procesów z powodu obrazy i 
zmuszania do strejku; w 116 procesach ska- 
zano oskarżonych na 26 lat, 4 miesiące i 1 
dzień więzienia, w 225 innych na 2.855:50 
mk. kary; w 84 procesacli uwolniono oskar- 
żonych. Obecnie znajduje się jeszcze w wię- 
zieniach 26 osób, których rodzinom (79 osób) 
kasa strejkowa wypłaca tygodniowo wsparcia 
361 mk. 

Na opędzenie kosztów strejku zebrano 
w Niemczech 498.692 mk. Hamburskie Æcho 
zebrało prócz tego 90.389 mk. W Hamburgu 
samym złożono 906.906 mk.; wpłynęło z za- 
granicy 96 529 mk. Razem zebrano 1,613.600 
mk., wydano zaś 1,615.600 mk. 


Z Petersburga donoszą do Polit. Corr.: 
Tutejsze poinformowane koła zapewniają, iż 
p. Nelidow z posady ambasadora w Konstan- 
tynopolu ustępuje wyłącznie na wlasne ży- 
czenie, gdyż od dłuższego juź czasu ze wzglę- 
dów rodzinnych starał się o przeniesienie na 
inne stanowisko. Z tego wypływa, iż ustąpie- 
nie Nelidowa nie jest weale jakimkolwiek 
objawem zmiany kierunku rossyjskiej polityki 
na Wschodzie. Rzeczą jest zresztą pewną, iż 
Nelidow w każdym razie pozostanie na swo- 
jem stanowisku aż do zakończenia rokowań 
pokojowych. 

Nowoje Wremia donosząc o ustąpieniu 
p. Nelidowa pisze: Zbyt trudnem byłoby na- 
wiązywać komentarze do dokonywającej się 
zmiany, która jednak nie pozbawiona jest 


znaczenia dla polityki rossyjskiej nad Bosfo- 
rem, tam wlaśnie, gdzie Rossya nie może i 
nie chce dopuścić wzmożenia się wpływu an- 
gielskiego. Posterunek to nader ważny i nie 
dziwnego, że znużony ciężką pracą dyploma- 
tyezną, w ostatnim zwłaszcza okresie wojny 
grecko-tureckiej, ambasador chce odpocząć na 
mniej odpowiedzialnem stanowisku. Wyjazd 
p. Nelidowa do Rzymu ma nastąpić w ka- 
żdym razie nie wcześniej, aż po ukonczeniu 
rokowań pokojowych, które, jak dotąd, wciąż 
napotykają na nowe szkopuły. 

Jako kandydatów na miejsce, opróżnio- 
ne przez p. Nelidowa, wymieniają posła ros- 
syjskiego w Atenach, p. Onou, oraz posła 
w Szwecyi, Zinowjewa, b. dyrektora depar- 
tamentu azyatyekiego. 


Grecya i Turcya. 


Zachowanie się W. Porty, która wynaj- 
duje coraz to nowe kruczki dla przewlekania 
rokowań pokojowych, sprawia w kołach dy- 
plomatycznych wielkie niezadowolenie, które 
znalazło wyraz w okólniku rządu rossyjskiego 
do mocarstw, proponującym im podjęcie ener- 
gicznego kroku w interesie przyspieszenia ro- 
kowań. Niedawno temu zaręczano, że sułtan 
w skutek nacisku cara Mikołaja II. zgodził 
się „w zasadzie* na ewakuacyę Tessalii i na 
proponowaną mu regulacyę granicy. Tymcza- 
sem wielki wezyr, którego nieprzychylne dla 
mocarstw usposobienie jest znane i który ma 
być zupełnie pod wpływem partyi wojskowej, 
oparł się stanowczo zamiarom Abdul Hamida 
i z jego namowy miał Tewfik basza nowe 
robić trudności i żądać, aby w razie ostate- 
eznym granicę pomiędzy Grecyą a Turcyą 
tworzyła linia Peneusu. Temu oparli się ara- 
basadorowie i ostro zaprotestowali w osobnym 
memoryale, na który W. Porta dała odpo- 
wiedź wymijającą. Tewfik basza oświadczył, 
że Tureya nie może wycofać wojsk swoich 
z Tesalii, dopóki Qrecya nie spłaci jej od- 
szkodowania kosztów wojennych. 

Z Aten donoszą, że okólnik rossyjski 
wywarł tam znakomite wrażenie i uważany 
jest za pierwszy krok Europy do przeprowa- 
dzenia swojej woli. Rząd spodziewa się, że 
uzyska pożyczkę na zapłacenie odszkodowania 
wojennego, dając pewne gwarancye i nie łą- 
cząc z tem kwestyi starego długu państwa. 

Do berlińskiej Post telegrafują z Wie- 
dnia: Wedle wiadomości, jakie tutaj z Aten 
nadeszły, utworzyła się już międzynarodowa 
grupa finansowa, gotowa postarać się dla Gre- 
cyi o sumę potrzebną na odszkodowanie wo- 
jenne. Z góry żąda ona poręki mocarstw i 
stawia warunki arcyciężkie. W greckich ko- 
łach rządowych oswajają się powoli z myślą 
zaprowadzenia kontroli europejskiej. 

Minister spraw zagranicznych Skuludis 
usilnie upraszał posłów mocarstw, aby przy- 
najmniej podpisanie tymczasowej ugody przy- 
spieszono tak, iżby Grecya armię swoją mo- 
gła rozpuścić. 

W Atenach wielkie wywołuje wrażenie 
i zaniepokojenie, że Turcya urządza się w 
Tessalii jakby we własnej prowinceyi. Wszę- 
dzie ustanawia swych urzędników, wprowa- 
dza nowych ulemów do opuszczonych mecze- 
tów, podwaja cichaczem załogi, a nawet wy- 
pracowano już w Konstantynopolu dokładny 
plan obwarowania Laryssy, Trikali i portu 
Volo. Tak więc widoczna, że W. Porta od- 
grywa przy układach pokojowych nader dwu- 
znaczną rolę: oficyalnie raz przyrzeka pewne 
ustępstwa, które nazajutrz znów cofa, a tym- 
czasem korzysta ze zwłoki, aby się tak silnie 
usadowić w Tessalii, by jej ztamtąd nie mo- 
żna później łatwo wyrugować. 


Z Rzymu. 


(Ojciec św. na letniej wilegiaturze. — Przyszły 

konsystora papieski, — Audyencya hr. Reverte- 

ry. — Upały we Włoszech. — Opieszali posło- 

wie. — Ustawa o ochronie emigrantów. — Ob- 

winienie oficerów, którzy byli w niewoli u Me- 
nelika). 


Watykański korespondent wiedeńskiej 
Polit. Corresp. pisze pod dniem 3 b. m.: 
Wielkie upały ostatnich dni spowodowały kil- 
kakrotnie Ojca św., że opuszczał komnaty | 
Watykanu i w watykańskieh ogrodach szukał 
świeżego powietrza. Papież udawał się na 
wzgórze, na którem obok starej wieży Pawła 
IV. kazał był dawniej wybudować willę. Po- 
nieważ jednak w willi tej trzeba było przed- | 
sięwziąć rozmaite naprawki, przeto Papież 
dopiero onegdaj mógł przenieść się na pobyt | 
letni do tej willi, co mu bardzo doradzał | 
przyboczny jego lekarz, dr. Lapponi. Jakkol- 
wiek lekarz uważa to za rzecz nieodzowną, | 
aby Leon XIII. w swej niestrudzonej pracy 
uczynił przerwę i odpoczął trochę, Papież 
jednak także i na letnim swym pobycie nie 
ustaje w pracy i w zwykłych swych zaję- 
ciach, Wstaje bardzo wcześnie, czyta Mszę 
św. w kaplicy willi, a po przechadzce w alei 


z 


ocienionej starymi dębami, powraca do willi 
napowrót, aby zająć się bieżącemi sprawami. 
Przyjmuje eodziennie sekretarza stanu kardy- 
nała Rampollę, od którego odbiera raporta, 
oraz udziela posłuchań innym  dostojnikom, 
którzy potrzebują naradzić się z Papieżem w 
sprawach Kościoła lub których zdania chee 
Papież wysłuchać. Resztę dnia. z wyjatkiem 
czasu, przeznaczonego na skromny posiłek i 
na powtórną przechadzkę, poswięca Papież 
modlitwie lub rozmowie z otaczającymi Go 
prałatami o najrozmaitszych przedmiotach. 
Onegdaj przyjął Papież swego majordoma, 
msgra della Volpe, w towarzystwie prefekta 
biblioteki watykańskiej, Jezuitę Ehrle'go oraz 
dyrektora numizmatycznego muzeum Waty- 
kanu, Henryka Stevensona; wręczyli oni 0J- 
cu św. album z fotografiami, przedstawiają- 
cemi prace nad reszauracyą slynnych aparta- 
mentów Borgia w Watykanie, przeprowadzo- 
ne niedawno z polecenia Leona XIII. Wezo- 
raj przyjął Papież łacińskiego patryarchę Je- 
rozolimy msgra Piavi. Podczas pobytu w swej 
letniej siedzibie, poczyni Ojciec św. także 
przygotowania do konsystorza, który odbyć 
się ma w jesieni, a na którym kardynałowie 
mianowani w d. 29 kwietnia otrzymają ka- 
pelusze kardynalskie, zamianowani będą no- 
wi kardynałowie, oraz prekonizowani biskupi 
na opróżnione dyecezye we Włoszech i za 
granicą. 

Papież przyjął w dniu 5 b. m. na au- 
dyeneyi austryacko -węgierskiego ambasado- 
ra hr. Reverterę, który rozpoczął doroczny 
swój urlop. 

W całych Włoszech panują niezwykłe 
npały. Podczas marszu, w pułku strzelców 
alpejskich dotkniętych zostało porażeniem 
słonecznem 21 żołnierzy. 

Z Rzymu donoszą do Polit. Coresp.: 
Znaczna część posłów opuściła Rzym z po- 
wodu wielkich upałów, a różne środki, któ- 
rych użyto, celem nakłonienia ich do powro- 
tu, jak np. okólnik prezydenta ministrów do 
deputowanych, upomnienia dzienników, gro- 
joy rozpowszechnienia listy nieobecnych w 
urzędowem piśmie — bardzo mało pomogły. 
Nie mniej przeto chce rząd zatrzymać Izbę, 
aż do 20 b. m. Między przedłożeniami, prze- 
znaczonemi do załatwienia, znajduje się wiel- 
ka część budżetu i rozmaite projekty ustaw, 
pomiędzy nimi projekt, tyczący się banków 
emisyjnych dla Sardynii. Pomimo małej chę- 
ci do pracy deputowanych, interesują się w 
kołach parlamentarnych powszechnie wnio- 
skiem rządu o reformie ustawy o emigracyi 
z 80 grudnia 1888 r. 

Celem nowej ustawy jest ochronić emi- 
grantów przed niesumiennością agentów, dać 
im możność zaskarzyć każde nadużycie usta- 
wy jeszcze przed odjazdem z Europy i zwró- 
cić uwagę okrętów z emigrantami na prze- 
pisy moralności, hygieny i porządku. W dal- 
szym ciągu mają być, wedle nowej ustawy, 
utworzone centralne urzędy w najwaźniej- 
szych portach, tudzież bióra informacyjne i 
ochronne na obczyźnie, w końcu ma być za- 
rządzone porozumienie z innymi rządami, w 
celu jak najdalej idącej i najskuteczniejszej 
ochromy wychodźców włoskich. Koszta, jakie 
pociągną za sobą te ustanowienia, mają być 
pokryte z podatków emigracyjnych, ściąga- 
nych od towarzystw okrętowych. 

Wiele wrzawy wywołała we Włoszech 
sprawa następująca: Znany geograf i podró- 
„nik francuski książę Henryk Orleański wy- 
stogował z Adis Abel, w Abisynii do Figara 
paryzkiego list, kompromitujący w wysokim 
stopniu oficerów włoskich, którzy byli w nie- 
woli abisyńskiej. Książe obwinia między in- 
nemi wprost, że uwięziony generał Albertone 
uczestniczył w uczcie na cześć Menelika i 
pił jego zdrowie. Albertone w Tribumie za- 
przeczył temu a kilku oficerów włoskich za- 
mierza zażądać od ks. Henryka satysfakcji. 
W sprawie tej interpelowano w parlamencie 
włoskim, minister wojny odpowiedział jednak, 
że do sprawy tej, żadnej wagi nie przywią- 
zuje, albowiem jej nie wierzy. 


KRONIKA 


Lwów, 9 lipca. 


— Prezydent miasta dr. Małachowski, 
wyjcchał wczoraj wieczorem do Wiednia. 


— C. k. urząd pocztowo-tełegraficzny 
w Iwoniczu, pełnić będzie odtąd corocznie w 
miesiącach lipeu i sierpniu całkowitą służbę 
dzienną dla telegrafu. 


— Ruch pociągów na szlakach buko- 
wińskieh Hatna-Kimpolung, oraz Ickany-Suczawa, 
podjeto z dniem 8 b. m. na nowo. 


— Z Uniwersytetu. P. Józef Liebes- 
kiend, rodem z Krakowa, otrzymał na Uniwer- 
sytecie Jagiellońskim stopień doktora wszech nauk 
lekarskich. 


— Wiadomości kościelne. Archidye- 
cezya lwowska obrz. łać.: Święcenia presbiteratu 
z rak ks. Arcybiskupa otrzymali 4 b. m. nastę- 
pujacy alumni: Bodarski Józef, Bożyński Wła- 


dysław, Bryczkowski Mieczysław, Chwojka Do- | 
minik, Ozwaczka Antoni, Dziedzic Wojciech, Gut- 
wiúski Kazimierz, Joniee Antoni, Krzyżanowski 
Józef, Kulczycki Franciszek, Mikrut Leopold, Pi 

wiński Jan, Saczyński Antoni, Scherff Zygmunt, 
Siatecki Tadensz, Sokołowski Mateusz, Sulatyeki 


Pawel, Trzebiecki Gabryel, Wałęga Stanisław, 
Wawszczak Józef, Wierzbieki Franciszek, Wo- 
lańczyk Władysław. 4 zakonu 00. Bernardy- 
nów: Gabryel Patyk, Innocenty Kominek. Z za- 
konu OO. Dominikanów : Dominik Krzanowicz, 
Alwary Komorek. 


— Dr. Hugo Linhard, radca skarbowy 
rządu krajowego Bośnii i Hereogowiny, przy- 
dzielony do wspólnego Ministerstwa skarbu, zo- 
stał w *cmże Ministerstwie mianowany starszym 
radeą skarbowym. 


— Stypendya. C. k. Ministerstwo rol- 
nictwa iozpisało reskryptem z dnia 25 czerwca 
r.b. koikurs na stypendya dla uczniów zakładu 
rolniczego „Franciseo-Josephinum*, szkoły ogro- 
dniezej „Elisabethinaum* i szkoły browarniezej 
w Módliug, z początkiem roku szkolnego 1897,8 
do nadania będące, a to jednego stypendyum w 
kwocie 250 zł, z fundacyi Najj. Pana, dwoch sty- 
pendyów po 250 zł. fundacyi dolno-austryackiego 
c.k. Namiestnietwa, oraz dwoch stypendyów po 150 
zł. dla uczniów szkoły browarniczej. Termin wno- 
szenia podań wyznaczono do 20 sierpnia r. b. 
Kompetenci o jedno z tych stypendyów winni 
wnieść podania pod adresem: „Direction des 
Franciseo-Josephinum in Wien“ — gdzie też 
otrzymać można bliższe informacye. 


— Setna rocznica urodzin. Wczoraj 
odbyła sekcya artystyczna komisyi uroczystościo- 
wej, pod przewodnietwem p. Adama Krechowie- 
ekiego, dwugodzinną naradę, na której omawiano 
obsze.nie i wyczerpująco sprawę kantaty i tekstu 
do niej. Powzięto kilka ważnych uchwał, które 
jednak na razie muszą pozostać jeszeze w taje- 
mnicy. Sekretarzem sekcyi wybrano p. Michała 
Rollego. 


— Lwowskie Tow. spiewackie „Echo“, 
urządza jak w ubiegłych latach, tak i w bieżą- 
cym roku wyeieczkę artystyczną po zdrojowiskach 
krajowych, i koncertować będzie w Nowym Sączu 
d. 1, w Krynicy d. 2, w Szezawniey d. 5 i w 
Zakopanem d. 7 sierpnia b. r. 


— Stowarzyszenie głuchoniemych. 
Walne Zgromadzenie członków I. gal. Stowarzy- 
szenia głuchoniemych „Nadzieja* we Lwowie 
odbędzie się w poniedziałek dnia 12 lipca b. r. 
o godzinie 7 wieczór w małej sali stowarzy- 
szenia rękodzielniczego „Gwiazda* ulica Fran- 
ciszkańska l. 7. 


— Zakład dla ociemniałych. Popis 
publiczny chłopców i dziewcząt w tutejszym zakła- 
dzie dla ociemniałych, przy ulicy Łyczakowskiej 
l. 37, odbędzie się w sobotę dnia 17 lipca o go- 
dzinie 10 rano. 


— Koncert. W sobotę, dnia 10 b. m. 
odbędzie się w ogrodzie Miejskim (Pojezuiekim) 
na dochód „Białego krzyża“ koncert kapeli woj- 
skowej 30 p. p. Początek o godzinie 5 popołu- 
dniu, wstęp 20 et. od osoby. Bliższą wiadomość 
podadza plakaty. 


— Festyn na rzecz Tow. Bratniej pomocy 
słuchaczów Wszechnicy lwowskiej. Pod protekto- 
ratem Maryi hr. Potockiej, odbędzie się dnia 11 
b. m. na Górze Zamkowej festyn połączony z 
tombolą i loteryą fantową, na dochód Towarz. 
Bratniej pomocy słuch. Wszechnicy lwowskiej. 
Komitet uprasza o nadsyłanie fantów do lokalu 
Towarzystwa, ul. Chorążezyzny l. 11. 


— Wycieczka cyklistów. W niedzielę 
dnia 11 b.m., odbędzie się wycieczka członków 
oddziału kolarzy „Sokoła* lwowskiego do Lu- 
bienia i napowrót (z latarkami). Punkt zborny: 
rogatka gródecka. 

Wycieczka wyruszy o godzinie 4% popoł. 


— Wycieczka do Brzuchowie Stow. 
chrześciańskich kupców i młodzieży handlowej, 
odbędzie się w niedzielę 18 b. m. 


— Zguba. Wczoraj zgubiono indeks uni- 
wersytecki, opiewający naimię p. Maksymiliana 
Skulskiego, słuchacza praw. Uprasza się zna- 
lazcę o łaskawe złożenie indeksu w Uniwersy- 
tecie. 


Tyfus brzuszny we Lwowie. Na 
posiedzeniu rady sanitarnej m. Lwowa dnia 8 
b. m. podał zastępca referenta sanitarnego dr. Le- 
geżyński, że obecnie znajduje się jeszcze 38 cho- 
rych na tyfus brzuszny (28 w szpitalach, a 15 
prywatnie leczonych). Wypadki w połowie ogra- 
niczone na ulicę Kołłątaja i przyległe, w poło- 
wie w różnych dzielnicach miasta rozrzucone. 
Tenże referent podniósł, że w zwykłych stosun- 
kach zdrowia w m. Lwowie wydarza się mie- 
sięcznie około 20 wypadków tej choroby. 

Obecny dr. Barzycki kraj. inspektor sanit. 
wykazał, że oprócz dotąd praktykowanych środ- 
ków zaradczych już i z tego powodu, że tyfus 
brzuszny tak stale we Lwowie panuje, wska- 
zane by jeszcze było : 

1. Zabezpieczenie studzien od zanieczy- 
szczenia z kloak i kanałów. 

2. Odpowiedniejsze nakrycia spadziste stu- 
dzien przwatnych. 

3. Przestrzeganie, aby pomp studziennych 
w zimie nie zabezpieczano przed zamarzaniem 
za pomora gnoju. 


areta Lwowska“ z dnia 10 lipca !897. 


4. W ulicach zakażonych kolejne czyszcze- 
nie i dezinfekcya studzien mlekiem rozpuszezonem. 

5. Częst: oczyszezanie rezerwoarów wodo- 
ciągowych. 

6. Zorganizowanie nadzorów nad studniami 
i ich czystością. 

7. Nadzór nad dowozem nabiału 
rogatek we wstrętnych naczyniach. 


— Do budowy ujeżdźżalni we Lwo- 
wie przyczynili się tutejsi właściciele cegielni 
bardzo hojnym darem, a mianowicie : pp. J. Byk 
i M. Gruder ofiarowali 3000 cegieł; Deycza- 
kowski F. E. 10.000; A. Domasiewiez 5000; 
M. Ehrenpreiss 5000; Aron Gruder 4000; 
Meier Gruder 3000 ; Knosef i Oberhard 3000 ; 
Mikołaj Krasucki 10.000; Kurzer i Bard 2000; 
Maschler D. i L. 5000; Bel Neuwohner 3000; 
Jakób Neuwohner 4000 ; M. J. Neuwohner 4000; 
Nicker i Baum 2000; Fhilipp M. M. 5000; 
Philipp i Chrein 8000; Reiss M. J. 1 i Reiss 
M. J. 2 razem 10.000; Rosner Oskar 5000; 
Józef Sehirmer 5000; Karol Schulz 5000; E. 
Totłoczko 5000; razem więc 101.000 cegieł. 

Za ten tak hojny dar składa wydział To- 
warzystwa gimnastycznego „Sokół* powyżej po- 
mienionym właścicielom cegielni serdeczne po- 
dziękowanie. 


— Mylna wiadomość. Od p. M. Bara- 
nowskiego, dyrektora seminaryum nauczycielskie- 
go żeńskiego we Lwowie, otrzymujemy następu- 
jące pismo: W tutejszem e. k, seminaryum nau- 
czycielskiem żeńskiem, nie wydarzył się żaden 
wypadek zniknięcia uczenicy, a nadto nie ma, 
ani nie było w niem żadnej uczenicy nazwiskiem 
Malwiny M,., wiadomość zatem podana w nie- 
których pismach tutejszych o zniknięciu semina- 
rzystki, nie odnosi się w żadnej mierze do na- 
szego zakładu. 


— IV. Zjazd techników polskich 
w Krakowie. Stała delegacya IM. Zjazdu te- 
chników polskich ogłasza następującą odezwę : 

W celu systematycznego przygotowania 
materyału dla obrad IV. zjazdu techników pol- 
skich w Krakowie, który odbędzie się w r. 1898, 
jakoteż w celu zestawienia szczegółowego pro- 
gramu obrad tak dla zebrań ogólnych tego Zjazdu, 
jakoteż i dla poszezególnych jego sekeyj, uda- 
jemy się zawczasu do wszystkich techników, 
którzy mają zamiar zapomocą wykładów i refe- 
ratów przyczynić się do wspólnej pracy zjazdo- 
wej, lub też wystąpić z wnioskami samoistnymi, 
z prośbą o jak najrychlejsze zgłoszenie tych wy- 
kładów, referatów lub wniosków do podpisanego 
prezydyum stałej Delegacyi. 

Nie potrzebujemy tutaj obszerniej podnosić, 
że tylko systematycznie z góry ułożony i wcze- 
śnie ogłoszony program obrad zjazdu, może się 
przyczynić znacznie do wywołania żywszej i sku- 
teezniejszej dyskusyi, uezestników zjazdu do 
obrad przygotować, a przez to i powodzenie 
zjazdu zapewnić. Poprzestając więc tylko na tej 
wzmiance, uwiadamiamy wszystkiech prelegentów, 
referentów i wnioskodawców, że w myśl posta- 
nowień stałej Delegacyi będą wstawione w pro- 
gram zjazdu tylko te wykłady, referaty lub 
wnioski, które zawczasu zgłoszone zostaną. Ter- 
min ostateczny zgłoszeń zostanie później podany. 


W celu zgłoszenia odezytu lub referatu 
należy przesłać pisemnie oprócz tytnłu odczytu, 
względnie referatu, również i jego zwięzłą treść 
ujęta w formę przygotowaną wprost do druku. 

To samo tyczy się również i zgłoszenia 
wniosków samoistnych, przy których oprócz 
osnowy wniosku należy podać pisemnie krótko 
streszczone motywa wniosku. Tylko wnioski zmie- 
rzające do osiągnięcia pozytywnego celu, ściśle 
określonego i należycie uzasadnione, będą wzięte 
w program obrad zjazdu. Wnioski zaś, których 
treścią jest oświadczenie się za lub przeciw pe- 
wnemu systemowi lub pewnej teoryi technicznej 
lub ekonomicznej, stanowczo będą wykluczone 
z programu Zjazdu. 

Nie wątpimy, że wczesna ta nasza odezwa 
do ogółu techników polskich wystosowana, za- 
chęci niejednego do głębszych refleksyi tak nad 
naszem stanowiskiem społecznem, jakoteż i nad 
zdobyczami wiedzy naszej technicznej, która w 
wielu gałęziach tak znacznie postąpiła naprzód 
od r. 1894 t. j. od czasu ostatniego Zjazdu — 
i że dodatni skutek tych refieksyi objawi się li- 
cznem zgłoszeniem odpowiednich odczytów, refe- 
ratów i wniosków. Niemniej jednak pozwalamy 
sobie zwrócić uwagę na tę okoliczność, że na 
IV. Zjeździe utworzone zostaną sekcye: 1. in- 
żynieryi; 2. architektury; 5. mechaniki, techno- 
logii mechanicznej i hutnictwa; 4. technologii 
chemicznej; 5. górnictwa; 6. spraw zawodowych 
i wykształcenia technicznego, a w miarę po- 
trzeby dopiero inne sekcye zawodowe i że prze- 
dewszystkiem pożądane są odezyty, referaty 
i wnioski w kierunkach przez nazwę powyższych 
sekcyi określonych. 

Zgłoszenia należy nadsyłać pod adresem 
stałej Delegacyi HI. zjazdu techników polskieh, 
Lwów, Politechnika. 

Na odezwie podpisani: Karol Skibiński, 
przewodniczący, Roman Daieślewski, sekretarz. 

— „Sokół“ w Jaworowie, urządza w 


niedzielę 11 b. m. o godzinie 6 wieczorem na 
boisku popis uczniów. 


% poza 


— Wodociągi w Krakowie. Rada 
miasta Krakowa na ostatniem posiedzeniu uchwa- 
liła prawie jednomyślnie budowę wodociągów, 
zasilanych wodami z Bielan i Budzynia. Refe- 


rentowi wniosków, dyr. Janowi Rotterowi, 
raziła Rada podziękowanie. 


— Pomnik Oskara Kolberga. W u- 
biegłym miesiącu stanął na cmentarzu w Kra- 
kowie pomnik ś. p. Oskara Kolberga, najzasłu- 
żeńszego badacza na polu badań etnograficznych, 
zmarłego 3 czerwca 1890 w 76r. życia. Skromne 
składki od redaków, dozwoliły tylko skromny 
pomnik wznieść, a główna dzięczność należy się 
Radzie stoł. miasta Krakowa za subwencyę w 
kwocie 200 zł., i dyrektorowi W. Żeleńskiemu 
za ofiarę 78 zł. z urządzonego koncertu. Plan i 
biust wykonał artysta-malarz p. T., Błotnieki, 
roboty kamieniarskie p. Ad. Trembecki, 

— Iwonicz. I. lista gości przybyłych do 
zakładu zdrojowo-kąpielowego w Iwoniczu od 15 
maja do 29 czerwea r. b., wykazuje osób 689. 


f Zmarli w ostatni:sh dniach: W Oko- 
cimie, Józef Iwański, ojciec adwokata kraj., bur- 
mistrza i wiceprezesa Rady powiatowej w Wa- 
dowicach, dr. Jana Twańskieo, przeżywszy lat 80. 


— Ks. Areybiskup dr. Alojzy Zorn, 
członek Izby panów, metropolita Gorycyi, zmarł 
w zakładzie leczniczym w Swaetlinie. Ś. p. ks, 
areybiskup dr. Zorn urodził się w roku 1884 
w Perwasinie, w okoliey Gorycyi. 


— Dr. Bruno Wille, znany propagator 
anti-religijnych idei, i literat niemiecki należący 
do tak zwanych modernistów grupujących się 
około „Freie Bühne“, został onegdaj aresztowany 
w Gracu. Wille bawiąc przed kilku dniami w 
Wiedniu, urządził tam dwa zgromadzenia publi- 
czne, na których mówił o wolności religijnej i 
religii rozkoszy; uczestnikami zgromadzeń byli 
prawie wyłącznie socyaliści, W Gracu mówił na 
ten sam temat w towarzystwie „bezwyznanio- 
wych". Aresztowano go pod zarzutem obrazy re- 
ligii. Wille należał jakiś czas do czynnych po- 
lityków socyalistycznego stronnictwa w Niem- 
czech, a w swoim czasie prowadził nawet walkę 
z Liebknechtem i Beblem, uważając ich za zbyt 
umiarkowanych. Był również kierownikiem zało- 
żonej przez siebie w Berlinie sekty i miał z tego 
powodu zatargi z władzami pruskiemi. 

— Morderca Doleżal, skazany został 
przez trybunał sądu przysięgłych w Wiedniu na 
karę śmierci przez powieszenie, 


— Franciszek Wereszezaka. Z Miń- 
ska donoszą: W tych dniach w dziedzicznym 
majątku swoim, Rajeach, w gubernii mińskiej, 
rozstał się z tym światem ś. p. Franciszek We- 
reszezaka, syn nowogródzkiego marszałka szla- 
chty Józefa Wereszezaki. Ziemianin, a przytem 
niezwykle wykształcony estetyk i miłośnik sztuk 
pięknych, gromadził u siebie dzieła najeelniej- 
szych malarzy naszych i cenne zbiory starej ce- 
ramiki. S. p. Franciszek sam dzielnie władał 
ołówkiem, a mlode rozwijające się talenty, chę- 
tnie moralnie i materyalnie popierał. Osierocił 
małżonkę, która jego zasady i prace dzieliła, 
Karolinę z Thiemów. 


— Samobójstwo w sposób niezwykły 
popełniły w Paryżu cztery robotnice szwaczki, 
skutkiem tego, że opuszczone zostały przez mę- 
żów. Krawczyni Marechal licząca lat 24, siostra 
jej Łucya Rovinel (lat 19), niejaka Sesnal matka 
trojga dzieci i Emilia Chio, lat 28 licząca, — 
wszystkie udusiły się we wspólnem mieszkaniu 
gazem węglowym. Pozostawiły one listy do swych 
krewnych, oraz kartkę otwartą, podpisaną przez 
wszystkie cztery, zawierającą słowa: „Umieramy 
z własnej woli i bez żalu“. 


— Sprytnego oszustwa padł w tych 
dniach ofiarą jeden z berlińskich cyklistów. Mło- 
dzieniec przebywszy dłuższą przestrzeń, zatrzy- 
mał się w ogrodzie jednej z restauracyi podmiej- 
skich, ustawiwszy rower przy sąsiednim stoliku. 

Po chwili do ogrodu wszedł nowy eyklista 
i przedstawiwszy się koledze jako urzędnik są- 
dowy Martin z Szarlottenburga, zajął miejsce 
przy jego stoliku, pozostawiwszy rower od stro- 
ny zewnętrznej drewnianych sztachet ogrodu. 

Gdy nowi znajomi zajęci byli właśnie w 
najlepsze śniadaniem, jakiś człowiek szybko wsiadł 
na pozostawiony przy sztachetach rower i w 
jednej chwili znikł z oczu pozostałych. 

Z okrzykiem: „Skradziono mi rower! Pro- 
szę sekundę o pański! Za chwilę powracam* — 
„urzędnik* wskoczył na rower nowego znajomego 
i popędził za złodziejem i dotychczas nie wrócił. 


— Dziki i cywilizacya. Jeden z po- 
wieściopisarzy niemieckich wziął przed laty za 
przedmiot swego utworu: wrażenie nowych wy- 
nalazków cywilizacyjnych na umysł nieprzygo- 
towany. Bohater powiastki, przebywszy 50 lat 
w ciężkiem więzieniu, spostrzega od razu tele- 
grafy, telefony, tunele, pociąg kolei żelaznej — 
on, który nie wiedział nawet, że dziś już za- 
pałkami, a nie krzesiwem ogień się roznieca. 
Natłok wrażeń był zbyt gwałtowny, nieborak 
dostał obłąkania. Coś podobnego zdarzyć się mia- 
ło posłowi: jakiegoś afrykańskiego kraju.  Oszo- 
łomiony widokiem wspaniałych uroczystości 
dworskich, świetnych ubiorów, kawalkad, zapra- 
gnął rozstać się ze społeczeństwem murzynów i 
osiąść wśród białych. Czy jako monarcha lub 
minister ? Tak wysoko nie sięgały jego ambicye. 
Ale chciał być masztalerzem i paradować przed 
pojazdami dworskiemi. Chęć ta przyjęła takie 
rozmiary i objawiać się zaczęła w sposób tak 
wydatny, że nieborakowi przysłano lekarza, któ- 
ry, udając krawca dworskiego, wybadał go, u- 
spokoił trochę i ledwo z trudnością powiodło się 


wy- 


Ci 


wyekspedyować biednego murzyna z powrotem — 
. do Maroko, wiadomo bowiem, że mowa tu o 
pośle marokańskim, który świeżo dostał obłędu 
Czy istotnie z wyżej wspomnianych 


w Paryżu. 
powodów, o tem trudno decydować. 
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Z Akademii Umiejętności w Krako- 
roku odbyło się 
posiedzenie Komisyi historyi sztuki pod przewo- 
dnictwem profesora dr. Maryana Sokołowskie- 
go. Przewodniczący zwrócił naprzód uwagę na 
kilka niezbadanych dotąd zabytków w kościołach 
krakowskich, których znaczenie jest niezwykłe. 
. Naprzód w kościele Bożego Ciała w wielkim oł- 
tarzu na cyboryum osadzony jest krzyż robiony 
w Limoges z XII. w.; u jego spodu podnosi się 
z grobu postać Adama, wyciągającego ręce, by 
wziąć na siebie krew Odkupiciela. Tam również 
znajduje się ciekawa rzeźba Matki Boskiej, na 
którą zresztą prof. Łuczkiewicz już poprzednio 
zwrócił uwagę, z nogą wspartą na czaszce, któ- 
ra wedle tradycyi średniowiecznej ma być gło- 
wą Ewy na Golgocie. W kościele św. Mikołaja 
interesujący i bardzo piękny posąg Matki Bo- 
skiej z lipowego drzewa, polichromowany, ma na 
sobie cechy pierwszej połowy XV. w., a odkrył 
go tam świeżo p. Julian Pagaczewski. Wreszcie 
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w kaplicy Matki Boskiej w kościele Bernardy- 
nów w ołtarzu barokowym wprawiona jest pię- 
kna grupa św. Anny, pochodząca niezawodnie 
ze szkoły Wita Stwosza. 


Z kolei przewodniczący przedstawił komu- 
nikat dr. Jerzego Kieszkowskiego, oparty na li- 
stach Piotra Tomickiego do kanonika dr. Borka 
z Kiele w r. 1588 pisanych. Jest tam mowa o 
szybach francuskich z Gdańska, które wprawio- 
ne być mają w okna kończącej się wtedy ka- 
plicy biskupa w katedrze na Wawelu. Stalle 
robi do niej niejaki „mensator de Nissa*, a 
„frater Stanisłaus de Mogiła" maluje herb Ko- 
rab de kraty, zamykającej kaplicę, która wyko- 
naną została następnie przez Hansa Vischera w 
Norymberdze, Syna wielkiego Piotra, ale dziś na 
Wawelu nie istnieje, Szwedzi ją bowiem zra- 
bowali w XVIIw. Referent domyśla się również, 
że ten sam Stanisław z Mogiły mógł malować 
w r. 1586 freski w bibliotece mogilskiego kla- 
sztoru. Prof. Sokołowski godzi się z tą hipote- 
zą, dodając, że był to malarz niepospolity, mi- 
niaturzysta zwłaszcza, twórca pięknych modlite- 
wników Zygmunta I i królowej Bony, i że we 
freskach mogilskich o konturach nader staran- 
nie rysowanych znać malarza miniatur. 


Następnie prof. Maryan Sokołowski prze- 
dłożył rezultat badań ucznia swego p. Juliana 
Pagaczewskiego nad kościołem św. Gertrudy w 
Krakowie. Stał on jeszcze na wale miejskim 
przy wylocie ulicy Siennej w r. 1822, najda- 
wniejsza zaś o nim wzmianka sięga r. 1469. 
W kościele św. Mikołaja znajduje się dziś ma- 
lowany w Krakowie w końcu w. XV tryptyk 
ze sceną koronacyi M. Boskiej w środku, a z 16 
obrazami na wewnętrznych i zewnętrznych 
skrzydłach, który przeniesiono tam, jak chce tra- 
dycya, wraz z gotycką monstrancyą z kościoła 
św. Gertrudy w początku wieku bieżącego. Na 
jednym z zewnętrznych jego obrazów, na któ- 
rym przedstawiony jest św. Hieronim, tło sta- 
nowi krajobraz z gotyckim kościołem silnie u- 
fortyfikowanym i z rzeką wśród łąk kwiecistych. 
Referent twierdzi, że jest to w końcu w. XV. 
wymalowany kościół św. Gertrudy, ze starą Wisłą 
w pobliżu, ufortyfikowany, ażeby mógł służyć 
za redutę przedmiejską, z pięknym charaktery- 
stycznym erkerem nad głównem wejściem ; spa- 
lili go w części Szwedzi w roku 1655, a w r. 
1666 odbudowany został całkiem na nowo, ale 
już w zupełnie innej postaci. 

Wreszcie przewodniczący streścił rozprawę 
drugiego ucznia swego, Ludwika Puszeta, o oł- 
tarzu św. Jana w kościele św. Floryana w Kra- 
kowie. Ołtarz ten, odrestaurowany w r. 1860 za 
staraniem ks. kan. Teligi przez Teofila Żebraw- 
skiego, przechodził różne koleje, a ostatecznie z 
pozostałych resztek w sposób fałszywy złożonym 
został. Dziś środek tryptyka stanowią dwie grupy 
z postaci św. Jana i czterech Aniołów, które 
mają przedstawiać scenę wizyi świętego, a na 
skrzydłach znajdują się cztery płaskorzeźby ze 
scenami z jego życia. Ułożenie to jest zupełnie 
niezgodne z średniowiecznymi poliptykami, do 
jakich i ten ołtarz należał, nigdy w nich bo- 
wiem ołtarz św. Jana Chrzciciela nie był przed- 
stawiony bez seeny Chrztu Chrystusa, jako części 
centralnej, scena zaś Zachwycenia św. Jana w 
tem miejscu tryptyku jest z ikonografią ówcze- 
sną niezgodna. 


Pierwotnie też i w tym ołtarzu środkowa 
scena przedstawiała Chrzest Chrystusa, i do niej 
to należą dwie boczne grupy, dziś razem 
w Srodku zestawione, a wówczas przy ramach 
umieszczone. Środek jej stanowiła postać Chry- 
stusa stojąca po kolana w wodzie, z Aniołami 
trzymającymi prześcieradło i ze św. Janem le- 
jącym lewą ręką wodę na głowę Zbawiciela; w 
górze znajdował się zapewne Bóg Ojciec 1 Duch 
św. Ołtarz zamykany był skrzydłami z czterema 
płaskorzeźbami wewnętrznemi i z czterema ze- 
wnętrznemi, te zaś wszystkie przedstawiały 8 
scen z życia św. Jana. Dochowało się z nich 


kościoła. 


Nowa ustawa przemysłowa z dnia 
28 lutego 1897, zawierająca zmiany i uzupeł- 
nienia ustawy dotychczasowej. Przetłómaczył i 
objaśnieniami zaopatrzył Z. Korosteński. Pod tym 
tytułem wyszła broszurka wydana nakładem 
„r rzemysłowo-handlowej biblioteki“ wychodzącej 


obok „Dźwigni* we Lwowie. 


wych po 5 centów. 


sprawami przemysłu interesują. 


Maryacki 1. 8. 


Henryk Meilhac, słynny komedyopisarz 


francuski, członek Akademii, zmarł w Paryżu. 


Meiihac, urodzony w 1882 roku, poświęcał się 


pierwotnie zawodowi księgarskiemu, a jednocze- 
śnie był współpracownikiem pisma Journal 
pour rire, w którym umieszczał nader dowci- 
pne karykatury i wesołe ulotne wiersze. Około 
1855 roku napisał komedyę „Garde toi“, która 
została wystawiona w „Palais royal* i upadła 
po kilku przedstawieniach. Nie zniechęciło go to 
jednak do karyery literackiej, Traf chciał, 
że zapoznał się m Ludwikiem Halevym 
i Offenbachem, którego pierwsze kompozy- 
cye wówczas się pojawiły. Offenbach zapropono- 
wał obu swym młodym przyjaciołom, aby mu 
dostarczyli tekstu do operetki, Tak powstała 
„Piękna Helena*. Szalone powodzenie tej nie- 
zmiernie dowcipnej i zuchwałej parodyi zachęciło 
autorów do dalszego współpraeownietwa. Napi- 
sali zatem „Sinobrodego*, „Wielką księżnę Ge- 
rolstein*, „Życie paryskie“ i „Perikolę*, two- 
rząc zupełnie nowy rodzaj literacki, który zna- 
lazł następnie mnóstwo naśladowców. 

Meilhac pracował później i dla innych 
kompozytorów. Jest on autorem librettów „Car- 
meny“, „Książątka* i „Manon“. Nie zadowol- 
nił się jednak skromną rolą librecisty, której, 
co prawda, zawdzięczą sławę i majątek. Napi- 
sał jeszcze kilkadziesiąt komedyj, z których 
wiele jest bardzo dowcipnych i zabawnych, jak 
„Roi Candaule“, „Camarade“, „Autographe*, 
„Margot“, „Brevet superieur“ i inne. — W ro- 
ku 1888 wybrano Meilhaca członkiem Akademii 
francuskiej. 


Rada miasta Lwowa. 


(Posiedzenie z dnia 8 lipca). 


Po zagajeniu posiedzenia przez prezy- 
denta miasta dr. Małachowskiego, udzieliła 
Rada urlopów dłuższych pp. Ihnatowiezowi, 
dr. Loewensteinowi, Wewiórskiemu, dr. Du- 
lębie i Bielańskiemu. 

Następnie prezydent miasta zdał spra- 
wę z czynności komisyi sanitarnej, która od- 
była posiedzenie bezpośrednio przed zgroma- 
dzeniem się Rady. Ze sprawozdania okazuje 
się, że po dniu 16 czerwca, kiedy fizyk mia- 
sta dr. Pawlikowski złożył sprawozdanie o 
stanie tyfusu we Lwowie, aż do dnia wczo- 
rajszego, zaszedł tylko jeden wypadek tyfusu 
brzusznego na ulicy Trzeciego Maja 1l. 2, u 
parobka z handlu Musiałowicza. Fizykat zarzą- 
dził dochodzenia, które jednak podały w wąz- 
pliwość przypuszczenie, by ten wypadek zaszedł 
wskutek picia wody, ponieważ parobek ów 
miał pić tylko piwo. Pomimo tego zarządzono 
zamknięcie studni w tym domu. Od 16 czerw- 
ca do 8 lipca, t. j. do dnia wczorajszego, 
było we Lwowie, wogóle, razem ze wszyst- 
kimi dawniejszymi wypadkami — 88 osób 
chorych na tyfus brzuszny, z tego 21 męż- 
czyzn, 13 kobiet i 4 dzieci. Przy ulicy Kołłą- 
taja l. 2 są chore trzy osoby, pod l. 8 dwie 
osoby, pod l. 6 dwie osoby, pod l. 10 jedna 
osoba, pod l. 12 jedna osoba, przy ul. Szo- 
pena l. 6 jedna osoba, na Bogdanówce l. 6 
jedna osoba. Z tych umarły 2 osoby, w le- 
czeniu pozostaje 25 osób, jedenaście zaś wy- 
zdrowiało. 


tylko jedno skrzydło lewe i z jego to scen zro- 
bione zostały przy restauracyi dzisiejsze 4 pła- 
skorzeźby boczne tryptyku. Pochodzi on z r. 1518, 
stał pierwotnie w kaplicy Bonerów w kościele 
Panny Maryi, a uchodzi dotąd niesłusznie za 
dzieło Wita Stwosza. Stoi on tymczasem cechami 
swemi najbliżej ołtarza św. Anny w kościele św. 
Wawrzyńca w Norymberdze z r. 1528, do któ- 
rego skrzydła malował Hans Suess von Kulm- 
bach; mistrz ten pod r. 1518 po raz ostatni 
związany jest z Krakowem, a ołtarz od św. Flo- 
ryana z tegoż roku pochodzi. Wykonał go w 
każdym razie artysta pierwszorzędny 0 niezna- 
nem nazwisku, zostający w najbliższych stosun- 
kach z twórcą tryptyków św. Jana Ewangielisty 
iśw. Katarzyny w kaplicy Bonerów Maryackiego 


Cena broszurki wynosi 15 centów ; atoli 
dla księgarń i stowarzyszeń przemysłowych (kor- 
poracyj czyli cechów) zamawiających najmniej 
12 egzemplarzy zniża ją wydawnictwo blisko o 
połowę, dając 12 egzemplarzy wraz z kosztami 
przesyłki za 1 zł. Pojedynczych egzemplarzy do- 
starcza się za nadesłaniem trzech marek poczto- 


Ustawa wspomniana weszła już w życie 
12 czerwca b.r., a broszura dobrze ją objaśnia, 
przeto prawdopodobnie znajdzie chętnych naby- 
wców pośród przemysłowców i tych, którzy się 


Zamówienia przyjmuje: Redakcya „Prze- 
myslowo-handlowej biblioteki“ we Lwowie plac 


W ogóle zamknięto siedm studzień, oraz 
zarządzono gruntowne wyczyszczenie w kilku 
wypadkach. 

Po 1 lipca nie było żadnego wypadku 
tyfusu. 

Sprawozdanie komisyi sanitarnej kończy 
się następującem orzeczeniem: 

1. Że istnieje tylko epidemia lokalna 
przy ul. Kołłątaja i sąsiednich, która jednak 
jest już wygasającą ; 

2. że inne wypadki są tylko zwykłe, 
sporadyczne; 

3. że dotychczasowe zarządzenia fizykatu 
są zupełnie wystarczające. 

Komisya sanitarna postanowiła wezwać 
okólnikiem wszystkich lekarzy, ażeby bez- 
zwłocznie donosili fizykatowi o każdym no- 
wym wypadku tyfusu. Lekarze czynią i teraz 
zadość temu żądaniu, mają jednak pewne 
trudności; raz bowiem, tyfus nie zawsze 
da się odrazu skonstatować, powtóre zaś 
chorzy często proszą, ażeby o tem nie dono- 
sić. Traz więc będą mogli zasłonić się okól- 
nikiem. 

Z mocy uchwały komisyi sanitarnej bę- 
dzie się odtąd wydawać komunikaty o stanie 
zdrowotnym. 

Magistrat zaś ogłesi krótkie, popu- 
larne pouczenie dla chorych, jak się mają 
zachowywać w razie wypadku tyfusu brzu- 
sznego. 

Sprawozdanie komisyi sanitarnej przy- 
jęła Rada do wiadomości. (Por. w „Kronice“: 
„Tyfusz brzuszny". P. R): 

Radny prof. Soleski wniósł interpela- 
cyę w sprawie ósmej klasy szkoły wydzia- 
łowej żeńskiej im. Jadwigi we Lwowie, po- 
czem Rada powzięła w tym przedmiocie re- 
zolucyę, zaproponowaną przez rad. dr. Piętaka, 
według której „szkoła ta ma pozostać w do- 
tychczasowym stanie aż do wypowiedzenia 
zdania reprezentacyi miejskiej, eo dojej przy- 
szłego ukształtowania“. 

Sprawę kościoła Klarysek  referował 
radea Gerstman. Za odstąpienie gmachu u- 
chwalono wypłacić Rządowi 25.000 zł. i w 
tej sprawie mają do JE. P. Ministra Bilińskie- 
go udać się prezydent miasta dr. Małachowski 
i radea Gerstman. 

Radny profesor dr. Rawer przedłożył 
wniosek sekcyi o wysłanie do Szwecyi ar- 
chiwaryusza miasta, dr. Czołowskiego, na koszt 
gminy w celach naukowych, mianowicie dla 
zbadania i opisania pamiątek historycznych, 
odnoszących się do naszego miasta. Referent 
zaproponował wyasygnowanie dr. Czołowskie- 
mu 1000 zł., z których 600 przeznaczone 
byłyby na koszta podróży i dwumiesięcznego 
pobytu, a 400 na poszukiwania iz tej ostatniej 
sumy dr. Czołowski zda sprawę. Po przemó- 
wieniach pp. Miehalskiego, Rawskiego i Ja- 
nowskiego uchwalono wniosek bez zmiany. 

P. Janowski przedstawił imieniem sekcyi 
LII. wniosek, ażeby część ulicy Kościuszki na 
próbę wybrukowano asfaltem, sprowadzić się 
mającym z Pesztu. Asfalt kosztowałby 6894. 
zł. 88 ct. przełożenie bruku 5200 zł, razem 
około 10.000. 

Po dłuższej dyskusyi wniosek powyższy 
uchwalono. 


GOSPODARSTWO | FANDEL 


Wystawa jubileuszowa. Austryackie 
Ministerstwo rolnictwa urządzi w roku przy- 
szłym między 5 a 12 września na jubileu- 
szowej wystawie rolnictwa i leśnietwa spe- 
cyalną wystawę wszystkich alpejskich ras 
bydła. 


szkodach, wyrządzonych przez burzę 2, 3 i 
4 lipca. Burza wyrządziła miejscami ogromne 
szkody, a ponieważ w wielu miejscowościach 
spadły ulewne deszcze i grady, straty w 
zbożu są znaczne. Wicher niezmiernie gwał- 
towny, łamał 40- i 50-letnie drzewa. W wielu 
miejscowościach zboże zżęte, zostało rozniesio- 
ne, a snopy wytrzęsione. Grad uszkodził głó- 
wnie owies i zboże jeszcze niezżęte. Szkody 
w roślinach okopowych i winnicach są ró- 
wnie wielkie; wynoszą one w niektórych 
miejscowościach 50—60 pre. 


„ Międzynarodowy, a właściwie wszech- 
światowy związek pocztowy powiększył się o- 
beenie skutkiem przystąpienia do niego trzech 
nowych państw: Chin, Korei i afrykańskiej 
rzeczypospolitej Oranie. Przyrost, jaki skutkiem 
tego nastąpi, wynosi 11,430.820 kilometrów 
kwadratowych z 364%, milionami mieszkań- 
ców. Na same Chiny przypada w tym ra- 
chunku z górą 11 milionów kilometrów kwa- 
dratowych i 857 milionów mieszkańców. Ogó- 
łem tedy, wszechświatowy związek pocztowy, 
dzieło niedawno zmarłego sekretarza stanu 
rzeszy niemieckiej, Stephana, posiada teraz 
118,634.507 kilometrów kwadratowych i 
1.896 milionów ludności. 


| Nowe pospieszne połączenie kole- 
jowe. Rossyjskie ministerstwo komunikacyi 
wydelegowało do Wiednia zarządzającego po- 
łączeniami międzynarodowemi Perla, celem 
rokowań w sprawie zaprowadzenia bezpośre- 
dniego pociągu pospiesznego pomiędzy Peters- 
burgiem, Warszawą, Wiedniem, Nizzą i Ab- 
bazyą. 


Monopol wódczany w Królestwie 
Polskiem. Z Petersburga donoszą, że na po- 
trzeby monopolu wódczanego w Królestwie 
Polskiem będzie otwartych 24 składów hur- 
townych, mianowicie 18 pierwszego rzędu i 
6 drugiego rzędu, oraz 1458 sklepów. 


Kalendarzyk rybacki. W lipcu nie 
wolno łowić tylko raka samicy. 

Złowione ryby i raki muszą mieć miarę 
przepisaną. 

Wszystkie ryby idą dobrze na wędkę. 
szczególnie z rana i wieczorem, po drobnym 
deszczu i przy zachmurzonem niebie. 


+“ Wyrób wódki w Galicyi. W mie- 
siącu maju r. 1897 wywarzono w 310 go- 
rzelniach ogółem 2,3824.296 do wyrobu oznaj- 
mionych stopni alkoholu. Mianowicie było w 
ruchu gorzelń: w powiecie brodzkim 80 
(268.283 stopni alkoholu), żółkiewskim 38 
(226.85!) st. alk.), tarnopolskim 26 (250.260), 
brzeżańskim 34 (306.775), czortkowskim 86 
(348.930), kołomyjskim 17 (160.000), rze- 
szowskim 12 (56820), sanockim 9 (50.316), 
tarnowskim 11 (40.618), jarosławskim 26 
(64.175), stanisławowskim 17 (178.785), 
samborskim 8 (54.500), lwowskim 10 
(72.450), przemyskim 7 (61.400), wado- 
wiekim 18 (68.532), krakowskim 6] (42.250) 
nowosądeckim 2 (4.800 stopni alkoholu). 


“a Wyrób piwa w Galicyi. W mie- 
siącu maju 1897 r. ogółem było w ruchu 
125 browarów, w których wywarzono 97.484 
hektolitrów piwa. Najwięcej browarów, bo 12 
było w ruchu w powiecie jarosławskim, gdzie 
wywarzono 3.408 hektolitrów i w powiecie 
brodzkim 12 (5.908 hekt.), rzeszowskim 10 
(4.182 hekt.), tarnopolskim 10 (5.670 hekt.), 
stanisławowskim 8 (5.985 hekt.), wadowi- 
ekim 8 (7.592), nowosądeckim 7 (4.580 hekt.), 
sanockim 7 (3.978 hekt.), ezortkowskim 6 
(1.629 hekt.), samborskim 7 (2.309 hekt.), 
krakowskim 5 (2.909 hekt.), lwowskim 6 
(5.445 hekt.), tarnowskim 5 (15.124 hekt.), 
brzeżańskin 8 (1.728 hekt.), przemyskim 4 
(5.780 hekt.), żółkiewskim 1 (200 hektoli- 
trów). W mieście Krakowie 3 (5.552 hekt.), 
we Lwowie 5 (18.690 hektolitrów). 


+“ Produkcya i sprzedaż soli. W mie- 
siącu maju r. 189% wynosiła produkcya soli 
w Galieyi 149.506 cent. metr., sprzedaż zaś 
z zapasów 115.846 cent. metr. W tym samym 
miesiącu r 1896 wynosiła produkcya 148.380 
centr. metr., sprzedaż zaś z zapasów 107.796 
centr. metr. Z porównania wypływa, iż w mie- 
siącu maju 1897 r. wyprodukowano o 1.126 
centr. metr. więcej, a sprzedano o 8.050 cent. 
metrycznych więcej niż w tym samym miesiącu 
r. 1896. 


W sprawie zakazu dowozu bydła 
z Austryi do Szwajcaryi. Zgromadzenie w 
St. Margarethen (kanton St. Gallen) uchwa- 
liło, wobec wygaśnięcia zarazy bydła zażądać 
od rady związkowej zniesienia zakazu dowozu 
bydła z Austryi. Jak donosi szwajcarska 
Agencya telegraficzna, o ogólnem zniesieniu 
nie może być mowy, a zakaz dowozu będzie 
miał przez pewien czas jeszcze moc obo- 


wiązującą. 


Zbiory na Węgrzech. Biuro kores- 
pondencyjne rozesłało następujący telegram: 

Urzędowe sprawozdanie o stanie zasie- 
wów opiewa: Dnia 1 lipca liczne i znaczne 
opady, tudzież upał, zrządziły wiele szkody. 
Zbiór pszenicy obliczają na 82 i pół miliona 
centnarów metrycznych, czyli o 5 milionów 
mniej, niż w roku zeszłym, a 7i pół miliona 
mniej od przeciętnego zbioru. Zbiór żyta obli- 
czają na 11 do 12 milionów. Stan jęczmienia 
ozimego zadowalający, jęczmień jary jest 
gorszy. Owies stosunkowo najlepszy. Rośliny 
strączkowe i warzywa dobre; len i konopie 
po części bardzo dobre; tytoń zapowiada zbiór 
średni; wydajność winnie zmniejszona skut- 
kiem peronospory, zresztą stan ich jest miej- 
scami wyborny. 

Stali referenci rolniczy nadesłali do mi- 
nisterstwa rolnictwa następujące relacye o 


Giełda zbożowa: Cukier surowy loco 
Aussig 11:45 do 11:50, loco Ołomuniec 
10:60 do 1070, loco Berno- Wiedeń 
10:70 do 10:80, na sierpień loco Aussik 
11:521 do 11:57'/4, cukier w kostkach pri- 
ma 85— do 35:25, secunda 3475 do 85:—, 
Spirytus kotyngentowany loco Wiedeń 16:50 
do 16:60. Nafta kaukazka transito Tryest 
4:50 do 475, galieyjska przeźroczysta 1%— 
do 17:25. 


| 
| 
| 


TE 


Targ zbożowy, 


won 


Lwów, 9go lipca, pszenica 8— do 
8:40 zł, żyto 560 do 5:80, jęczmień bro- 
warny 5:50 do 6—', jęczmień pastewny 5:50 


do 6-—, owies 6— do 6:50, rzepak —— 


do ——, groch — — do — —, wyka —— do 
4:75, nasienie lniane -—— do —'—.-, nasie- 
nie konopne —— do ——, bób —— do 
——,, bobik — — do ——, hreczka —:— do 
do ——, koniczyna czerwona galie. —— 
do — —, szwedzka —— do —'—, biała 
—— do ——, tymotka —— do ——, 
anyż —— do ——, kukurudza stara 5— 
do 5—, nowa 5:10 do ——, chmiel stary 
—— do ——, chmiel nowy na termina 


—— do ——, spirytus gotowy —— do 
——, na termin —— do —'—, Waranty 
—— do ——. 

Usposobienie spokojne. 


l 

j 

Sprawozdanie tygodniowe Izby han- 
dłowej i przemysłowej o cenach zboża i pro- 
duktów we Lwowie od 25go czerwca do 2go 
lipca b. r. bez opłaty akcyzowej. Pszeni- 
ca stara 7:95 do 8:20, nowa 7:95 do 9 20, żyto 
stare 5'65 do 5:95, nowe 5 65 do 5'95, jęczmień 
browarny 565 do 5'95, pastewny 5— do 
5:25, owies 6-20 do 6:50, hreczka 7:50 do 
850, kuknrudza zeszłoroczna 5'25 do 545, 
nowa —— do — —, proso— *— do — —, 
groch do gotowania 585 do 8-—, groch pa- 
stewny —'— do ——, fasola — — do —'—, 
bobik 4:60 do 4:95, wyka 4:50 do 470, ko- 
niczyna czer. 80 — do 35':—, koniczyna biała 
—— do ——, anyż rossyjski —— do — —, 
anyż płaski —— do ——, kminek —'— 
do —'—, rzepak zimowy stary 1050 do 11'—, 
Inianka —— do —'—, nasienie lniane 
—— do —'—, soczewicza —'— do — —, 
rzepik zimowy —— , nasienie ko- 
nopne —'— do —'—, chmiel nowy 98:— 
do 116'--, nafta zwykła 15:—- do 16— sa- 
lonowa 17:— do 18:—,'! wszystko za 100 
kilogr., spirytus 10.000 litr-procentowy, kon- 
tyngentowany, bez podatku konsumcyjnego 
1546 do 15:65. 


0 —— 


OSTATNIA POCZTA 


Burmistrz Pragi dr. Podlipny, zwołał 
imieniem praskiej rady gminnej na dzień 18 
b. m. przedstawicieli wszystkich większych 
miast i powiatów czeskich na kongres mani- 
festacyjny, na którym omawiane będą prawa 
języka czeskiego w krajach „korony czeskiej“. 

Czeski Wydział krajowy zastanawiał się 
nad żądaniem Namiestnietwa w Pradze o 
zniesienie uchwały rady w Saaz, która po- 
stanowiła nie wypełniać obowiązków poru- 
czonego zakresu działania. Przeciwko żądaniu 
Namiestnictwa przemawiali niemieccy człon- 
kowie Wydziału krajowego, Schlesinger i 
Kienmann, a nadto Młodoczech Herold i Ada- 
mek. Członkowie większej własności hr. 
Schönborn i Prażak, oraz Młodoczech Podli- 
pny głosowali za wnioskiem referenta, popie- 
rającym żądania Namiestnictwa. Ponieważ o- 
kazała się równość głosów, Marszałek krajo- 
wy książę Józef Lobkowitz rozstrzygnął na ko- 
rzyść wniosku referenta, stosownie do żąda- 
nia Namiestnictwa. 


m m 


Po pięciodniowym pobycie w Wiedniu 
odjechali bułgarski prezes gabinetu Stoiłow i 
minister wojny Iwanow onegdaj rano do Tu- 
rynu. 


W węgierskiej Izbie posłów odpowie- 
dział wczoraj minister spraw wewnętrznych 
na interpelacyę dep. Eoetvoesa w sprawie de- 
monstracyj w teatrze podczas gościnnego wy- 
stępu artystów wiedeńskiego teatru nadwor- 
nego. Minister pochwalił postępowanie poli- 
cyi wobec wyprawianych w teatrze skanda- 
lów, które każdy musi z całą stanowczością 
potępić. Ponieważ zaś polieya postępowała zu- 
pełnie prawnie — minister nie widział po- 
wodu cokolwiek przeciw niej zarządzać. 

Odpowiedź ministra przyjęto do wiado- 
mości. 


Podług ukończonych obecnie obliczeń, 
wyniki finansowe tak administracyi Niemiec, 
jak Prus, są w tym roku nadzwyczaj korzy- 
stne. 

Organ bismarckowski Münch. Neueste 
Nachr. zapewnia, że kanclerz Hohenlohe pod- 
czas ostatniej swej bytności w Friedriehsruhe 
złożył księciu Bismarekowi także pozdrowienie 
od cesarza. 

W brew poprzednim doniesieniom, oświad- 
cza Nordd. Allg. Zig., iż przeciw komisa- 
rzowi policyi politycznej Tauschowi, który z 
powodu słabości otrzymał urlop, wdrożonem 
będzie śledztwo dyscyplinarne. 


Trybunał rozjemczy, który miał rozstrzy- 
gnąć sprawę następstwa tronu w księstwie 
Lippe, uznał pretensye hr. Ernesta Lippe- 
Biesterfeld za słuszne. Regentem w księstwie 
Lippe, jest obecnie ks. Adolf Schaumburg- 


Lippe. 


do Peterhofu w dniu 7 sierpnia (St. 


helma. 


odległego Wschodu, 


sulat chiński. 


go do Chiwy (na granicy Chin). 


pogłoskom o zamierzonym zjeździe między 
włoskim ministrem spraw zagranicznych 
margr. WVisconti-Venosta a ministrem francu- 
skim p. Hanotaux. 


Na podstawie informacyj, zasiągniętych 
z kompetentnej strony, stwierdza Pol. Corr., 
iż pogłoska o bliskiem ustąpieniu hr. Nigry 
włoskiego ambasadora przy Dworze wiedeń- 
skim, jest zupełnie bezpodstawną. 

Korespondent N. fr. Presse daje nastę- 
pujące wyjaśnienia co do genezy tej pogłoski, 
która pojawiła się w pismach włoskich a 
ztamtąd dostała się do pism wiedeńskich: 

„Prawdą jest, że hr. Nigra wynajął w 
Rzymie mieszkanie przy via Gregoriana, któ- 
re zajmował pierwej Crispi; ale uczynił to je- 
dynie w tym celu, ażeby mieć stałe miejsce 
pobytu w Rzymie, gdzie każdego roku spę- 
dza dłuższy czas na urlopie; nie myśli jednak- 
że porzucać obecnie karyery dyplomatycznej. 
I prawdę powiedziawszy, nie ma do tego naj- 
mniejszego powodu. Visconti-Venosta, obecny 
włoski minister spraw zagranicznych, jest oso- 
bistym przyjacielem hr. Nigry i zupełne po- 
rozumienie panuje między ambasadorem w 
Wiedniu, a kierownikiem zagranicznej polity- 
ki włoskiej. Jedynie z powodu podeszłego 
wieku hr. Nigra mógłby tęsknić za spokojem 
i zaciszem domowem i na ten wypadek urzą- 
dził sobie mieszkanie w Rzymie; ale czuje się 
obecnie jeszeze dosyć energicznym i nie my- 
śli o dymisyj, Dom, w którym mieszkał da- 
wniej p. Orispi, jest to stary Palazzo Mi- 
gnatelli i należy obecnie do kongregacyi „De 
propaganda fide*. Mieszkanie hr. Nigry od- 
znacza Się pięknem położeniem i znajduje się 
w pobliżu Monte Pincio. Przy via Gregoriana 
mieszkał niegdyś Wilhelm Humbold i w tym 
samym domu (iregorovius pisał słynną swo- 
ją „Historyę miasta Rzymu“, a więc jest to 
miejsce uświęcone wielu wspomnieniami hi- 
storycznemi.* 


Dziennik włoski Picolo donosi, iż are- 
sztowano odpowiedzialnego redaktora dziennika 
Avanti, oraz dwóch innych anarchistów, jako 
rzekomych wspólników Acciarita. 


Dotąd jest zagadką co właściwie było po- 
wodem, że rząd turecki dał rozkaz całej swo- 
jej eskadrze w Dardanelach, aby była goto- 
wą do odpłynięcia na wody kreteńskie. Po- 
wodem takiegy alarmującego zarządzenia nie 
może być przecież wiadomość, iż około 80 
Kreteńczykow powróciło z Grecyi na Kretę 
aby przeszkodzić porozumieniu, jakie nieda- 
wno nawiązali powstańcy między Kaneą a 
wewnętrznymi okręgami. 


Z nad granicy macedońskiej znowu do- 
noszą o napadach Arnautów na terytoryum 
serbskie. Rząd w Belgradzie poczynił posłowi 
tureckiemu przyjacielskie ale energiczne przed- 
stawienia z prośbą, aby je zakomunikował 
Porcie. 


Z Konstantynopola donoszą, iż rząd tu- 
recki rozdziela broń pomiędzy ludność Try- 
polisu w Afryce półnoenej, a generalny gu- 
bernator tego kraju ogłosił odezwę do ludno- 
ści, wzywającą ją, aby wprawiała się do ro- 
bienia bronią, pod kierownietwem oficerów 
tureckich. Urzędowy dziennik stwierdza, że 
udział ludności w tych ćwiczeniach jest bar- 
dzo żywy. We wschodniej części Trypolisu 
stawiają koszary i składy broni, z których już 
kilka jest gotowych. 


Franeuska izba deputowanych uchwaliła 
kredyt w kwocie siedmiu milionów franków 
na zapomogi dla dotkniętych niedawnymi nie- 
szczęśliwymi wypadkami we Francji, Algierze 


i Guadeloupie. 


Podług informacyi, udzielonej dzienni- 
kom petersburkim, cesarz Wilhelm przyjedzie 
st. 
lipca) i tegoż dnia będzie na obiedzie galo- 
wym u ambasadora niemieckiego w Peters- 
burgu, księcia na Radolinie. Cesarz Wilhelm 
zabawi na dworze rossyjskim trzy dni. Na 
czas jego pobytu wezwano z Warszawy bata- 
lion pułku lejb-gwardyi imienia cesarza Wil- 


W Odessie, która przez regularne po- 
dróże parowców floty ochotniezej do portów 
w ożywionych zostaje 
stosunkach z Ohinami, będzie utworzony kon- 


Wysłano inżynierów dla studyowania 
terenu pod kolej żelazną od morza Kaspijskie- 


Politische Correspondenz na podstawie 
doniesienia, otrzymanego z Rzymu, zaprzecza 


uchwalił uznanie rządowi za jego usiłowania, 
zmierzające do załatwiania kwestyj międzyna- 
rodowych w drodze polnbownej, a zarazem 
wyzaził nadzieję, iż rząd dążyć będzie do 
utworzenia międzynarodowego trybunału, któ- 
ryby miał jurysdykcyę przynajmniej nad ma- 
łemi państwami w Europie. 


Onegdaj otwarty został w Brukseli mię- 
dzynarodowy kongres dla sprawy spoczynku 
niedzielnego, Minister robót publicznych, 
Nyssens, który zagaił kongres, oświadczył się 
osobiście za reformą w sprawie spoczynku 
niedzielnego, ubolewał jednakże, że konsty- 
tucya belgijska nie pozwala na ustawodawcze 
przeprowadzenie tej reformy. 


Daily Chronicle donosi z W aszyngtonu, 
że rząd Stanów Zjednoczonych wystosował 
do gabinetu londyńskiego depeszę, oskarzają- 
cą w ostrych wyrażeniach Anglię o naduży- 
cie zaufania, ze względu na układ co do po- 
łowu fok w morzu Behringa. 


TELEGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Stanisławów, 9 lipca. (Tel. pryw.). 
Książę Namiestnik przybył wezoraj południo- 
wym pociągiem do Worochty, w towarzystwie 
starosty nadwórniańskiego p. Haleckiego i se- 
kretarza Namiestnictwa p. Władysława Fede- 
rowicza, Na dworcu kolejowym powitałEk sce- 
lencyę bawiący tam na urlopie szef biura prezy- 
dyalnego, radca Namiestnictwa p. Gustaw 
Mauthner. Książę Namiestnik zaprosił go, 
wraz z rządcą lasów rządowych Szyszkowskim, 
do swego wagonu. P. Szyszkowski udzielał 
Księciu Namiestnikowi informacyj o admini- 
stracyi lasów rządowych. 


W Woronience opuścił Jego Ekscelen- 
cya pociąg i przesiadł się wraz z orszakiem 
na tresynę, kierowaną przez naczelnika sekeyi 
konserwacyi kolei, star. inżyniera Stronczka. 
Książę Namiestnik zwiedził wielkich rozmia- 
rów tartak parowy firmy „Ejsler i Synowie“, 
oprowadzany przez dyrektora Frommera. Na- 
stępnie osobnym pociągiem kolei lasowej, udał 
się Książę Namiestnik celem obejrzenia drze- 
wostanu i sposobu eksploatacyi lasów rządo- 
wych. Powróciwszy do głównej linii kolejowej, 
przedsięwziął Książę Namiestnik dalszą jazdę 
tresyna, zwiedzając romantyczną okolicę Prutu 
i trasę kolei, tak ważną dla eksploatacyi la- 
sów rządowych. 

W Jaremezu opuścił Książę Namiestnik 
tresynę i spożywszy kolacyę, udał się pocią- 
giem do Stanisławowa. 


Wiedeń, 9 lipca. Najj. Pani przybyła 
dzisiaj o godzinie 6 minut 40 rano na dwo- 
rzec w Penzing. Tutaj oczekiwał Najj. Pani 
Monarcha, a po najserdeczniejszem powitaniu 
oboje Najj. Państwo pojechali do Zamku w 


Lainz. 


Wiedeń, 9 lipca. Wiener Ztg. ogłasza: 
Najj. Pan zamianował nadzwyczajnego profe- 
sora dr. Józefa Kaizla zwyczajnym profe- 
sorem ekonomii politycznej na Uniwersytecie 
w Pradze. 

Wiedeń, 9 lipca. 
ogłasza : 


Najj. Pan nadał szefowi sekcyi w Mi- 
nisterstwie wyznań i oświaty dr. Hartlowi 
order Zelaznej korony II. klasy. 


P. Minister oświaty nadał opróżnione 
posady nauczycieli w państwowych szkołach 
średnieh: nauczycielowi prywatnego gimna- 
zyum w Bąkowicach pod Chyrowem, Wojcie- 
ehowi Cachelowi, w gimnazyum w Wado- 
wieach; profesorowi gimnazyum państwowego 
w Jarosławiu, Józefowi Czabańskiemu w 
gimnazyum w Kołomyi; profesorowi gimnazyum 
państwowego w Wadowicach, Józefowi Gr uen- 
bergowi w szkole realnej we Lwowie; pro- 
fesorowi gimnazyum państwowego w Wado- 
wiecach, Bronisławowi Grzanowskiemu 
w giimnazyum w Podgórzu; profesorowi 8l- 
mnazyum państwowego w Rzeszowie, Stani- 
sławowi Jaworskiemu, w gimnazyum w 
Krakowie; profesorowi ruskiego oddziału 
gimnazyum w Kołomyi, Julianowi Koby lań- 
skiemu, w niższem gimnazyum w Ozerniow- 
cach; profesorowi gimnazyum w Brodach, 
Michałowi Ładyżyńskiemu, w gimna- 
zyum w Sanoku; profesorowi akademickiego 
gimnazyum we Lwowie, Konstantemu Łu- 
czakowskiemu, w gimnazyum Franciszka 
Józefa we Lwowie; profesorowi gimnazyum 
w Samborze Franciszkowi Nowosielskiemu 
w gimnazyum św. Jacka w Krakowie; pro- 
fesorowi gimnazyum w Samborze, Rudolfowi 
Szantrochowi posadę w gimnazyum W 
Sanoku, Janowi Strojkowi posadę w gimna- 
zyum w Podgórzu. 

Pan Minister wyznań i oświaty zamią- 
nował rzeczywistymi nauczycielami w pań- 
stwowych szkołach średnich, suplentów: Lu- 


Wiener Zeitung 


Senat belgijski, na wniosek Descamps'a 


dwika Boratyńkiego w gimnazyum w 
Tarnowie dla gimnazyum w Wadowicach; 
Józefa Burzyńskiego w gimnazyum w 
Stanisławowie dla gimnazyum niższego w Bu- 
czaczu; Tadeusza Grabowskiego w 
szkole realnej w Stanisławowie dla szkoły 
realnej w Krakowie; Samuela Hellera 
w II gimnazyum we Lwowie dla szkoły 
realnej w Tarnopolu; ks. Mateusza Jeża, 
zastępca nauczyciela religii w gimna- 
zyum św. Anny w Krakowie w tymże za- 
kładzie; Jana Leciejowskiego w gi- 
mnazyum św. Anny w Krakowie dla gimna- 
zyum w Stryju; Salomona Mandla, 
kierowuika izraelickiej szkoły ludowej dla 
chłopców we Lwowie, dla gimnazyum w 
Samborze; Grzegorza Nalewajka w 
akademiekiem gimnazyum we Lwowie, w ru- 
skim oddziale gimnazyum w Kołomyi; De- 
zyderyusza Ostrowskiego w gimna- 
zyum w Jaśle, dla gimnazyum w Sam- 
borze; Konrada Rafałowskiego w 
gimnazyum w Tarnopolu, w tymże zakła- 
dzie; Emila Snopka w gimnazyum w 
Drohobyczu dla gimnazyum w Samborze; 
Wincentego Tyrana w gimnazyum w 
Stanisławowie dla gimnazyum w Brodach; 
Władysława Wasunga w  gimnazyum 
św. Anny w Krakowie, przy gimnazyum w 
Jarosławiu; Józefa Wątorka zastępcę 
nauczyciela religii w gimnazyum w Tarno- 
wie, w tymże zakładzie i Józefa W ebe- 
ra w gimnazyum w Buczaczu, dla gimna- 
zyum w Jarosławiu. 


Wiedeń, 9 lipca. Fremdenblatt w obec 
doniesień innych dzienników stwierdza, że 
konferencye ugodowe w sprawie czeskiej nie 
są w najbliższym czasie zamierzone, ponie- 
waż wszełkie próby nawiązania rokowań ugo- 
dowych, a między innemi podjęte w ostatnich 
czasach za zgodą P. Prezydenta Ministrów 
hr. Badeniego usiłowanie, ażeby z obu obo- 
zów pozyskać osobistości, stojące poza parla- 
mentem, rozbiło się o stanowczo odporne sta- 
nowisko kierownictwa stronnictwa niemie- 
ckiego. 

Londyn, 9 lipca. Izba gmin w trze- 
ciem czytaniu przyjęła bill, pozwalający na 
zastosowanie miary metrycznej i wagi decy- 
malnej. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 9go lipca 1897, godzina 
10 minut 40 Akcye kredytowe 368:25, Akcye 
kolei paustwowaj 35175, Akcye tytoniowe 
—:—, Anglo-austryackie —'—, Union- 
bank —'—, Południowej 8575, Renta pa- 
pierowa —'—, Akcye banku dla krajów ko- 
ronnych 2389:50, 4-pre. listy zastawne banku 
krajowego 97:50, 4-pre. pożyczka krajowa 
z r. 1898 97:65, Napoleondor —'—, Rubel 


papierowy —*—, 4-prec. węgierska renta 
złota —— za 100 marek 5870 —, Alpine 
117:60 Usposobienie słabe. 

Wiedeń, 9go lipca 1897, godzina 


2 minut 10. Alpejskie Towarzystwo górnicze 
117-40, Węgierskie akcye kredytowe 398'—, 
Akcye anglo-austryackie 158:50, Akcye ban- 
ku Union 301:50, Akcye kolei południowej 
85'75, Losy tureckie 5690, Akeyo kolei pań- 
stwowej 852:50, Akcye kolei Liwowsko-Ozer- 
niowieckiej 287—, 4-procentowe galic. obli- 
gacye propinacyjne z 1889 r. 98:—, Akcye 
tytoniowe 158'50, węgierskie obligacye inde- 
mnizacyjne 97:65, Akcye kolei  Ebental 
26050, Akceye banku dla krajów koronnych 
239-25, 4-procentowa węgierska renta złota 
122-80. Akcye banku związkowego 259 —, 
Rubel papierowy 1:26:87, Węgierska renta 
papierowa 100 10, Kredytowe ziemski 455-—, 
Kredyty 369-—, Rimamurania 255-50. Uspo- 
sobienie silne. 


Giełda zagraniczna, dnia 8go lipca 
1897 r. godzina 5 minut —. Paryż: 3-pre. 
renta 104—, lombardy Usposobie- 
nie —. Berlin: ruble rossyjskie 216 —, 
Akcye kredytowe 231-—, Polskie listy zasta- 
wne ——, Papiery galicyjskie —*—, No- 
wa rossyjska pożyczka —'—,  Austryackie 
banknoty 17085, Lombardy 3%—. Usposo- 
bienie —. 

Telegramy zbożowe z dnia 8go lipca 
1897 r. Wiedeń: okowita per 10.000 
liter prompt 1650 do 1660 złr. Buda- 
peszt: Pszenica na jesień 8:78 gdo 880 
zł. Berlin: przenica na wiosnę —— zł. 
—— uł, żyto —— do —— zł, spiry- 
tus;42— zł. Paryż: mąka na bieżący mie- 
siąc 48:10 zł. 


© e”) 


Odpowiedzialny redaktor Adam Kreehowiecki. 


Nadesłane, 


Lekarz dr. K. Zgórski 


nieszka obecnie ul. Kopernika 1. 16. 
Telefon nr. 17. 395 


Dr- Alojzy Kraus 
tworzył kancelaryę adwokacką we 
«wowie przy placu Maryackim l. 67 

nad bandiem Szkowrona. 876 


Adwokat 


Dr. Jan Lityński 


tworzył kancelaryę we Lwowie przy 
ul. Jagiellońskiej pod 1. 12. 880 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 8 lipea 1897 
HOTEL GEORGE. 

PP. A. hr. Potocki z Ossowiee. Ks. T. Mido- 
iez i Wł. Struszkiewicz z Krakowa, M., H i. 
deńkowskie z Warszawy, D. Rusiecki z Kijowa, K. 
'erutz z Jasła. 

HOTEL IMPERIAL. 

PP Eks. K. A. Bobrikoff z Petersburga, L. 
+. Grabowski 7 Warszawy, M. Makomaski z Żulie, 
V. Ohrzaszezewski z Krakowa, W. Rozwadowski z 
rzemyśla. E 6. Wallet z Siedlisk, 

HOTEL EUROPEJSKI. 

PP. R. Lewandowski z Rekliniec, M. dr. Du- 
sba z Łańcuta, O. Kochanowski z Mikuliczyna, St. 
jhełmieki ae Stanisławowa, G. Kłodnieki z Rossyi, 
Ir. Coquereaumont z Żółkwi. 

HOTEL BELLEVUE 

PP. Ks Doliński z Brodów, O!anowski z Woli 
niech., Hübner z Kopyczyniee, Littmann ze Stani- 
ławowa, Skowroński ze Stryja, Ojwanowiez z Czer- 
liowiee. 

HOTEL FRANCUSKI.* 
W nowym zarządzie odnowiony (F. Proksch). 

PP. A. Malewski z Brodów, J. v. Breuer z 

Barlina, Z. Błaszkowski z Podola, J. Janiszewski z 
Jdessy, A. Malinowski z Poznania, K. Szymański z 
Tarnopola. 


Wystawy i Muzea. 


Nieustająca Wystawa zjednoczonego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
Lwowie, przy placu św. Ducha l. 10, pierw- 
sze piętro, jest otwarta codziennie od godziny 
10 przed południem do godziny 5 popołudniu 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 ct., 
w dnie powszednie 30 et. — Dla członków 
wstęp wolny. 

Muzeum imienia Lubomirskich 
otwarte codziennie od godziny 9 rano do g. 
1 z południa z wyjątkiem niedziel i świąt 
uroczystych, we wtorki zaś i piątki od go- 
dziny 3 do 5 po południu. 


Ruch pociągów kolejowych obowiązujący z dniem 1. maja 1897. 


(Przyjazdy i odjazdy pociągów podane są podług zegara średnio-europejskiego). 


Pociąg Pociąg =" 
posp. | osob. | do Lwowa posp. | osob. ze Lwowa 
przych. o g. | 
Z Pvdwołoczysk na dworzec Podzamcze | Do Krakowa (Wiednia), Chyrowa, Sambora, Rozwadowa i Nad- 
Z Podwołoczysk na dworzec główny brzezia, Orłowa przez Tarnów, Mezó Laborezę (Pesztu), 
Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wroclawia, Warszawy), z Orłowa! Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, Krosna przez Przemyśl, Rawy 
przez Tarnów od 25 czerwca do 15 września włącznie; rus. przez Jarosław, Jasła przez Rzeszów 
z Orłowa, Chabówki, Jasła przez Rzeszów; z Orłowa, Do Ławocznego (WMunkacsa, Pesztu), Chyrowa 
Chabówki, Jasła, Iwonieza, Rymanowa, Sanoka, Sambora Do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) i Brodów z dworca głównego, 
|| i Chyrowa przez Przemyśl Podwysokiego 

— 1:80 | Z Iekan (Bukaresztu, Gałacu, Jass), Suezawy, Kimpolunga, Ra-] | 610 | — | Do Iekan (Gałacza, Jass, Bukaresztu), Kozowy, Radowiee, Kim- 
dowiec, Serethu, Berhomethu, Nowosielicy, Husiatyna polunga, Suczawy l 
i Kałusza 615 | — | Do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów z dworca Podzameze 

= 150| Z Janowa Podwysokiego 

= 7-52 | Z Tarnopola i Brodów na dworzec Podzamcze — 645| Do Ickan, Kórósmezó, Husiatyna, Nowosielitzy, Berhomethu, Ra-f 

= 805| Z Ławocznego (Pesztu) Kałusza, Chyrowa, Stryja dowiec, Suczawy 

— 815| Z Tarnopola i Brodów na dworzec główny 840 | — | Do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina), Rozwadowa, Nad- 

— 825| Ze Sokala i Rawy ruskiej brzezia, Orłowa przez Tarnów ; 

— 910| Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia, Warszawy), Wieii- — 8:55| Do Krakowa (Wiednia, Warszawy, Wrocławia, Berlina), Chy- 
ezki, z Orłowa przez Tarnów od 15 czerwca do 15 wrze-l rowa, Mezó Laborcz, (Pesztu), Sanoka, Rymanowa, fwo- 
śnia włącznie; z Mezó Laborcz, (Pesztu), Chyrowa przez ý nicza, Stróże przez Przemyśl i przez Tarnów 
Przemyśl — 9:20 | Do Skołego, do Hrebenowa od 10 lipca do 31 sierpnia włącznie 

— | 1035) Z Jarosławia Kałusza-Chyrowa 

= 115) Z Janowa — 9:25 | Do Sokala, Rawy ruskiej, Bełzca Jarosławia 

1:30 | — | Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia), Chabówki, Nowego — 9:40| Do Janowa 
Sącza przez Tarnów, Rzeszów lub Przemyśl, Rawy ruskiej 10:05| Do Podwołoczysk i Brodów z dworca głównego, Kopyczyniee, 
przez Jarosław, Sambora przez Przemyśl Husiatyna, Podwysokiego 

— 1-40| Ze Skolego i Stryja (z Hrebenowa tylko od 10 lipea do 31 — | 10:27) Do Podwołoczysk i Brodów z dworca Podzamcze, Kopyczyniee, 
sierpnia włącznie;) Kałusza, Chyrowa Husiatyna, Podwysokiego 

150 | — | Z Czerniowiec, i Gałacza, Jass, Ickan, Suczawy, — | 1045 j Do Iekan (Jass, Gałacza, Bukaresztu), Kozowy, Sopowa, Serethu 
Radowiec, Berhomethu, Szeparowiec-Kn: Kórósmezó, Hu- — 104| Do Janowa od 15 czerwca do 31 sierpnia włącznie tylko w ni 
siatyna, Kałusza dziele i święta 

215 | — | Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Kopyczyniee, Husiatyna Bro-| | 1:55 | — | Do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy)i Brodów z dworca głównego 
dów na dworzec Podzamcze 24080 — Do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów z dworca Podzameze 

230 | — | Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Kopyczyniee, Husiatyna, — 2:81 | Do Brzuchowiec od 9 maja do — włącznie co niedziele i swięta 
Brodów na dworzec główny 240 | — | Do Czerniowiec Kałusza, Husiatyna, Kórómózó, Serethu, Iekan, 

— 5:25 | Ze Sokala, Bełzea i Jarosławia przez Rawę ruską (Jass, Gałacza, Bukaresztu 

— 585 | Z Podwołoczysk (Kijowa Odessy) Podwysokiego, Brodów na] 4 250 | — | Do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina), Rawy ruskiej przez 
dworzec Podzamcze Jarosław, Jasła przez Rzeszów, Chabowki przez Rzeszów 

— | 545| Z Ickan (Bukaresztu, Gałacu, Jass), Suczawy, Radowiec, Reho- lub Tarnów 
methu, tylko w poniedziałek, Serethu, Kozowy — 305) Do Skolego tylko od 1 maja do 30 września włącznie ze Stryja. 

L Teo} Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Podwysokiego, Brodów, naj | — | 315| Do Janowa od 1 maja do 14 czerwca wł. i od 1 września do 
| dworzec główny 30 września włącznie codziennie od 15 czerwca do 31 
— | 655 || Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia), Wieliczki, Orłowa, sierpnia wł. tylko w dnie powszednie. 
Rozwadowa, Nadbrzezia, Sambora i Chyrowa przez Przemyśl Brzuchowie tylko od — do — włącznie. 

— | 800 || Z Janowa od 1 maja do 14 czerwca wł., od 1 września do 30 Zimnej wody tylko od — do — włącznie. 
września wł codziennie, zaś od 15 czerwca do 31 sierpnia Jarosławia. 
tylko w dnie powszednie Krakowa (Wiednia, Warszawy, Wrocławia, Berlina), Mezó, 

— | 815 || Z Brzuchowiec tylko od 9 maju do 30 czerwca włącznie Laborcz (Pesztu) Orłowa przez Tarnów od 15 czerwca do 

845| — | Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia) z Jasła przez Rze: 15 września włącznie. 
szów, z Rawy ruskiej EA Jarosław, z Jasła, Krosna, — | 705 || Do Sokala Rawy ruskiej. 

Iwonicza, Rymanowa, Sanoka, Mezö- Laborca, (Pesztu), — | 725 || Do Tarnopola z dworca głównego. 
przez Przemyśl — | 730 || Do Ławocznego, (Munkacsa, Pesztu) Chyrowa, Kałusza. 
— | 849 || Z Brzuchowiee tylko od 1 lipca do 25 sierpnia włącznie — | 47 || Do Tarnopola z dworca Podzamcze. 
— | 901 f Z Janowa od 15 czerwca do 31 sierpnia wł. tylko w niedzielę — | 748 || Do Janowa tylko od 1 a olek A do 30 kwietniu włącznie. 
i święta. — | 8:50 || Do Janowa od 1 maja do 30 września wiącznie. 
— |9410 || Z Iekan, Suczawy, Radowiee, Berhomethu (z wyjątkiem ponie- — 11030 || Do Iekan, (Jass, Gałacza, Bukaresztu) Husiatyna, Kałusza. Sze- 
działku) Nowosielitzy, Kałusza parowicz, Ku Nowosielitzy, Berhomethu, Serethu, Hado- 
— | 930 f| Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia, Warszawy) Wieliczki, wiec, Aa sk Suczawy. 
Rawy ruskiej przez Jarosław, Orłowa, Mszany, Jasłaj 10-50) — | Do Krakowa, (Wiednia, Warszawy, Wrocławia, Berlina) Chabó- 
Krosna, Iwonicza, Rymanowa, Mezo-Laboreza przez Przemyśl bówki, Orłowa rae Rzeszów), Chabówki, Orłowa (p'zez 

943| — f Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Brodów, na dworzec Podzam: Tarnów), Rozwadowa, Chyrowa, Sambora, Sanoka, Ryuma- 
cze, Kopyczyniec, Podwysokiego nowa, Iwonicza (przez Przemyśl). Jasła. 

950| — || Z Iekan (Bukaresztu, Jass, Gałaca) Suczawy, Kimpolunga, Ra- — |11:00 || Do Podwołoczysk i Brodów z dworca głównego, Kopyczyniee, 
dowiec, Słobody rung., Kórósmez6, Husiatyna, Kozowy Husiatyna. 

1000| — K Z Podwołoczysk Cure ES Brodów, na dworzec główny, — |11:27 | Do Podwołoczysk i Brodów z dworca Podzamcze, Kopyczyniec, 
Kopyczyniec, Podwysokiego f , Husiatyna. 

— (1020 || Ze Skolego (tylko od 1 maja do 30 września) ze Stryja, Chy- [0 WAGA: Ozas średnio-europejski różni się od' czasu lwowskiego o 36 
BONA: z minut, a mianowicie 12 godz. w czasie šrednio-europejskim,- 12 

| |1210 || Z Zawocznego (Pesztu), Stryja, Kałusza godzinie 36 minut ezasu lwowskiego. 
ocne godziny od 6 wieczór do 5'59 rano objęte są tłustemi ramkami. — Biuro informacyjne e. k. kolei państwowych przy ulicy Trzeciego Maja w Hotelu 


Imperial, 


udziela wyjaśnień w sprawach kolejowych. sprzedaje wszelkiego rodzaju bilety jazdy i rozkłady jazdy w formacie kieszonkowym. 


Cennik 


Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4pr. 157. — - 


płacą żądają 


Galie. poź kraj. z r. 1873 za 


płacą 


100 zł. ô pr. 


plana żądają 
1— 


Czerw. krzyża węg. tow. 5 zł. 10.5 


RE A: `. - „ 1860 po 500 zł. wa. 5pr. 146.— 14570 b »o n o BOE Apr. = —— | Losy fund. are. Rudolfa 10 zł 25.25 26.25 
wowskiej Izby handlowej i przemysłowej] ” -1860 po 100 zł. 5 pr. i 159.75 160.75 4h, ae 1803za200 kor. 4pr, 97.65 98.65 Salma 40 zł. mie a oye 72.50 7325 
a grli % mie tilas] £ 156% po 100zł. . J.~ 9.50 » oblig. prop.z r. za i0024 4 pr. 98.— 98 Pożyczka m. Salzburga zł. 2625 27.25 
Lwów, dnia 9. lipa 1897 pa żąda || 0 7 1864 po 50zł. - 180.— 180.50] Pożyczka BIS Lwowaz r 1896 xa SŁ Genols.40 zł. mk. . . . . . "605  16-— 
1. Akcye za sztukę, ł +4 T d Listy zast. domen. państw. po 120 MO. wa „da AIEDA 97.— 97.50] Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. . 43.—  45— 
„UD dak. «pp . „ . « . 157.— 15780) Renta włoska za 100 kor. 4 pre. . ——  —— n m. Tryestu100zł. mk.4*/;pr. 148— 152, — 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk. 215 — 218 — . A h Pożyezka serb. prem.za100frank. 2 pr. 3551 36.50 s m. a 0 zł. A pr. . 693— 73.— 
Kol. iwów.-Czern.-Jassy po 200 B. Dług państwa (wszystkich w Radzie państwa | Fureckie obl.prem.kolej.za400frank, 5655 51.05] Waldstein 20 zł. ak. i 59—  61.— 
zł. wa. w srebr. . . . . |235 50 288 50 reprezentowanych krajów koronnych) 
Banku hip. gal. po 200 zł. w. a. |386 — 396 —|| Austr. renta złota wolna od podatku F. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne J. Akcye banków (za sztukę). 
kred. gal. po 200zł. w.a. | — — 210 -ff za 100 zł. 4 pre. . . . . . . 12315 1233: (za 100 zł. Nom.). Banku Anglo austr. 120 zł. . 15840 15950 
Garbarni w Rzeszowiepo200zł.wa. |195 — 205 —|] Austr. renta w wal. kor. wolna od Anglo Austr. banku los. w 30 lat 4*j4pre. 101.— —.— | Peszt. banku bandl. 500 zł. . 1356 — 1362.— 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- ' podatku za 200 kr. 4 pre. . 101.15 101.35] Austr. zakł.kred. ziem. los.w50latåpr. 99.80 100.80] Zakł. kred. dla handlu i przem. 367.25 369.75 
temLipińskiego po500 koronwa. |250 — 260 — n n» n obl.prem zr.18803pr.119.— 120.—| Węg. banku kredyt. 200 zł. 306.50 39750 
C. Obligacye kolejowe. Św fad toon I PARpr LIFE 418 — Doo an ta, 6) Sło m 745 — 75250 
II. Listy zastawne za 100 zł. Kol. Arcyks. Albrechtaza 100zł. 4 pr. 99.45 108.45] Bukowiński zakł. kred. ziem. los.5pr. 105.— 105.70] Gal. banku hipot. 200 zł. . + . 887—” 3891 
$ 3 Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne M 5 3 „ los.4pr. 96— 96.50 s »  dlabandlui przem.200zł. —.— —— 
Banku b. g.5'/, wa. wyl. z 10°% pr. [110 30 111 — od podatku za 100 zł. 4 pr. . 121.30 122.30] Gal. AXe.bankuhip.IOpr.prem.los.5pr.110.20 11110| Banku dia kraj. koronnych 200 zł. 239.10 240.— 
n noA" „los w50l — Oploo > „100 70 za 200 zł. mk. 5*/, pr. (ostemp. » n» on n los, 5O latś"s pr. 100.— 10050| „n  Austro-węg. 600 zł . . . 951-— 954— 
5 mati, „nwóOLEGROOK "FOO OAI. akoye) . . . © 0. . . a , m m o» i. (AIREzas00 „  Związkow.(Unionbank)200zł 302.-- 302.50 
„  kraj.4*/4'/,w. a los w511. © JI00 50 101 20] Kol. Cesarz. Franciszka Józefa za koron 4 r. . . . . . « . . 96.75 91.25] Czesk. banku związk. 100 zł. 133.60 134 —- 
n o» fo w. a. los w571 >f 9750 9820] 100 zt. 5 pr. . . . . . . . 128— ——| Gal. Tow. kred, ziem.4pr. los.5ólat 97.50  93.—| Żivnostenska banka 100 13050 131.50 
Tow. kred. gal. ziem. 4°/ (pierwsza » Kol. Areyks. Rudolfa w wal. kor. mó af A „ åpr. los. śl lat 97.75 —.— e 
emisya) . . o - - .*|978' 98 50 wolne 04 podatku za 200 kor.4pr. 9.50 100.50 km 5 = Aor. sare o o u = K. Akeye Przedsiębiorstw transportowych. 
Tow. kredyt. galic. ziemsk. 4°% ? 3 Kol Karola Ludwika po 200 zł. mk. 5», „  „ %pr.za200kor. 97.10 9760] Bukow. kol. lok. (ake. pierwsz. 200zł. 208.50 210.— 
los w 4l" lat . "209760 98 8 (ostempl. akcye) 5 pre) 216.— 217.-- | Banku krajowego dla Galieyi Lodom. w. n  »  (akcyezakład. 200zł. =— —— 
49|, los w 56 lat „| 9730 98 — - A'la pr. 51'/ lat zwrotne . . . 100.60 100.50] Kolei półn. ces. Ferdyn. 1000 zł. mk. 3455.— 3465 — 
z Obligneye pierwszeństwa (kolejowe). Banku krajowego oblig. komun. 2 Kołomyj. kol. lokal. (ake. pierw.) 200zł, —.— —.— 
III. Obligi za 100 zł. a Kolej Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 113.60 —.— Emissya 5 pr. . . - . . . . 102.30 103.25f Kol. Lwów-Bełzec (ake. pierw.) 200zł. —.==-  — — 
ń o » w złocie za 200 zł 5 pr. . 133.— —.— Į Banku krajowego oblig. komun. 3 „ liwów-Czern.-Jassy 200 zł. . 287.— 287.50 
Gal. funduszu propinac. 49, w.a. œf 98 — 98 OI] Kol. Czeskiej zach. za 200, 1000 i Emissya 42 lat za 200 kor.4"4pr. 100.— 101.— „ wsehodn-galie.-lokain. 200 zł. . 196.— 200.— 
Bukow. funduszu propin. 5'o w. a. „ |L02 75 — —]] 5000 zł. 4 pro. . . . . . . 99.65 100.65] Bankukraj. los. 57%, latza 200kor.4pr. 97.50 98.25] „państwowych 200 zł. Ś a wildkó= sg 
Komunalne Bankukr. 5ej, (2. em.) s JL02 40 — —|| Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 200 „ n obl.kat.ios. za 200 kor.4pr. —.—  —.—| „ południowej 200 zł. . . 351.— 351.50 
Ę non Aila lo (3-em) J100 40 104 10 kor. 4 pre . . . . . - . . 100.19 10} —| Austre węg. banku 40% lat los. 4 pr. 100.10 101.- „ węgier. galicyj. I. 200 zł. . . 210.50 211.50 
Kolej. lokalne dtto 4°% po290 kr. s | 9650 97 2f] Kol. bukowińskiej Jokaln. za 200 no mo» 50 lat Jos 4 pr. —— —.— | Austr. Tow. żegl.na Dunaju 500 zł. mk. 471 — 472 — 
Pożyczki kraj. 6'/, wa.zroku 1873 © |108 — — - kor. ŚRO. +... - 2 - a + 08h "z 
B „ Awa. z roku 18913 | — — — -if Kol. gal. Karola Ludwika za 200 a. Obligacye z prawem pierwszeństwa za 100 zł. nom. L. Akcye Przedsiębiorstw przemysłowych. 
n 4% po 200 koron 100 zł. 4 pr. o. . . . . . . $9.60 106.60] Czesk. kolei półn. za 300 zł. 5 pr. —.— —.— Į Tow. kopalń węgla w Briix 100 zł 264.— 267 — 
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Banku hipoteczn., Obligacye te kupujemy i sprzdajemy najkorzystniej. 


a=" ZZ mz 
Licytacye. 
L. 14047 (5416 3—3) 
OBWIESZCZENIE. 


Połączona z kollekturą loteryjną trsfika, 
ustanowiona obecnie w Niżankowicach w do- 
mu pod l k. 2 będzie obsadzoną w drodze 
publicznej konkurencji. 

Trafikę tę wykonywać wolno tylko w 
dotychczasowem miejseu lub w domach w po- 
bliżu położonych. 

Zysk trafikanta od pobieranego dla tej 
trafiki w czasie od 1 stycznia 1896 do 31 
grudnia 1896 materyału tytoniowego w war- 
tości 4188 złr. 127/, et. wynosił 396 złr 
49, et. 

Trafikantowi porucza (dozwala) się także 
sprzedaż znaczków stemplowych, listów prze- 
wozowych i blankietów wekslowych za pobo- 
rem prowizyi do */ą procentu od wartości 

Wartość materyału stemplowego pobra- 
nego w ciągu powyższego okresu rocznego 
wynosiła 3651 zł. 95 ct. 

Za przyjmowanie stawek loteryjnych w 
połączonej z trafiką kollekturze na ciągnienia 
loteryjne we Lwowie i Bernie zapewnia się 
nabywcy stałą prowizyę od stawek w wyso- 
kości cztery (4) procent; stawki na te cią- 
gnienia loteryjne wynosiły w ciągu powyż- 
szego okresu rocznego razem 1448 zł. 21 ct. 

Odłączenie trafiki tytoniowej od kol- 
lektury loteryjnej jest niedopuszczalne; oby- 
dwa interesa tylko łącznie mogą być objęte 
i tylko łącznie zaniechane. 

Skarb nie ręczy na przyszłość za dochód 
odpowiadający tym ogłoszonym datom. Trafi- 
kant ma pobierać materyał tytoniowy w e. k. 
magazynie sprzedaży tytoniu w Przemyślu, 
materya? stemplowy w e. k. Urzędzie podat- 
kowym w Niżankowicach. 

Trańikant ma ponosić z własnych fun- 
duszów wszelkie wydatki z prowadzeniem 
trafiki i kolektury loteryjnej połączone. 

Przed objęciem interesu, eo nastąpić ma 
zaraz po zatwierdzeniu oferty ma nabywca 
złożyć kaucyę loteryjną w wysokości 800 zł., 
a to w papierach wartościowych niepodlega- 
jacych losowaniu i mających bezpieczeństwo 
pupilsrne. Kaucya ta ma być złożona w ciągu 
dwóch tygodni po otrzymaniu odnośnego za- 
wezwania w c. k. Urzędzie loteryjnym we 
Lwowie. 

W razie złożenia kaucji w papierach 
wartościowych ma właściciel tychże oświad- 
czyć, że zgadza się na to, ażeby wszelkie pre- 
tensye skarbu, wynikające z prowadzenia kol- 
lektury przez kaucyonanta, lub z poruczonej 
temuż sprzedaży losów loteryi państwowej na 
cele dobroczynne, zostały zaspokojone bez in- 
terwencyi sądu, przez sprzedaż złożonych pa- 
pierów wartościowych po kursie giełdowym. 

Niedotrzymanie terminu do złożenia kau- 
cyi pociąga za sobą ten sam skutek, jak nie- 
objęcie interesu. i 

Bliższych wiadomości eo do złożenia 
kaucyi i co do warunków prowadzenia kol- 
lektury udzieli e. k. Urząd loteryjny we 
Lwowie. 

Oferta ma być wygotowana w myśl roz- 
porządzenia tyczącego się tworzenia i obsa- 
dzenia składowni i trafik tytoniowych i na 
podstawie przepisu dla trafikantów tytonio- 
wych. 

Przepisy te jakoteż drukowane formula- 
rze ofert mogą być przejrzane u władz skar- 
bowych I. instancyi, nadzorów straży skarbo- 
wej i u składowników tytoniu i u władz skar- 
bowych I. instancyi nabyte. 

Wadyum, które ma być złożone wynosi 
40 zł. 

Oferty mają być wystawione na przepi- 
sanym druku i wniesione opieczętowane naj- 
dalej do 28 lipca 1897 do godziny 12-tej 
w południe u Naczelnika e. k. Dyrekcji 
okręgu skarbowego w Przemyślu. 

W ofercie należy oprocz wymaganych 
powołanem rozporządzeniem oświadczeń także 
podać, czy kompetent jest spokrewniony lub 
spowinowacony z jakim c. k. urzędnikiem 
loteryjnym, następnie czy posiada już kol- 
lekturę loteryjną, a w danym razie, czy zrzeka 
się tejże na wypadek przyjęcia jego oferty. 

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 

Przemyśl, dnia 28 czerwca 1897. 


Wyciąg 
z przepisu tyczącego się tworzenia i obsadze- 
nia składowni i trafik tytoniowych. 

Każdy oferent ma oświadczyć : 

1. że poddaje się obowiązującym przepi- 
som dla trafikantów; j 

2. w którym domu i w którym lokalu 
chce wykonywać sprzedaż tytoni; 

3. czy zamie:za prowadzić trafikę samo- 
istnie lub w połączeniu z innem przedsiębior- 
stwem, ewentualnie jakiego rodzaju jest to 
przedsiębiorstwo i czy obowiązuje się do zu- 
pełnego oddzielenia trafiki od przedsiębior- 
stwa; 

4. czy on lub osoby żyjące z nim wspól- 
nie w jednem gospodarstwie domowem pro- 
wadzą lub prowadziły składownię albo trafikę 


tytoniową, ewentualnie czy w razie otrzyma- 
nia trafiki, o którą się ubiega, zamierza wy- 
powiedzieć prowadzoną dotąd sprzedaż tyto- 
niu ; 

5. jaki roczny zwrol zysku uiszczać się 
zobowiązuje; 

6. że oferta obowiązuje go przez sześć 
miesięcy od dnia otwarcia ofert. 

Każdy oferent ma złożyć wsdyum w wy- 
sokości podanej w ogłoszeniu licytacyjnem a 
wynoszącej około 100/, wykazanego rocznego 
surowego dochodu; wadyum to może być zło- 
żone w gotówce lub w papierach wartościo- 
wych nie podlegających losowaniu i mających 
bezpieczeństwo pupilarne i będzie przyjętem 
w każdym urzędzie podatkowym, jakoteż w 
kasie skarbowej za wystawieniem kwitu ka- 
Sowego. 

Wadyum przepada na rzecz skarbu, je- 
żeli oferent w ciągu sześciomiesięcznego ter- 
minu, na który ofertą się zobowiązał, od swej 
oferty o'istąpi, albo jeżeli — bez względu na 
ten termin — po przyjęciu jego oferty nie 
obejmie trafiki wedle przepisu w dniu wy- 
znaczonym. 

Do oferty dołączone być mają następu- 
jące dokumenta: kwit kasowy na złożone 
wadyuru, świadectwo wykazujące pełnoletność, 
urzędowe świadectwo moralności wystawione 
najpóźniej przed dwoma miesiącami. 

Wszystkie w należytym czasie wnie- 
sione oferty otworzy kierownik władzy skar- 
bowej I. instancyi punktualnie o godzinie 
wyznaczonej do wniesienia ofert w ogłoszenin 
licytacyjnem. Oferentowi wolno jest być obe- 
enym przy otwarciu ofert. 

Nie nadają się do przyjęcia oferty : 

1. osób, które w myśl ustawy cywilnej 
niezdolne są do przyjmowania na siebie zo- 
bowiązań, lub które nie mają prawa wolnego 
zarządzenia majątkiem ; 

2. funkeyonaryuszów pozostających w 
czynnej służbie państwowej; 

3. obcokrajowców ; 

4. kompetentów karanych za zbrodnię 
lub przestępstwa: kradzieży, sprzeniewierze- 
nia, uerestnictwa w tychż» lub oszustwa, je- 
żeli skutki prawne tego zasądzenia w myśl 
ustawy z dnia 15 listopada 1867 (dz. p. p. 
Nr. 131) istnieją jeszcze; 

5. osób zasądzonych za przemytnietwo, 
ciężkie przestępstwo dochodowe albo za prze- 
kroczenie ustaw wydanych dla zabezpieczenia 
monopolu tytoniowego; 

6 osób usuniętych za karę od prowa- 
dzeiia składowni albo trafiki za niedbałe pro- 
wadzenie interesu ; 

_1. osób, które nie posiadają do dyspo- 
zycyi lokalu zupełnie przydatuego do racyo- 
nalnego składania i konserwowaoia materya- 
łów tytoniowych ; 

. 8. skłedowników i trafikaatów, albo osób 
żyjących z nimi wspólnie w jednem gospo- 
darstwie domowem, jeżeli ich oświadczenia 
nie dają pewności, że rozchodzi się tylko o 
zmianę a nie skumulowanie interesów sprze- 
daży tytoniu. 

Nie nadające się do przyjęcia są dalej : 

1. oferty za późno wniesione; 

2. oferty niezawierające dokładnego ozna- 
czenia wysokości żądanej prowizyi lub ofiaro- 
wanego opustu zysku, lecz tylko powołujące 
Się na inną ofertę; 

„ 8. oferty niezawierające wszystkich prze- 
pisanych oświadczeń, nienależycie udokumen- 
tówane lub zawierające korektury (skrobania), 
jeżeli te usterki nie będą usunięte w krótkim, 
przez władzę skarbową I. instancyi ewentu 
alnie wyznaczonym terminie. 

, Trafikę nadaje się po wyłączeniu ofert 
nienadających się do przyjęcia, temu wymogi 
posiadającemu oferentowi, który ofiaruje naj- 
wyższy zwrot zysku. 


L 3662 (5439 8—38) 

(elem zaspokojenia wierzytelności To- 
warzystwa zaliczkowego w Bochni w kwocie 
450 złr. odbędzie się w tutejszym Sądzie w 
dniach 3 sierpnia i 8 września 1897, każdym 
razem o godzinie 10 rano putiliczna lieytacya 
realności wykazem hipotecznym Nr. 794 gmi- 
ny Bochnia objętej, Józefa Kulmy własnej. 

Cena wywołania 400 zł. 

Wadyum 40 zł. 

Resztę warunków lieytacyjnych w Są- 
dzie można przejrzeć. 

C. s. Sąd powiatowy. 


Bochnia, 2 maja 1897. 


L 4077 (5396 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Dobczycach 
ogłasza iż, celem zaspokojenia wierzytelności 
Wojeischa Nosala w kwocie 60 złr. 12 ct. 
a. w. z przyn. odbędzie się w tut. Sądzie w 
dniach 9 sierpnia i 6 września 189% o go- 
dzinie 10-tej rano egzekucyjna licytacya 13/84 
części realności w Kornatee położonej lwh. 
20 ks. gr. gm. Kornatka objętej Franciszka 
Nosala własnej. 
Cena wywołania 3165 zł. a. w. 
Wadyum 100/, ceny szacunkowej. 
Resztę warunków, akt oszacowania i wy- 


Gazeta Lwowska Nr. 154 z dnia 10 lipca 1897. 


ciąg hipoteczny przejrzeć można w tut. sąd. 
registraiurze. 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli p. 
Jan Glaser zastępca c. k. notaryusza usta- 
nowiony. 
U. k. Sąd powiatowy. 
Dobczyce, dnia 9 czerwca 1897. 


L. 3168 (5346 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Dolinie podaje 
do wiadomości, że celem zaspokojenia wie- 
rzytelności Izaka Ternera w kwocie 80 zł. a. w. 
z przyn. odbędzie się dnia 9 sierpnia 1897 i 
dnia 10 wrz śnią 1897, każdym razem o go- 
dzinie 10 przed południem egzekueyjna sprze- 
daż przez lieytacyę realności whl. 1243 ks. 
gr. gm. kat. Wełdzirz objętej dłużnika Seliga 
Türkel własnej. 

Cena wywołania 100 zł. 

Wadyum 10 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr. Chmielewski w Dolinie. 

Nabywca obowiązany jest pretensye tych 
wierzycieli, którzyby przed płatnością lub ter- 
minem wypowiedzenia zapłaty przyjąć nie 
chcieli, za potrąceniem :ch wierzytelności z ce- 
ny kupna, przyjąć do zapłaty z hipoteki. 

Resztę warunków licytacyi i akt oszaco- 
wania przejrzeć można w tut. registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Dolina, 28 kwietnia 1897. 


L. 3666 A (5845 8—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Dolinie podaje 
do wiadomości, że celesa zaspokojenia wierzy- 
telności Herscha Weinberga w kwocie 16 zł. 
a. w. z przyn. odbędzie się dnia 9 sierpnia 
1897 i dnia 10 września 1897, każdym razem 
o godzinie 10 przed południem egzekucyjna 
sprzedaż przez licytacyę połowy realności pod 
l. k. 458 w Dolinie Dz. V. położonej dłużni- 
ka Michała Zmurkiewicza własnej. 

Cena wywołania 79 zł. 10 ei. 

Wadyum 8 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzyli adw. 
dr. Rosenbusch z Doliny. 

Nzbywca jest obowiązany pretensye tych 
wierzycieli, którzyby przed płatnością lub 
przed terminem wypowiedzenia zapłaty przy- 
JĄĆ nie chcieli, za po:rąceniem ich wierzytel 
ności z ceny kupna przyjąć do zapłaty z hi- 
poteki. 

Resztę warunków lieytacyi i akt osza- 
cowania przejrzeć można w tutejszej registra- 
turze. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Dolina, 28 kwietnia 1897. 


L 2121 (5403 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Radłowie za- 
wiadamia, iż celem zaspokojenia sumy 50 zł. 
z pn. odbędzie się na rzecz Galicyjskiego Za- 
kładu kredytowego ziemskiego w likwidacyi 
w tutejszym Sądzie powiatowym sprzedaż po- 
siadłości lwb. 61 ks. gr. gm. kat. Zdarzee 
cbjętej dłużników Jana 1 Maryanny małż. 
Pruroków własnej w dwóch terminach mia- 
nowicie dnia 80 lipca i 28 sierpnia 1897 
każdym razem o godzinie 10 przed połu- 
dniem. 

- Wyciąg hipoteczny ij resztę warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w registraturze 
sądowej. 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony adw. 
dr. Emil Wolniewicz w Radłowie. 

Wadyum wynosi 45 zł. 

Cena wywołania 450 zł. 

Radłów, 16 czerwca 1897. 


L. 4888 (5201 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Limanowy za- 
wiadamia, iż celem zaspokojenia samy 102 zł. 
z pn. odbędzie się na rzecz Godla Krum- 
holea jako prawonabywey Jana Janeckiego 
w tutejszym Sądzie powiatowym Sprzedaż 
27/40 części posiadłości lwh. 13 gro. kat. 
Góra św. Jana objętej dłużniezki Ludwiki Ta- 
bor własnej w dwóch terminach mianowicie 
dnia 28 sierpnia 1897 i dnia 1l psździerni. 
ka 1897 każdym razem o godzinie 10 przed 
południem. ; 

Wyciąg hipoteczny i resztę warunków 
lieytacyjnych przejrzeć można w registraturze 
sądowej. - À 
Kurstorem wierzycieli ustanowiony adw. 
dr. Karol Młodzik w Limanowy. 

Wadyum wynssi 7% zł. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Limanowa, 28 maja 1897. 


L. 15011 (5072 3—8; 

. C. k. Sąd powiatowy w Komernie po- 
daje do publicznej wiadomości, że na zaspo- 
kojenie sumy 80 zł. w. a. z pn. odbędzie 
się w Sądzie tutejszym przymusowa sprze- 
daż przez publiczną lieytacyę powyższej wie- 
rzytelności na hipotekę służącej 1/8 części re- 
ainości lwh. 22 ks. gr. gm. kat. Rumno o- 
bjętej dłużnika Wojciecha Bałasika własnej 
na rzecz Towarzystwa zaliezkowego w Ko- 
marnie w dniach 12 sierpnia 1897 i dnia 16 
września 1897 każdym razem o godzinie 10 
przed południem. 


BPW HE EC w NA M ka EJ RZE BDO Wv W. 


Realność ta sprzedaną zostanie w pier- 
wszym terminie tylko za lub wyżej ceny wy- 
wołania 541 zł. 66'/, ct. w. a., w drugim ter- 
minie i niżej tejże ceny z zastrzeżeniem prze- 
pisów ustawy z 10 czerwca 1887 1. 74 dz. 
ust. pań. 

Zakład wynosi 100%, ceny wywołania. 

Kuratorem nieznanych wierzycieli mia- 
nowano adw. dr. Józefa Gottlieba w Ko- 
marnie. 

Resztę warunków lieytacyjnych, wyciąg 
tabularny i akt oszacowania można w tusąd. 
registraturze przejrzeć. 

Komarno, 30 grudnia 1896. 


L. 12349 (5071 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Komarnie po- 
daje do publicznej wiadomości, że na zaspo- 
kojenie sumy 169 zł. w. a. z pn. odbędzie się 
w Sądzie tutejszym przymusowa sprzedaż 
przez publiczną licytacyę powyższej wierzytel- 
ności na hipotekę służącej realności lwh. 300 
gminy Komarno objętej dłużników Wojcie- 
cha Kuty i Maryanny Kuta własnej na rzecz 
Towarzystwa Zaliezkowego w Komarnie w 
dniach 12 sierpnia 1897 i dnia 16 września 
1897 każdym razem o godzinie 10 przed 
południem. 

Realność ta sprzedaną zostanie w pier- 
wszym terminie tylko za lub wyżej ceny 
wywołania 810 zł. w.a., w drugim terminie 
i niżej tejże ceny z zastrzeżeniem przepisów 
ustawy z 10 czerwca 1887 1. 74 dz. u. p. 

Zakład wynosi 100/, ceny wywołania. 

Kuratorem nieznanych wierzycieli mia- 
nowano adw. dr. Józefa Gottlieba w Ko- 
marnie. 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabuiarny i akt oszacowania można w tusąd. 
registraturze przejrzeć. 

Komarno, dnia 31 grudnia 1896. 


L 1275 (4508 8—35) 

Dnia 24 sierpnia 1897 o 10 godziñie 
rano odbędzie się w tutejszym Sądzie publi- 
czna dobrowolna sprzedaż realności Nk. 154 
w Załubinczu niewiadomego z życia i miejsca 
pobytu Tadeusza Noweli własnej. 

Na powyższym terminie sprzedana bę- 
dzie rzeczona realność za 350 zł. lub wyżej. 

Wadyum wynosi 35 zł. 

Bliższe warunki i protókół oszacowania 
można przejrzeć w registraturze. 

C. k. Sąd pow. m. del. 
Nowy Sącz, 15 maja 4897. 


L. 6202 (4991 3—3) 

Celem zniesienia wspólnej własności re- 
alnosci lwh. 368 w Staremmieście Izraela 
Glanzberga i Maryi Peruckiej zostanie na żą- 
danie Izra:la Glanzberga dnia 24 sierpnia 
1897 i dnia 21 września 1897 o godzinie 10 
przed południem na pierwszym terminie tyl- 
koj wyżej lub za cenę wywołania 880 zł. 
a. w., na drugim także niżej ceny wywołania 
sprzedaną. 

Zakład wynosi 88 zł. 

O tem zawiadamia się niewiadomych 
widrzycieli do rąk kuratora p. Maryana Wła- 
dyczyńskiego w Staremmieście i przez edykta. 

. k. Sąd powiatowy. 

Staremiasto, 20 lutego 1897. 


L. 3054 (4633 3—3) 

Dnia 26 sierpnia 1897 o godzinie 10 
rano odbędzie się w tut. Sądzie w drodze re- 
lieytacyi publiczna sprzedaż 20/32 części re- 
alności pod lk. 427 w Brzesku wyk. hip. 
427 ks. gr. gm. Brzesko objętej Andrzeja 
Bachowskiego recte Chcrzyńskiego własnych 
na rzecz Józefa Mendla Krengla celem za- 
spokojenia sumy 239 zł. 

Cena wywołania 191 zł. 

Wadyum 19 zł. 50 et. 

Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 
warunki liecytacyjne przeglądnąć można w re- 
gistraturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli jest 
ustanowiony adw. dr. Piotr Górski w Brzesku. 
C. k. Sąd powiatowy. 

Brzesko, 8 maja 1897. 


L. 2161 (5506 1 -- 3) 

W tut. Sądzie odbędzie się o godzinie 
10 rano w dniu 6 sierpnia 1897 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 3 września 1897 nawet 
niżej takowej lieytacya realności według wyk. 
hip. 151 ks. gr. gminy kat. Kosów objętej, 
Mozesa Porlmutera względnie tegoż nieobjętej 
masy spadkowej własnej, na rzecz Chaima 
Beckera pto 140 zł. w. a. z pn. 

Cena wywołania 165 zł, wadyum 16 
zł. 50 et. 

Resztę warunków, akt oszacowania i wy- 
ciąg tabularny, wolno przejrzeć w tus. regi- 
straturze. 

„ Dla nieznanych z życia i miejsca pobytu 
wierzycieli hipotecznych, ustanowiono kura- 
terem adw. dr. Korpińskiego w Kosowie. 

Kosów, 12 lutego 1897. 


L. 4004 (5477 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Drohobyczu po- 
daje do publicznej wiadomości, że na zaspo- 
jenie sumy 201 złr. 33 ct w. a. z przyn. 
odbędzie się w Sądzie tut. przymusowa sprze- 
daż przez publiezną licytacyę powyższej wie- 
rzytelnosci na hipotekę służącej połowy real- 
ności wyk. hip. l. 306 ks. gr. gm. kat. Dro- 
hobycz, dzielnica Wójtowska góra objętej, 
dłużnika Józefa Dąbrowskiego syna Feliksa 
własnej na rzecz Anny Kindra w dniach 3 
sierpnia 1897 i 6 września 1897, każdym 
razem o godzinie 10 przed południem. 

Połowa realności tej sprzedaną zostanie 
w pierwszym terminie tylko za lnb wy- 
żej ceny wywołania 104 zł. w. a, w drugim 
terminie i niżej tejże ceny z zastrzeżeniem 
przepisów ustawy z 10 czerwca 1887, 1. 74 
RZA p. 
Zakład wynosi 100/, ceny wywołania. 
Kuratorem nieznanych wierzycieli mia- 
nowano adwok. dr. Kmicikiewieza w Droho- 
byczu. | 

Resztę warunków lieytacyjnych, wyciąg 
tabularny i akt oszacowania można w tusąd. 
registraturze przejrzeć. || 

C. k. Sąd powiatowy. 
Drohobycz, 8 czerwca 1897. 


L. 1977 (5487 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Wieliczce za- 
wiadamia, że w celu zaspokojenia wierzytel- 
ności powiatowej kasy oszczędności w Wie- 
liczee w kwocie 150 złr. z przyn. w dniach 
5 sierpnia 1897 i 7 września 1897 w Sądzie 
o godzinie 10-tej rano, realność pod 1. kons. 
229 w Wieliczce objęta przez pabliczną licy- 
tacyę sprzedaną będzie. 

Cena wywołania wynosi 478 zł. 95 ct. 

Zakład 47 zł. 89'|, et. 

Wyciąg hipoteczny, skt szacunkowy, oraz 
resztę warunków licytacyjnych przeglądnąć 
można w registraturze sądu. 

O tem zawiadamia sąd interesowanych, 
tych, którymby rezolucya liegtacyjna na czas 
doręczoną być nie mogła lub którzyby po dniu 
24 stycznia 1897 do hipoteki weszli do rąk 
notaryusza Kazimierza Przychockiego w Wie- 
liczce. 

Wieliczka, dnia 81 marca 1897. 


L. 1794 (5467 2—3) 

Celem zaspokojenia wierzytelności Moj- 
żesza Lauba w resztującej kwocie 400 zł. a. w. 
odbędzie się w tutejszym Sądzie w dniach 
5 sierpnia 1897 i 9 września 1897 każdym 
razem 0 godzinie 10 rano publiczna licyta- 
cya realności wyka$em hipotecznym Nr. 212 
gm. kat. Ostrów Borek objętej Jana Zająca 
własnej. 

Cena wywołania 360 zł. 

Wadyum 36 zł. 

Resztę warunków licytacyjnych w Są- 
zie można przejrzeć. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli dr. 
Władysław Michnik z Bochni. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Bochnia, 80 kwietnia 1897. 


1. 3384 (5447 8-8) 

C. k. Sąd powiatowy w Żurawnie ogła- 
za niniejszem, że w sprawie Józefa Freuden- 
eima przeciw Samuelowi Turteltaubowi o 
apłacenie sumy 3000 złr. w. a. Zz przyn 
przedawać będzie w dniu 10 sierpnia 1897 
godzinie 10-tej przed południem najmniej 
a cenę szacunkową, a w dniu 14 września 
89% o godzinie 10-tej przed południem także 
oniżej tej ceny realność pod l. k. 68 w Ba- 
czach podróżnych położonej cisła hipote- 
znego nie stanowiącej Samuela Turteltauba 
'łasnej. 

Cena szacunkowa wynosi 8500 złr. w. a. 

Wadyum 350 zł. w. a. i może być w 
otówee lub papierach wartościowych do loka- 
yi pieniędzy sierocińskich zdolnych złożo- 
em. 

Inne warunki sprzedaży i akt oszaco- 
ania są do przejrzenia w tutejszej registra 
trze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli jest 
[answet Janiszewski. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Żurawno, dnia 6 maja 1897. 


. 8007 (5508 1—3) 

Q. k. Sąd powiatowy w Czarnym Du 
ijeu ogłasza, iż celem zaspokojenia wierzy- 
lności Jana Weiślaka w sumie 100 zł. z pn 
ibędzie się w dniach 4 i 25 sierpnia 1897 
żdym razem o godzinie 10 zrana przymu- 
wwa sprzedaż przez publ. licytacyę połowy 
alności pod N. k. 125 w Starem Bystrem 
;zekuta Jędrzeja Obrochty własn -j. 

Cena wywołania 350 zł. 

Wadyum 35 zł. 

Resztę warunków lieytacyjnych przej- 
eć można w registraturze w godzinach urzę- 
wych. 

Czarny Dunajec, dnia 12 czerwca 1897. 


2312 p (5509 13) 

Sąd powiatowy w Milówce ogłasza, że 
sprawie egzekucyjnej c. k. uprzywilejowa- 
go Zakładu kredytowego włościańskiego 
likwidacyi we Lwowie pko : Janowi Brącz- 
wi i spólnikom o 183 zł. 1 et., rozpisaną 
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została egzekucyjna licytacya : a) całej posia- 
dłości lxh. 192 ks. gr. gminy Szara objętej, 
Jana Brączka, Reginy Pytlowej i Franciszki 
Brączkowej własnej i e) całej posiadłości lh. 
304 ks. gr. gm. Szare objętej Reginy Pytiowej 
własnej na dzień 5 sierpnia 1897 i na dzień 
6 września 1897 każdym razem o godz. 10 
rano. 

Wadyum 85 zł 26 ct., cena szacunkowa 
852 zł. 53 et. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli, 
ustanowiony c. k. notaryusz p. Karol Droz- 
dowski w Milówce. 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny i protokół oszacowania można przej- 
rzeć w tut. regisiraturze. 

Milówka, 12 maja 1897. 


L. 3497 (5504 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Drohobyczu po- 
daje do publicznej wiadomości, że na zaspo- 
kojenie sumy 1500 zł. w. a. z pn., odbędzie 
się w sądzie tut. przymusowa sprzedaż przez 
publiczną licytacyę powyższej wierzytelneści 
na hipotekę służącej realności wyk. hip. 1. 
272 ks. gr. gm. kat. Borysław objętej, dłuż- 
niczki Chany z Brunnengraberów Brunnen- 
graber własnej na rzecz Chaima Joela Lud- 
merera w dniach 10 sierpnia 1897i 13 wrze- 
śnia 1897 każdym razem o godz. 10 przed 
południem. 

Realność ta sprzedaną zostanie w pierw- 
szym terminie tylko za lub wyżej ceny wy- 
wołania 3380 zł. w. a., w drugim terminie 
i niżej tejże ceny z zastrzeżeniem przepisów 
ustawy z 10 czerwca 1887 1. 74 dz. u. p. 

Zakład wynosi 100/, ceny wywołania. 

Kuratorem nieznanych wierzycieli mia- 
nowano adw. dr. Taubenfelda w Drohobyczu. 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i akt oszacowania, można w tusąd. 
registraturze przejrzeć. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Drohobycz, 8 czerwca 1897. 


L. 5931 „ (5511 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Sniatynie podaje 
niniejszem do powszechnej wiadomości, że 
w sprawie egzekucjjnej Dawida Rosenhecka 
przeciw Hafii Wachniuk z Diduchów 0 za- 
płacenie kwoty 66 zł. w. a. z pn. odbędzie 
się dnia 11 sierpnia 1897 i dnia 10 września 
1897 każdym razem o godzinie 10 przed po- 
łudniem w sądzie tutejszym przymusowa sprze- 
daz połowy realności wyk. hipot. 1. 3291 287 
ks. gruntowej gminy Rusów objętych dłuż- 
niczki Hafii Wachniak z Diduchów własnych. 

Ceuę wywołania połowy realności whl. 
329 stanowi kwota 250 zł., zaś połowy real- 
ności whl. 287 kwota 75zł., zaś wadya 109/, 
tychże, kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony adw. dr. Markussohn ze Snia- 
tyna, resztę warunków lieytacyjnych, przejrzeć 
możns, w tus. registraturze. 

Sniatyn, dnia 21 maja 1897. 


L. 5637 (5894 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Dąbrowie ogła- 
sza iż dnia 11 sierpnia 1897 i dnia 15 wrze- 
śnia 1897 o godzinie 10 rano odbędzie się 
w c. k. Sądzie powiatowym w Dąbrowie pu- 
bliczna sprzedaż realności lwh. 32 ks. grunt 
gm. Radgoszcz objętej Antoniego Lory wła- 
snej na rzecz Towarzystwa zaliczkowego w Dą- 
browie, celem zaspokojenia sumy 96 zł. w. a. 
z przyn. 

Cena wywołania 1170 zł. 

Wadyum 117 zł. 

Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 
warunki licytacyjne przejrzeć można w regi- 
straturze. 

Kurat rem niewiadomych wierzycieli hi- 
potecznych adw. dr. Schanzer w Dąbrowie. 

Dąbrowa, dnia 29 maja 1897. 

L. 8698 (5073 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Komarnie po- 
daje do publicznej wiadomości, że na zaspo- 
kojenie sumy 800 zł. w. a. z pn. odbędzie 
się w Sądzie tutejszym przymusowa sprzedaż 
przez publiczną licytacyę powyższej wierzy- 
telności na hipotekę służącej realności lwh. 
199 gminy Kat. Tuligłowy objętej dłużuika 
Franciszka Mazija oraz spadkobierców ś. p. 
Jana Mazija, a to: Szymona, Józefa, Józefy 1 
Stanisława Mazija własnej na rzecz Towa- 
rzystwa zaliczkowego w Komarnie w dniach 
12 sierpnia 1897 i dnia 16 września 1897, 
każdym razem o godzinie 10-tej przed połu- 
dniem. 

Realność ta sprzedaną zostanie w pier- 
wszym term'nie tylko za lub wyżej ceny wy- 
wołania 452 zł w. a., w drugim terminie i 
niżej tejże ceny z zastrzeżeniem przepisów 
usta»y z 10 czerwca 1837 1. 74 dz. u. p. 

Zakład wynosi 10%/, ceny wywoł:nia. 

Kuratorem nieznanych wierzycieli mia- 
nowano adw. dr. Józefa Gottlisba w Ko- 
marnie. 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i akt oszacowania można w tusąd. 
registraturze przejrzeć. 

Komarno, dnia 80 grudnia 1896. 

L. 3188 (5070 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Komarnie po- 
daje do publicznej wiadomości, że na zaspo- 


jenie sumy 264 zł. w. a. z pn. odbędzie 
się w Sądzie tutejszym przymusowa sprzedaż 
przez pubłiczną licytacyę powyższej wierzy- 
telności na hipotekę służącej realności lwh. 
836 gminy Komarno objętej dłażników Jana 
i Katarzyny Kosów Towarzystwa zaliczkowego 
w Komarnia w dniach 11 sierpnia 1897 i 
dnią 16 września 1897, każdym razem o go- 
dzinie 10 przed południem. 

Realność ta sprzedaną zostanie w pier- 
wszym terminie tylko za lub wyżej ceny 
wywołania 1050 zł. w. a, w drugim ter- 
minie i niżej tejże ceny z zastrzeżeniem prze- 
pisów ustawy z 10 czerwca 1887 1. 74 dz. 
u. p. 

Zakład wynosi 100/, ceny wywołania. 
Kuratorem nieznanych wierzycieli mia- 
nowano adw. dr. Józefa Gottlieba w Ko- 
marnie. 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i akt oszacowania można w tusąd. 
registraturze przejrzeć. 

Komarno, 20 kwietnia 1897. 


Konkursa, 


KONKURS. 

W październiku 1897 w okręgu lwow- 
skiego c. k. wyższego sądu krajowego będzie 
obsadzoną większa ilość posad prowadzących 
księgi gruntowe przy trybunałach I instaucyi 
w IX klasie rangi, posedy oficyałów kance- 
laryjnych w IX i X klasie rangi i kancelistów 
XI klasy rangi przy trybunałach I instaneyi 
jakoteż przy sądach powiatowych połączone 
z poborami odnośnej rangi. 

Ubiegający się o te posady, mają wnieść 
swoje należycie udokumentowane podania przy 
wykazaniu znajomosci języków krajowych do 
16 sierpnia 1897 do Prezydyum Trybunału 
I instancyi tego okręgu, w którym cbeenie 
znajduje się ich siedziba urzędowa. 

Zwracając uwagę kompetentów na za- 
warte w zeszycie XII. rozporządzenia mini- 
sterstwa sprawiedliwości z daie 19 czerwca 
1897 dotyczące systemmizowania nowych posad 
sądowych urzędników kancelary jnych zauważa 
się, że w podaniach kompetencyjnych należy 
wyraźnie zaznaczyć, o którą posadę dotyczącej 
kategoryi kompetujący się ubiega, tudzież 
przytoczyć ewentualne żądania, bądź ogólnie, 
bądź przez wymienienie pewnych miejsc słu- 
żbowych. 

Certyfikatyści mają wnosić podania za 
pośrednietwem swych przełożonych komend 
bezpośrednio do Prezydyum wyższego sądu 
krajowego. 

Dla posad prowadzących księgi gruntowe 
dle pewnej wedle potrzeby wyznaczyć się 
mającej części urzędników kancelaryjnych przy 
sądach powiatowych poza miejscem siedziby 
trybunałów I instancyi, wymagane jest uzdol- 
nienie do prowadzenia ksiąg gruntowych czyli 
wykazanie się z egzaminu tabularnego. 

Lwów, dnia 2 lipca 1897. 


L. 8206 5452 3—3) 


L. 1624. 

O. k. Rada szkolna okręgowa w Brzesku 
rozpisuje niniejszem konkurs celem stałego 
obsadzenia następujących posad nauczyciel- 
skich: 

1. Na posadę nauczyciela kierującego 
szkoły 5-klasowej w Brzesku z płacą roczną 
450 zł., dodatkiem za kierownietwo z rocznych 
50 zł. i wolnem pomieszkaniem, względnie 
odpowiedniem relutum na pomieszkanie. 

2. Na posadę starszego nauczyciela mo- 
gącą się opróżnić przy tejże szkole z płacą 
roczną 450 zł. i 45 zł. dodatkiem na pomie- 
szkanie. 

Pierwszeństwo przy obsadzeniu będą 
mieć kompetenci, którzy się wykażą patentem 
na nauczyciela szkół wydziałowych z grupy 1. 
I. b TI. 

Podania należycie udokumentowane wno- 
sić można w przepisanej drodze służbowej 
w terminie 6-cio tygodniowym, do dnia 18. 
Sierpnia b. r. 

Brzesko, dnia 80. Czerwca 1897. 


L. 994. 

Celem stałego obsadzenia posady młod- 
szego nauczyciela przy 5-klasowej szkole mę- 
skiej w Rawie z roczną płacą 400 zł. i 109, 
dodatkiem na pomieszkanie ogłasza się niniej- 
szem konkurs. 

O posadę tę ubiegać się mogą kandydaci 
posiadający patent kwalifikacyjny na nauczy- 
ciela do szkół ludowych pospolitych z językiem 
wykładowym polskim a uzdolnieni do udzie- 
lania języka ruskiego i niemieckiego, 

Należycie udokumentowane podania na- 
leży wnosić za pośrednictwem władzy prze- 
łożonej do tutejszej c. k. Rady szkolnej 
okręgowej w nieprzekraczalnym terminie do 
dnia 18. Sierpnia b. r. 

Rawa, dnia 22. Czerwca 1897. 


L. 1574. 

(elem stałego obsadzenia posad nauczy- 
cielskich ogłasza się niniejszem konkurs: 

a) Na posadę starszej nauczycielki przy 
szkole 5-klasowej żeńskiej w Dolinie z płacą 
450 zł. i 100/, na pomieszkanie. e 

b) Na posadę młodszego nauczyciela 


przy szkole 5-klasowej męskiej w Dolinie 
z płacą 400 zł. i 100/, na pomieszkanie. 

c) Na posadę dwóch starszych nauczy- 
cieli (nauczycielek) z płacą 350 zł, i 108, 
na pomieszkanie, ewentualnie na posadę mło- 
dszego nauczyciela (nauczycielki) z płacą 
300 zł. i 100/, na pomieszkanie przy szkole 
4-klasowej w Mizuniu. 

d) Przy szkołach jednoklasowych w Ce- 
niawie, Czołhanach, Nadziejowie, Pacykowie, 
Rachiniu, Rokowie, Roztoczkach, Strutynie 
wyżnym i Trościańcu z płacą 850 zł. i wolnem 
pomieszkaniem. 

Przy szkołach pod a) i b) jest język 
wykładowy polski a pod c) i d) ruski. 

Z kandydatek ubiegających się o po- 
sadę wymienioną pod «) pierwszeństwo będą 
miały posiadające egzamin wydziałowy z gru- 
py LI. 

Podania należycie udokumentowane wno- 
sić należy za pośrednietwem swej władzy 
przełożonej do tutejszej c. k. Rady szkolnej 
okręgowej, zaopatrzone w tabelę kwalifika- 
cyiną i wykaz lat służby lub dekret wymiaru 
wkładek emerytalnych do dnia 18. Sierpnia 
bn 

W Dolinie, dnia 28. Czerwca 1897. 


L. 788. 

C. k. Rada szkolna okręgowa w Tarno- 
brzegu ogłasza niniejszem konkurs na nastę- 
pujące stałe posady nauczycielskie : 

. Na posadę kierującego nauczyciela 
przy szkole 4-klasowej mięszanej w Rozwa- 
dowie z płacą roczną 450 złr., wolnem pomie- 
szkaniem i dodatkiem za kierownictwo w kwo- 
cie rocznej 50 złr. 

2. Na dwie posady starszych nauczycieli 
przy ś-klasowej szkole w Rozwadowie z płacą 
roczną po 450 złr. i 10*/, dodatkiem na po- 
mieszkanie. 

8. Na posadę samoistnych nauczycieli(lek) 
przy szkołach 1-klasowych: 1. w Jamnicy, 
2. Miechocinie, 8. we Wydrzy ad Grębów 
i 4. Wulce turebskiej z płacami po 350 złr. 
i wolnem pomieszkanieumn. 

4. Na dwie posady starszych nauczy- 
cieli przy szkole 4-klasowej z kursem rolni- 
czym w Grębowie z płacą po 850 złr. i 100/, 
dodatkiem na pomieszkanie. 

5. Ewentualnie rozpisuje się równocze- 
śnie konkurs na inne posady mogące się 
opróżnić wskutek przeniesienia się nauczyciela 
dotychczasowego. 

Podania należycie udokumentowane na- 
leży wnosić do c. k. Rady szkolnej okręgowej 
w Tarnobrzegu za pośrednictwem władzy swej 
przełożonej do 18. Sierpnia 1897. 

W Tarnobrzegu, dnia 28. Czerwca 1897. 


L. 3039 (5458 2— 8) 
Wydział powiatowy bocheński ogła- 

sza niniejszam konkurs na posadę le- 

karza okręgowego w Uściu solnem. 

Okręg ten obejmuje 23 gmin z lu- 
dnością 14.404 głów liczącą. 

Warunki uzyskania posady są na- 
stępujące ; 

1. Dyplom doktorski z wszech 
nauk lekarskich, — uzzskany w jednym 
z uniwersytetów austryackich ; 

2. najmniej 2-letaia praktyka le- 
karska ; 

3. świadectwo fizycznego uzdol- 
nienia ; 

4. zobowiązanie się do utrzymy- 
wania apteki domowej ; 

5. dokładną znajomość języka pol- 
skiego i niemieckiego w mowie i piśmie. 

Do posady tej przywiązana jest 
płaca 600 złr. rocznie, oraz ryczałt 
na podróże urzędowe 300 złr. rocznie. 

Termin do wnoszenia podań do 
d. 31 lipca br. 

Posada będzie do objęcia z d. 1 
września 1897, 

Z Wydziału powiatowego w Bochni. 


L. 8206 (5454 3—3) 

Posada Dyrektora karcelaryjnegoj przy 
c. k. wyższym Sądzie krajowym we Lwowie 
z poborami VIII. klasy rangi jest do obsa- 
dzenia. 

Ubiegający się o tę posadę wniosą swoję 
należycie udokumentowane podania w drodze 
przepisanej najdalej do 1 sierpnia 1897 do 
Prezydyum c. k. Sądu krajowego wyższego 
we Lwowie 

L*ów, dnia 2 lipca 1897. 


L. 6206 (5455 3—3) 

Dwie posady oficyałów kancelaryjnych 
przy wyższym Sądzie krajowym w X. klasie 
rangi są do obsadzenia. 

Ubiegający się o te posady wniosą swoje 
należycie udokumentowane podania w drodze 
przepisanej najdalej do 5 sierpnia 1897 do 
Prezydyum c. k. wyższego Sądu krajowego 
we Lwowie. 

Lwów, dnia 2 lipca 1897. 


z 

L. 1634 (5438 3—3) 

W październiku 1897 obsadzone będą 
przy sądzie obwodowym w Wadowicach po- 
sada Dyrektora kancelarpi w IX klasie rangi 
i posada naczelnika kancelaryi w X klasie 
rangi z systemizowasymi poborami. 

Ubiegający się © te posady winni swe 
należycie urządzone i w razie potrzeby dowo- 
dem znajomości języka krajowego zaopatrzene 
podania wnieść najdalej do 1 sierpnia 1897 
do Prezędywm sądu obwodowego w Wado- 
wiecach. 

Prezydysm Sądu obwodowego. 
Wsdowice 4 lipca 1897. 


IL. 8206 (5453 3—3) 

Wedle ogłoszenia zawartego w XII ze- 
szycie rozporządzenia Ministerstwa sprawie- 
dliwości z 19 czerwca 1697 będzie w paź 
dzierniku 1897 obsadzoną w okręgu lwow- 
skiego wyższego sądn krajowego większa ilość 
posad sądowych urzędników  ksncelaryjnych 
IX., X. i XI. klasy rangi. 

Oelem ohsadzenia powyższych posad zo- 
stał konkurs już rozpisany. 

Dla informacyi interesowanych zauważa 
się, że tacy kandydaci, którzy nie pozostają 
w służbie sądowej, mają wnieść swoje nale- 
życie udozumeniowane podania kompeteneyjne 
przy wykazaniu dotychczasowego zajęcia i 
znajomości języków krajowych do 15 sierpnia 
1897 w celu zaopiniewania za pośrednictwem 
przełożonej władzy państwowej lub autono- 
micznej do Prezydyum sądu kolepialnego tego 
okręgu, w którym w czasie kompetowania 
w służbie publicznej pozostają. 

Lwów, dnia 2 lipca 1897. 


L. 427 (5459 2 3) 

Wydział powiatowy w Nadwórnie 
rozpisuje niniejszem konkurs na trzy 
posady lekarzy okręgowych z siedzibą 
w Nadwórnie, Mikuliczynie i Majdanie 
średnim. 

Do każdej z tych posad przywią- 
zaną jest roczaa płaca 600 złr. i ryczałt 
na okjazdy 400 złr. 

kompetenci wykazać się mają; 

1. obywatelstwem austryackiem, 

2. dyplomem doktora medycyny, 

3. znajomością obu języków kra- 
jowych tj. polskiego i ruskiego w sło- 
wie i piśmie, 

4. najmniej dwuletnią praktyką 
lekarską, 

5. fizyczną zdolnością, 
niemniej zobowiązać się co do Mikuli- 
czyna i Majdanu średniege do utrzy- 
mywania apteki domowej, w podaniu 
wyraźnie oświadczyć czy o jedną z wy- 
mienionych posad wyłacznie, lub też 
o którąkolwiekbądź kompetują, wreszcie 
kompeienci na posadę w Majdanie śre- 
dnim mają oświadczyć, że w razie 
przeniesienia siedziby do łanczyna, 
zarządzeniu temu bezwarunkowo się 
poddają. 

Obowiązki lekarzy okręgowych o- 
kreśla instrukcya służbowa z dnia 31 
grudnia 1891 Nr. 88 Dz. u. kr. 

Kandydaci muszą warunkom tu wy- 
mienionym w zupełności odpowiedzieć, 
a podania udokumentowane wnosić do 
końca sierpnia br. 

Nadwórna, 5 lipca 1897. 


KONKURS 

Wydział Rady powiatowej w Wa- 
dowicach rozpisuje niniejszem konkurs 
na posadę lekarza okręgowego w Lanc- 
koronie z płacą roczną 500 złr., ry- 
czałtem na podróże 300 złr. i wol- 
nem pomieszkaniem. 

Kompetenci mają wykazać warun- 
ki wymagane $$. 7 i 8 ustawy z dnia 
2 lutego 1891 Nr. 17 dz. u. kraj. 

Lekarz okręgowy obowiązanym 
jest utrzymywać aptekę domową. 

Termin do wnoszenia podań koń- 
czy Sę z dniem 81 sierpnia 1897. 

Wadowice, 26 czerwca 1897, 

Za Prezesa 
Dr. Iwański. 


L. 1230 (5496 1- 3) 


L. 1185 (5463 2—3) 
W październiku 1897 obsadzoną będzie 
przy Sądzie obwodowym w Nowym Sączu 
posada Dyrektora kancelaryi w IX. i posada 
naczelnika kaneelaryi w X. randze, 

Podania wnosić należy w przepisanej 
drodze do 1 sierpnia 1897 do Prezydyum 
Sądu obwożowego w Nowym Sączu 

Nowy Sącz, dnia 4 lipca 1897. 


L. 1920 pr. (5514 1—3) 
KONKURS. 

W październiku 1897 zostaną przy e. F. 
sądzie krajowym we Lwowie obsadzone: 

jedna posada dyrektora kancelaryi w 
VIII. randze; 

trzy posady naczelników kanceelaryi w 
X. randze; 

jedna posada urzędnika egzekucyjnego 
w X. randze i 

jedna posada dyrektora urzędu ksiąg 
gruntowych w VIII. randze, wszystkie z sy- 
stemizowanymi poborami. 

Urzędnik egzekucyjny obowiązany bę- 
dzie po myśli $. 18 ustawy z dnia 1 sier- 
pnia 1895, 1. 111 dz. p. p. złożyć kaueyę 
służbową równającą się jego jednorocznej 
płacy. 

Ubiegajicy się o te posadyżmają wnieść 
swoje należycie udokumentowane podania w 
drodze przepisanej do Prezydyum c. k. sądu 
krajowego we Lwowie najdalej do dnia 1 
sierpnia 1897. 

Z Prezydyum e. k. Sądu wyższego 

we Lwowie, dnia 7 lipca 1897. 


E (5495 1—3) 
KONKURS. 

C. k. Sąd grybowski przyjmie bezwło- 
cznie jednego dyetaryusza  obznajomionego 
należycie z manipulacyą sądową, tudzież dru- 
giego obznajomionego dokładnie z ezynno- 
ściami przy księgach gruntowych. 

Kompetenci mają wnieść podanie i prze- 
dłożyć świadectwa. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Grybów, 3 lipca 1897. 


L. 69 


L. 1283 (5499 1—38) 
KONKURS. 

W październiku 1897 obsadzoną będzie 
przy sądzie obwodowym w Złoczowie posada 
dyrektora kancelaryi w IX. i naczelnika 
kancelaryi w X. randze. 

Ubiegający się o te posady winni nale- 
życie ułożone podania wnieść najdalej do 1 
sierpnia 1897 do Prezydyum sądu obwodo- 
wego w Złoczowie. 

Prezydyum e. k. Sądu obwodowego 

Złoczów, 7 lipca 1897. 


KONKURS. 
Z początkiem października 1897 obsa- 
dzone będą przy sądzie obwodowym w Rze- 
szowie posady dyrektora kaneelaryi w IX i 
naczelnika kancelaryi w X. klasie rangi. 
Kompetujący o te posady, winni podania 
należycie ułożone, wnieść w drodze przepi- 
sanej, najdalej do 1 sierpnia 1897 do Pre- 
zydyum e. k. sądu obwodowego w Rzeszowie. 
Prezydyum Sądu obwodowego. 
Rzeszów, 6 lipea 1897. 


L. 2129 (5497 1—3) 


kuratele. 


L. 25661 (5448 2—3) 

C. k. Sąd pow. m. del. S, I. we Lwowie 
uznał umysłowo chorymi: 

1. Feige Rozalię Zim Ohieger, 

2. Józefę Rogawską, 

8. Józefa Zistlera, 

4. Henrykę Kanne, 

5. Antoninę Karlakowską 
ustanawiając kuratorem dla pierwszej adw. 
Dr. Ambesa, dla drugiej adw. Dr. Pawęckiego 
obydwóch we Lwowie, dla trzeciego Leopolda 
Zistlera w Obritz, dla czwartej Herscha Kan- 
nego we Lwowie, dla piątej Klemensa Jana 
Karlakowskiego we Lwowie. 

Lwów, dnia 16 kwietnia 1897. 


L. 7391 (5412 2—3) 
Teklę Ławiak z Milowiee uznano mar- 
notrawczynią ustanawiając Stefana Ławiaka 
kuratorem. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Tłuste, dnia 18 października 1895. 


L. 5455 (5440 2—3) 
Leon Konrad z Bolechowa uznany został 
umysłowo chorym. 
Kuratorem ustanowiono Jana Konrada. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Bolechów, dnia 20 czerwca 1897. 


L. 23406 (5451 2—3) 
Uwiadamia się, że Iwana Fajdę z Sie- 
ciechowa uznano za umysłowo chorego a ku- 
ratoreim Ustanowiono Ilka Worka z Siecie- 
chowa. 
0. k. Sąd pow. m. d. S. IL. 
Lwów, dnia 5 czerwca 1897. 


L. 5749 (5411 2—3) 
Dmytra Owczar syna Andryja uznano 
marnotrawcą, karatorem dlań ustanowiono Da- 
nyłę Melnyka z Capowiec. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Tłuste, dnia 24 lipca 1895. 


L. 8978 (5342 2—3) 
Łncya Słowikowa z Nowego Sącza u- 
znana umysłowo chora. 
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Kuratorem Stanisław Słowik z Nowego 
Sącza. 
C. k. Sąd powiatowy miejsko delegowany. 
Nowy Sącz, dnia 1 czerwca 1897. 


L. 2968 y A (5324 2—3) 
Chana Krus ze Stojanowa uznana umy- 
słowo chorą. 
Kuratorem  Hersz 
strumiłowej. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Radziecnów, 25 lutego 1897. 


L. 11168 (5410 2—3) 
Andryja Kolbę syna Fedora z Capowiec 
uznano za marnotraweę i ustanowiono dlań 
kuratorem Maksyma Pryjmaka z Capowiec. 
C. k. Sąd powiatowy, 
Tłuste dnia 5 listopada 1894. 


Kruś z Kamionki 


L. 4591 (5322 2—8) 
Marya Fediów z Nadiatycz została uzna- 
ną za umysłowo chorą i dla niej kuratorem 
Mikołaja Fediów ustanowiono. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Mikołajów, 4 czerwca 1897. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 4758 (5469 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy zawiadamia nie- 
wiadomego z miejsca pobytu Wojciecha Szy- 
maszka, że Józef Szymaszek wniósł przeciw 
niemu pozew dnia 14 czerwca 1897 |. 4753 
o zapłacenie 139 zł. w. a., wskutek czego 
termin do rozprawy na 16 lipca 1897 o 9 
rano wyznaczono i że dla niego adw. dr. Fi- 
schlera z Dębicy kuratorem ustanowiono. 
Wzywa się tegoż z niewiadomego miejsca po- 
bytu, aby kuratorowi informacyi udzielił lub 
innego pełnomoenika ustanowił. 

Dębica, 16 czerwca 1897. 


L. 3920 (5475 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Dukli zawiadamia 
z miejsca pobytu niewiadomego Józefa Ku- 
charskiego, że Ignacy Głód z Jasionki wniósł 
przeciw niemu pod dniem 6 maja 1897 1. 
3920 pozew o zapłatę sumy 40 zł, wskutek 
którego to pozwu termin do rozprawy dro- 
biazgowej na dzień 22 lipca 1897 na godzinę 
9 rano wyznaczono i że do zastępowania go 
w tej sprawie ustanowiono na jego koszt i 
niebezpieczeństwo kuratorem Juliusza Chłopa 
wójta z Jasionki i temuż pozew doręczono i 
zarazem wzywa Józefa Kucharskiego, aby usta- 
nowionemu kuratorowi udzielił środków do 
obrony albo innego pełnomocnika sądowi przed- 
stawił, gdyż inaczej złe skutki zaniedbania, 
sam sobie przypisze. 

Dukla, dnia 21 maja 1897. 


L. 3915 (5474 2—8) 

„ C. k. Sąd powiatowy w Dukli zawiadamia 
z miejsca pobytu niewiadomego Joela Leibę 
Goldsteina, że Ch. M. Herzig z Dukli, wniósł 
przeciw niemu pod dniem 18 maja 1895 1. 
3990 pozew o zapłatę sumy 99 zł. 89 ct., 
wskutek którego to pozwu termin do rozprawy 
drobiazgowej na dzień 22 lipca 1897 na go- 
dzinę 9 rano wyznaczono i że do zastępowania 
go w tej sprawie ustanowiono na jego koszt 
i niebezpieczeństwo kuratorem p. Aleksandra 
Obłazę burmistrza z Dukli i temuż pozew do- 
ręczono i zarazem wzywa się Joela Leibę 
Goldsteina, aby ustanowionemu kuratorowi 
udzielł środków do obrony albo innego peł- 
nomocnika sądowi przedstawił, gdyż inaczej 
złe skutki zaniedbania, sam sobie przypisze. 

Dukla, dnia 16 maja 1897. 


L. 3614 (5472 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Dukli zawiadamia 
z miejsca pobytu niewiadomego Łukasza Ko- 
zaka, że Hersch Israel, wniósł przeciw niemu 
pod dniem 28 kwietnia 1897 l. 3614 pozew 
o zapłatę sumy 15 zł.37 ct., wskutek którego 
to pozwu termin do rozprawy drobiazgowej 
na dzień 20 sierpnia 1897 na godzinę 9 rano, 
wyznaczono i że do zastępowania go w tej 
sprawie ustanowiono na jego koszt i niebez- 
pieczeństwo kuratorem Marcina Kozasa i temuż 
pozew doręczono i zarazem wzywa Łukasza 
Kozaka, aby ustanowionemu kuratorowi udzielił 
środków do obrony albo innego pełnomocnika 
sądowi przedstawił, gdyż inaczej złe skutki 
zaniedbania, sam sobie przypisze. 

Dukla, dnia 25 maja 1897. 


L 3992 (5408 2 - 8) 

C. k. Sąd powiatowy w Rozwadowie 
zawiadamia Ludmiłę Wróblową w Warszawie 
zamieszkałą, że przeciw niej wnieśli Jakób 
Korn i dobrowolnie do sporu przystępująca 
Mincia Korn pod dniem 29 kwietnia 1897 
1. 3992 pozew sumaryczny o wydanie blan- 
kietu wekslowego na 100 zł. opiewającego, 
lub zapłacenie 100 zł. z pn., na który to pozew 
termin do rozprawy na dzień 5 sierpnia 1897 
o godzinie 9 rano wyznaczon”, dla pozwanej 
zaś notaryusza Ludwika Miąsika z Rozwadowa 
kuratorem ustanowiono i wzywa Ludmiłę Wró- 
blową, by na tym terminie albo osobiscie się 
stawiła, albo kuratorowi swemu informacyi 
do obrony swych praw udzieliła, alboteż in- 
nego zastępcę prawnego sobie ustanowiła i o 


tem sąd tutejszy zawiadomiła, gdyż złe skutki 
z zaniedbania tych ostrożności wynikłe, sama 
sobie przypisze. 

Rozwadów, 5 maja 1897. 


L. 2383 (5476 2—3) 

C. k. bąd powiatowy w Dukli zawiadamia 
z miejsca pobytu niewiadomego Jana Kałwika, 
że Antoni Frydrych, wniósł przesiw niemu 
pod dniem 12 marca 1897 l. 2388 pozew o 
zapłatę sumy 23 zł., wskutek którego to pozwu 
termin do rozprawy drobiazgowej na dzień 
20 sierpnia 1897 na godzinę 9 rano wyzna- 
czono i że do zastępowania go w tej sprawie 
ustanowiono na jego koszt i niebezpieczeństwo 
kuratorem Józefa Zygmunta i temuż pozew 
doręczono i zarazem wzywa Jana Kałwika, 
aby ustanowionemu kuratorowi udzielił środ- 
ków do obrony albo innego pełnomocnika 
sądowi przedstawił, gdyż inaczej złe skutki 
zaniedbania, sam sobie przypisze. 

Dukia, dnia 22 marca 1897. 


L. 7609 (5899 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Peczeniżynie 
oznajmia z miejsea pobytu niewiadomemu 
Petrowi Szepetiukowi, że dnia 28 maja 1897 
do l. 7609, Leib Rosenkranz pozew przeciw 
niemu o zapłacenie kwoty 31 zł. i 15 zł. 
wniósł, na który termin do rozprawy ustnej 
według postępowania drobiazgowego na dzień 
6 sierpnia 1897 o godz. 9 rano wyznaczono 
i że dla niego Michała Oleksyna wójta ze 
Słobody rungurskiej kuratorem ad actum usta- 
nowiono. 

Wzywa się więc, ażeby temu kuratorowi 
środków dowodowych dostarczył, lub innego 
zastępcę tut. sądowi oznajmił, inaczej sprawa 
niniejsza z ustanowionym kuratorem wedle 
obowiązujących w Galieyi ustaw przeprowa- 
dzoną będzie, a skutki zaniedbania, sam sobie 
przypisać będzie musiał. 

Peczeniżyn, 28 maja 1897, 

L 5738 (5414 2—8) 

W sporze drobiazgowym Samuela Blu- 
menberga o 3 zł. 50 ct. dla niewiadomej 
z miejsca pobytu pozwanej Józefy Bober, 
ustanowiono adwokata dr. Idzińskiego kura- 
torem, a do rozprawy termin na dzień 3 
sierpnia 1897 o godz. 9 rano wyznaczono. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Tyczyn, 4 czerwca 1897, 


L. 3989 (5405 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w ozwadowie 
zawiadamia Ludmiłę Wroblową w Warszawie 
zamieszkałą, że przeciw niej wnieśli Jakób 
Korn i dobrowoinie do sporu przystępująca 
Mincia Korn pod dniem 29 kwietnia 1897 
l. 3989 pozew sumaryczny o wydanie blan- 
kietu wekslowego na 150 zł. opiewającego 
lub o zapłacenie 150 zł. z pn., w załatwieniu 
którego to pozwu termin do rozprawy na dzień 
5 sierpnia 1897 o godzinie 9 rano wyzna- 
czono, dla pozwanej zas notaryusza Ludwika 
Miąsika z Rozwadowa kuratorem ustanowiono 
i wzywa Ludmiłę Wroblową, by na tym ter- 
minie albo osobiście się stawiła, albo kurato- 
rowi swemu lnformacji do obrony swych 
praw udzieliła, alboteż innego zastępcę pra- 
wnego sobie ustanowiła i o tem sąd tutejszy 
zawiadomiła, gdyż złe skutki z zaniedbania 
tych ostrożności wynikłe, sama sobie przypisze, 

Rozwadów, dnia 5 maja 1897. 


L. 5319 (5397 2—3) 

Leżajski Sąd powiatowy zawiadamia 
niewiadomego z miejsca pobytu Iwana Rojko, 
że w sporze drobiazgowyim Chaima Horna pto 
18 zł. 10 ct. dla niego kuratora w osobie 
Iwana Qzereba gospodarza z Dembna usta- 
nowił i termin do rozprawy na dzień 3 sierpnia 
1897 wyznaczył. 

Leżajsk, dnia 5 czerwca 1897. 


L. 7965 (5400 2—3) 

O. k. Sąd powiatowy w  Peczeniżynie 
oznajmia z życia i miejsca pobytu niewiado- 
memu Wasylowi Waintoniakowi, że dnia 4 
czerwca 1697 do 1. 7965 Schloma Peller po- 
zew przeciw niemu o zapłacenie kwoty 22 zł. 
80 et. wniósł, na który termin do rozprawy 
ustnej według postępowania drobiazgowego 
na dzień 8 sierpnia 1897 o godz. 9 rano 
wyznaczono i że dla niego Fedora Januszaka 
kuratorem ad acinm ustanowiono. 

Wzywa się więc, ażeby temu kuratorowi 
środzów dowodowych dostarczył lub innego 
zastępcę iut. sądowi oznajmił, inaczej sprawa 
mniejsza z ustanowionym kuratorem wedle 
obowiązujących w Galieyi ustaw przeprowa- 
dzoną będzie, a skutki zaniedbania, sam sobie 
przypisać będzie musiał. 

Peczeniżyn, 4 czerwca 1597. 


L. 3799 (5892 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Czarnym Du- 
najeu zawiadamia z miejsca pobytu niewia- 
domego Józefa Mikosia „Równiaka*, iż prze- 
ciwko niemu wniósł Józef Pęksa pozew o za- 
płacenie kwoty 15 zł. w. a, wskutek czego 
mu kuratorem Jana Chlebka ustanowiono i 
termin do drobiazgowej rozprawy na dzień 
20 lipca 1897 wyznaczono. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Czarny Dunajec, dnia 18 czerwca 1897 


L. 52586 (5493 1—3) 


Obwieszczenie 
e. k. Ministerstwa handlu z dnia 25 
czerwca 1897, dotyczące zmian w słuzbie 
telegraficznej, wchodzących w życie 
z dnlem 1 lipca 1897. 

Z dniem 1 lipca 1897 wchodzą w życie 
na podstawie uchwał międzynarodowej konfe- 
rencji telegraficznej w Budapeszcie Z r. 1896 
między innemi następujące zmiany w służbie 
telegraficznej a to tak w obrocie wewnętrznym 
jak i za granicą: > 

A.) Buch w ogólności : 

1. Publiczność telegrafująca może obecnie 
przy układaniu telegramów posługiwać się 
następującymi znakami konwencyonalnymi : 

Pilne albo (D) odpowiedź zapłacona albo 
(R. P.), odpowiedź zapłacona za X słów albo 
(R. P. x.), pilna odpowiedź zapłacona albo 
(R. P. D.), pilna odpowiedź zapłacona za x. 
słów, albo (R. P. D. x.) kolocyanowanie albo 
(TC.), telegram z uwiadomieniem telegraficz- 
nem o doręczeniu albo (PC.) telegram z uwia- 
domieniem poczlowem o doręczeniu albo (POP.), 
dalej posłać albo (FS.), pocztą, pocztą polecono 
albo (PR.) posłańcem, posłaniec zapłacony, 
albo (X. P.) posłaniec zapłacony x franków, 
albo (X. P. fr. x.) posłaniec zapłacony, wy- 
nagrodzenie za posłańca podać telegraficznie, 
aibo (X. P. T.), posłaniec zapłacony, wyna- 
grodzenie za posłańca podać listownie albo 
(X. P. P.) otwarty doręczyć albo (R. Q.) do 
rąk własnych doręczyć (M. P.), bióro telegra- 
ficzne restante albo (T. R.), poczta restante, 
albo (P. G.) poczta restante polecono albo 
(P. G. R.), x adresów albo (T. M. x), wszystkie 
adresy przesłać. 

Według tego odpadły P. P.iE. P. nowo 
wprowadzone zostały : P. ©., P. ©. P., X. P. 
MEDON. P P+ EP. P. T. Rz PG, P. 
G. R. iT. M. a,a O. R. używane będzie 
nada] wyłącznie tylko dla oznaczenia telegra- 
ficznego doniesienia o doręczeniu ze strony 
urzędu oddawczego. i i 

2. Do języków, którymi posługiwać się 
można w międzynarodowej korespondencji 
telegraficznej w otwartej mowie (en language 
clair) oddano język anamieki (quoc ugu), lu- 
ksemburgski i sławoński. 

3. Przez dodanie z.aków handlowych 
w tekscie telegramu zresztą w całości w o- 
twartej mowie ułożonego, nie traci tenże cechy 
telegramu w otwartej mowie ułożonego. 

4. W telegramach, które w całości albo 
częściowo ułożone są w mowie umówionej 
(en language convenu), mogą imiona własne 
o tyle tylko przychodzić, o ile takowe użyte 
są w ich znaczeniu w mowie otwartej. 

Te jednak imiona własne, które znaj- 
dują się w urzędowym słowniku, wydanym 
przez międzynarodowe bióro w Bernie (Szwaj- 
carya), są w obrocie wewnętrznym także do- 
puszczalne w omówionem znaczeniu. | 

5. Słownik w punkcie 4 wymieniony, 
służący do układania telegramów w umówionej 
mowie będzie obowiązującym, wbrew odnośnej 
umowie konferencyi w Paryżu z 1890 r. do- 
piero po odpowiedniem uzupełnieniu a to od 


chwili, którą oznaczy późniejsza konferencja. j 


6. Używanie liter lub grup z literz taj- 
nem znaczeniem w telegramach prywatnych 
w mowie szyfrowanej (en ka sy chifiró), 
zostaje nadal zakazanem ; nie należy jednak 
liter używanych w znaczkach handlowych, 
jakoteż liter przedstawiających znaki powsze- 
chnego kodeksu handlowego a przychodzących 
w telegramach semaforycznych uważać za 
litery z tajnem znaczeniem. 

7. W jednym i tym samym telegramie 
prywatnym, można nadal używać obok siebie 
mowy otwartej, umówionej i szyfrowanejj; przy 
takich (mięszanych) telegramach, jeżeli takowe 
ułożone są w części w mowie otwartej, a 
w części w umówionej uważane będą partye 
ułożone w mowie otwartej jakby były ułożone 
w mowie umówionej, zaś w telegramach uło- 
żonych w części w mowie otwartej w części 
szytrowanej każdą partyę oceniać się będzie 
podług odnośnych obowiązujących reguł. 

8. Jako ostatnie słowo adresu ma być 
w ogólności imię stacyi telegraficznej miejsca 
przeznaczenia. Po tem słowie może następować 
tylko nazwisko kraju lub obszaru przeznaczenia 
ewentualnie obydwa te nazwiska. 

W ostatnim wypadku musi nazwisko 
obszaru przeznaczenia wypisanem być bezpo- 
średnio obok nazwy stacyi przeznaczenia, zaś 
nazwisko kraju przeznaczenia musi być ostat 
niem w adresie. 

Nadawcze stacye telegraficzne są obo- 
wiązane w danym wypadku w porozumieniu 
z nadawcą telegramu szyk słów adresu upo- 
rządkować w sposób przepisany przez nume- 
rowanie pojedynczych słów, lub przez inne 
znaki przenośne a porządek ten słów ma być 
ściśle dotrzymany przy pierwszem telegrafo- 
waniu (względnie telegraficznem) przesłaniu 
telegramu. 

Według tego należy up. „Ryszard Hó- 
finger, Wiedeń N ocka Jye zmienić na 
„Ryszard Hófinger ul. turecka 14 Wiedeń“, 
„Ryszard Hófinger Tryjest piazza grande 5“, 
na „Ryszard Hófinger piazza grande 5 Try- 
jest“ „Ryszard Hófinger Karlsbad willa Me- 
ran* na „Ryszard Hófinger willa Meran, 
Karlsbad*, Henri Gauthier Tache Perse, place 


iU 


concorde 45“ na „Henri Gauthier 45 place 
concorde Tache Perse“ „Henri Gauthier Szwyz 
Steinen“ na Henri Gauthier Steinen Szwyz*, 
„Henri Ganthier Pouzols France Ande 20 rue 
d'eglise“ na „Henri Gauthier 20 Rue d'eglise 
Pouzols Aude France“. 

Jeżeli słów adresu wbrew przepisom 
ułożonego telegramu nie może z jakiegokol- 
bądź powodu ani nadawca ani organ przyj- 
mujący w porozumieniu z nadawcą uporząd- 
kować, podług przepisu, to telegram taki z nie- 
prawidłowym adresem wysyla się według obo 
wiązujących przepisów na cdpowiedzialność 
nadawcy. 

9. Telegramy dotyczące spros owania, 
uzupełnienia lub anulowania i wszelkie inne 
zawiadomienia odnoszące się do już wysłanych 
lub w drodze będących telegramów, muszą 
jeśli są adresowane do urzędu telegraficznego, 
być przysłane jedynie od urzędu do urzędu 
w formie opłaconych notatek służbowych. 

O ile takie notatki mają za przedmiot 
żądanie adresata jakiego telegramu, powtó- 
rzenie go w całości lub w części z powodu 
domniemanego błędnego przesłania, otrzymają 
znak S. R. we wszystkich innych wypad- 
kach S. T. 

10. Zwrot taks uiszezonych za telegramy 
dotyczące sprostowania jednej lub drugiej ka- 
tegoryi (ewentualnie tylko za obliczana podług 
słów część tychża), będzie mieć odtąd wtedy 
miejsce w całym: obrębie Unii telegraficznej 
i to bez względu na to czy telegram pier- 
wotBy był zwykły, czy też z kolacyonowaniem 
jeżeli dotyczące opłacone notatki służbowe 
będą spowodowane przez błędy zaszłełw służbie 
telegraficznej. 

11. Wrazie różnicy między ilością słów 
według której otaksowano telegram a rzeczy- 
wistą ilością słów, ilość słów telegramu zosta- 
nie uwidoczniońą w urzędowej części tele- 
gramu w formie ułamka, którego licznik ozna- 
czać będzie ilość słów taksowanych, a mia- 
nownik rzeczywistą ilość słów. 

12. (zas nadania telegramów będzie 
odtąd w granieach europejskiego taksowania 
podanego w urzędowym nagłówku telegramu, 
a oznaczać go będą trzy cyfry następujące po 
numerze telegramu, podające dzień miesiąca, 
godzinę i minutę nadania przed (V) lub po- 
połudmu (N). 

18. W przyszłości będzie używany znak 
oddzielenia (==) nietylko na telegramach na 
aparacie Hughesa wydrukowanych lecz także 
na telegramach przesłanych za pomocą apa- 
ratu Morsego ręką wypisanych, a to celem 
oddzielenia urzędowego wstępu od innych 
przypisków, te od adresu, adresu od tekstu, 
a tekstu od podpisu, zaś znak krzyżyka celem 
uwidocznienia końca. 

14. Całą kwotę za zapłaconą jednak nie 
zużytkowaną odpowiedź telegraficzną zwracać 
się będzie odtąd nadawey pierwotnego tele- 
gramu także w obrębie europejskiego takso- 
wania na prośbę partyi pod tym atoli warun- 
kiem, że dotyczący blankiet będzie jeszcze w 
posiadan u tego zarządu telegrafów, który go 
wystawit lu' zostanie temu zarządowi zwró- 
cony przed upływem 3 miesięcy od dnia wy- 
stawienia. 

15. W razie przesiania telegramu z za 
płaconą odpowiedzią przez urząd oddawezy za 
granicę państwa, do którego sam należy, ma 
w przyszłości ten urząd, który przesłanie za- 
rządza, kwotę uiszezoną za odpowiedź prze- 
kazać urzędowi nowego przeznaczenia celem 
wręczenia adresatowi. 

16. Na żądanie nadawcy albo adresata 
mogą być telegramy z zapłaconą odpowiedzią 
przesłane dalej także po za obręb europej- 
skiego postępowania taksowego ; atoli nadawca 
dalej posłać się mającego telegramu nie może 
opłacić odpowiedzi pa ten telegram ani też 
żądać uwiadomienia o doręczeniu. 

Jeśli prośba o dalsze wysłanie jakiego 
telegramu pochodzi od adresata albo od in- 
nej w imieniu tegoż do odbioru upoważnio- 
nej osoby, to musi takowa nastąpić pisemnie 
albo za pomocą płwinej notatki urzędowej 
45. IL.) 

Ten kto tego żąda obowiązuje się za- 
płacić wszelakie przez ten nowy urząd prze- 
znaczenia nie ściągnięte należytości. Zresztą 
osoba, która Życzy sobie telegram dalej po- 
słać ma prawo, sama złożyć należytosć za 
dalsze wysłanie, o ile tel-gram ma być dalej 
posłany tylko na jedno miejsce a dalsze prze- 
słanie do innych miejse nie jest wyrażone. 

17. Co do opłaty za posłańca, to ozna- 
czać odtąd będzie umi-szezony przed adre- 
sem telegramu międzynarodowy znak a to 
pojedyncze X. P., że nadawca już zapłacił 
należytość za przesłanie telegramu umyślnym 
posłańcem, przepisaną przez zarząd urzędu 
oddawczege, wadług dat międzynarodowego 
biura telegraficznego w Bernie, które odtąd 
obejmować będą nietylko jak dotychczas kraje 
zaeuropejskie, ale ogólny obrót telegraficzny. 

X. P. z dodaną kwotą we frankach lub 
centymach np. X. P. fr. 2:50, że nadawca 
już uiścił koszta posłańca, których wysokość 
była mu wiadoma skądinąd a nie z ogłosze- 
nia biura międzynarodowego telegrafu w Ber- 
nie. 

X. P. T. że nadawca koszta chce zs- 
płacić za posłańca a wysokość tychże ma mu 
być podaną przez z góry opłacony telegram 


z pięciu słów, a nie jak dotychczas z dzie- 
sięciu słów. 

X. P. P. że nadawca składając kwotę 
25 centów chce zapłacić koszta za posłańca, 
których wysokość ma mu być podaną pocztą 
listem poleconym. 

Dotychczasowy przepis, że telegramy z 
X. P. w obrocie międzynarodowym powodują 
opłacenie i wysłanie uwiadomienia o doręcze- 
niu z podaniem kosziów posłańca, odpadł. 

18. Zarządzonem zostało, by w przyszło- 
ści odbiorea telegraficznego przekazu tak 
szybko był zawiadomionym o faktycznem na- 
dejściu tegoż jak adresat zwykłego telegramu. 

19. Termin, w którym europejski tele- 
gram winien być doręczonym, w przeciwnym 
bowiem razie zarząd byłby obowiązanym do 
zwrotu pełnych kosztów z powodu spóźnio- 
nego doręczenia zmuiejsza się odtąd z 48 na 
24 godzin, a termin 48 godzinny będzie miał 
odtąd zastosowanie tylko w obrocie z tymi 
krajami, które chociaż nie należąc do Europy, 
zastesowują europejski sposób taksowania. 

W obrocie zaeuropejskim ustanawia się 
termin wynoszący 6 razy po 24 godzin. 

20. W obrębie europejskiego taksowania 
rozszerza się termin reklamacyjny z dwóch 
na 3 miesiące począwszy od dnia nadania 
telegramu, a nadto mogą odtąd reklamzcye 
nawet wtedy być przedmiotem dochodzenia, 
jeżeli chociaż nie żąda się zwrotu, zaszły je- 
dnak ciężkie i ponewne urzędowe usterki. 


B) Liczenie słów 1 taksowanie. 


21. Postanowienia obowiązujące dotych- 
czas tylko dla europejskiego taksowania, po- 
dług których największa długość pajedyn- 
czego słowa w otwartej mowie oznaczona była 
na 15 zgłosek podług alfabetu Movr:ego, a 
długość pojedynczej l:czby na 5 cyfr, roz- 
szarzane zostają odtąd także na tatsowanie 
zaeuropejskie, zamia:t maksymalnej długości 
10 względnie 3. 

22. Znaki konwenegonalne wyliczone 
w puskcie 1 liczone będą odtąd wraz z innymi 
dodatkami za jedno słowo n. p (R P. 24), 
(R. P. D., 24), (XP fr.-2:505, (1. M 39: 

28. Wymienione w adresie telegramu 
nazwisko oddawczej stacyi telegraficznej bę- 
dzie liczone we wszystkich językach z+ jedno 
słowo, jeżeli będzie tak napisane jak takowe 
jest zapodane w pierwszej kolumnie spisu 
urzędów, wydanego przez międzynarodowe 
biuro telegraficzne w Bernie a to nawet wte- 
dy, ehocisźby do takowego dodane było obok 
nazwisko kraju lub powiatu kraju (prowineya, 
kanton, departament i t d.), w którym leży 
urząd odduwczy. 

24 Podobnież każde w adresie tele- 
giamu zapodane z więcej słów składające się 
nazwisko powiatu kraju, tudzież każde z wię- 
cej słów składające się nazwisko kraju cho- 
ciażby takowe nie było uwidocznione w pier- 
wszej kolmmnie urzędowego wykazu, atoli 
musı być dodane celem zapewnienia przesła- 
nia telegramu we właściwym kierunku ma 
być z osobna liczone jako jedno słowo, lecz 
tylko wtedy jeżeli to nazwisko jest tak samo 
wypisane jak w wyż wspomnianym wykazie. 

25 Analogiczne uwzględnienie będzie 
w ten sposób zastósowane do przekazów tele- 
graficznych, że nazwisko urzędu wystawiają- 
cego i wypłacającego przekaz, jakoteż miejsce 
zamieszkani» odbiorcy liczyć się będzie zawsze 
za jedno słowo, natomiast oznaczenie traktów, 
ulie, numerów domów, schodów, piętra, drzwi 
it, d. adresata będzie podlegać tak jak do- 
tychczas taryfowemu otaksowaniu. 

26. Ułamki (a nie tylko liczby całe) 
pisane literami będą mogły być odtąd ścią- 
gane w jedno słowo i podług tego taksowane 
n. p. jedenpięćszóstych. 

27. Należytość za telegramy pilne z kil- 
koma adresami zniża się cbeenia na podwój- 
uą (zamiast potrójnej) kwotę zwykłej należy- 
tości za telegramy z kilkoma adresami a więc 
przy telegramach niżej stu słów na 50 et. 

28. Za przesłanie telegramu pocztą przez 
kraj, w którym leży cdnośna ostatnia stacya 
telegrafiezna do kraju ianego ściągnie się od 
zarządu stacyi nadawczej jedn litą takse 
25 ct. 

29. W obrębie, w którym obowiązuje 
taksa euiopejska zniża się taksa za jedno 
słowo przy zatrzymaniu dotychczasowej za”a- 
dniezej taksy 80 ct. w obrocie: z Niederian 
dami (Żuławy) z 11 ct. na 10 ct, z Rumu- 
nią (przez austryaeko- rumuńską lub węgier- 
sko-rumuńską granicę) z 6 cl. na 4 ct., z Tri- 
polis (przez 'Tryjest albo Włochy, Malta) z 
61 ct. na 54 et. 

Stałe taksy dia obrotu wewnetrznego 
jakoteż dla obrotu z innymi państwami uży 
wającymi taksy europejskiej pozostają nadal 
niezmienione. 

30. W obrębie w którym obowiązują 
zaeuropeskie taksy, których jak według do- 
tychezas pobiera się opłatę tylko za każde 
pojedyncze słowo powstały z powodu zniże- 
nia taks ze strony odnośnych towarzystw 
kablowych większe lub mniejsze zniżki doty- 
czących taks (n. p. w korespondencji z nie- 
mieckimi posiadłościami w zachodniej Afryce 
a mianowicie z Kamerunem o 61 ct., z To 
goland o 86 ct., z Chinami przeciętnie o 
76 ct., ze Singapore o 80 ct.. z Rosyą azya- 
tyeką I. reyon o 40 et, II. reyon; o 82 ct., 


ze Siamem o 38 et., z Japonią o 83 et. za 
słowo i t. d, a odnośne bliższe wyjaśnienia 
zawarte są w obwieszczeniu dziennika rozpo- 
rządzeń pocztowych i telegraficznych dla kra- 
jów podlegających zarządowi e. k. Minister- 
stwa handlu. 

Glarz m. p. 


L. 4086 (5510 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Rymanowie za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Iwana czyli Wania Wołka, że pod dniem 12 
kwietnia 1897 1. 4086, wniósł przeciw niemu 
Wanio Sałamak pozew sumaryczny o zapłatę 
200 zł. z pn, na który ustanowiono termin 
do rozpraw; sumarycznej na dzień 15 lipca 
1897, oraz ustanowiono kuratora dla niego 
e. k. notaryusza Orłowicza w Rymanowie i 
wzywa go, by wymienionemu kuratorowi u- 
dzielił potrzebnych wskazówek, lub też innego 
pełnomocnika sobie obrał. 

Rymauów, 22 czerwca 1897. 


L. 1266 (5498 1—3) 

Jego Ekscelencya Prezydent c. k. wyż- 
szego sądu krajowego zamianował dla trzeciej 
dnia 39 sierpnia 1897 o godzinie 9 rano roz- 
począć się mającej kadeneyi sądu przysięgłych 
przy tutejszym c. k. sądzie obwodowym e. k. 
Prezydenta Augusta Schmidta przawodniczą- 
cym a zastępcami przewodniczącego e. k. rad- 
ców sądu krajowego Ottokara Ansiona, Jana 
Wichańskiego, Alfreda Manasterskiego, Al- 
freda Zawadzkiego, Justyna Bogusławskiego 
i dr. Juliana Sopotniekieyo. 

Prezydyum c. k. sądu obwodowego. 

Złoczów, dnia 5 lipea 1897. 


L. 3990 (5406 2 —3) 

C. k. Sąd powiatowy w Rozwadowie 
zawiadamia Ludmiłę Wróbłową w Warszawie 
zamieszkałą, że przeciw niej wnieśli J .kób 
Korn i dobrowolnie do spora przystępująca 
Mincia Korn pod dniem 29 kwietnia 1897 
l. 3930 pozew sumaryczny o wydanie blan- 
kieru weksłowego na 100 zł. opiewająceg» lub 
zapłacenie 100 zł. z pn., na który to pozew 
termin do sozprawy na dzień 5 sierpnia 1897 
o godzinie 9 rano wyznaczono, dla pozwanej 
zaś notaryusza Ludwika Miąsika z Rozwadowa 
kuratorem ustanowisno i wzywa Ludmiłę W ró- 
blową, aby na tym terminie albo osobiście się 
stawiła, albo kuratorowi swemu informacyi 
do obrony swych praw udzieliła, albo też in- 
nego zastępcę prawnego sobie ustanowiła i 
o tem sąd tutejszy zawiadomiła. gdyż złe skutki 
z zaniedbania tych ostrożności wynikłe, sama 
sobie przypisze. 

Rozwadów, dnia 5 maja 1897. 


L 6573 (5445 2—3) 

0. k. Sąd powiatowy w Podgórzu za- 
wiadamia niewiadomych z życia i miejsca po- 
bytu ustawowych spadkcbiereców Nadezdy 
Fraenksl zmarłej w Podgórzu 25 lipca i883, 
że Hirsch Landau jako cesyonaryusz Hendzla 
Skwerskiego wniósł do tegoż sądu pozew de 
praes. 13 maja 1897 1. 6578 przeciwko nim 
o uznanie, iż Nadezda Fraenkel pozostawiła 
ważne ustne rozporządzenie ostatniej woli, że 
pozew ten ustanowionemu dla tychże spadko- 
biereów kuratorowi adwokatowi dr. Janowi 
Jakubowskiemu w Krakowie doręczony został 
i że wskutek tego pozwu termin do rozprawy 
według postępowania ustnego na dzień 24 
sierpnia 1897 o godzinie 10 rano w sądzie 
w Podgórzu wyznaczono. 

Spadkobierców tych wzywa się, by albo 
sami na tym terminie stanęli, zlbo kuratorowi 
informacyi udzielili, albo innego pełnomoc- 
nika sobie ustanowili i o tem tutejszemu są- 
dowi przed terminem donieśli. 

Podgórze, 10 czerwca 1897 


L. 5991 (5407 2—38) 

C. k. Sąd powiatowy w Rozwadowie za- 
wiadamia Luimiłę Wróblową w Warszawie 
zamieszkałą, że przeciw niej wnieśli Jakób 
Korn i dobrowolnie do sporu przystępująca 
Mincia Korn pod dniem 29 kwietnia 1897 1. 
3991 pozew sumaryczny o wydanie blankietu 
wekslowego na 100 zł. opiewającego lub za- 
płacenie 100 zł. z pa, na który to pozew 
termin do rozprawy na dzień 5 sierpnia 1897 
o godzinie 9 rano wyznaczono, dla pozwanej 
zaś notaryusza Ludwika Miąsika z Rozwadowa 
kuratorem ustanowiono i wzywa Ludmiłę 
Wróblową, aby na tym terminie albo osobiście 
się stawiła, albo kuratorowi swemu informacji 
do obrony swych praw udzieliłs, alboteż in- 
nego zastępcę prawnego sobie ustanowiła i 
o tem sąd tutejszy zawiadomiła, gdyż złe skutki 
z zaniedbania tych ostrożności wynikłe, sama 
robie przypisze, 

Rozwadów, 5 maja 1897. 


L. 8098 (5443 2—3) 

C. k. Sąd powiat. w Mielcu zawiadamia 
niewiadomego z miejsca pebytu Michała Bar- 
nasia, że Rozalia Gaździna i inni przeciw niemu 
wspólną skargę o 45 zł. wnieśli, wskutek której 
po ustanowieniu dla niego kuratora w osobie 
adw. dr. Brzeskiego, termin do rozprawy dro- 
biazgowej na 26 lipca 1897, rano o godz. 9 
wyznaczonym Został. 


Mielec, dnia 20 czerwca 1897. 


L. 6941 (5404 3—3) 

Zawiadamia się niewiadomego z miejsca 
pobytu Wojciecha Siewierskiego, że Małgo- 
Tzala Drzostowska wniosła. przeciwka niemu 
FOZEW o zasłacenie 100 zł. w. a., na który 
*yznaczo: o termin do rozprawy na dzień 2 
sierpnia 1887. 

Wzywa się go zatem, aby potrzebne 
dokumente do obrony sądowi udzielił, lub 
Mnego zastęprę sobie ustanowił. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Ropczyce, 16 kwietnia 1897, 

L. 6503 (5145 2—3) 

Zawiadamia się z życia i z miejsca po- 
bytu niewiadomych Jana i Józefa Wermiń- 
skich, że w dniu 1 listopada 1890 umarła 
W Rzeczycy długiej ich siostra Katarzyna 
Wermińska i że dla nich ustanowiono kura- 
torem Tomasza Madeja z Rzeczycy długiej i 
Wzywa się ich tedy, by w ciągu roku od dnia 
dzisiejszego wnieśli deklaracyę do spadku po 
Katarzynie Wermińskiej, gdyż w przeciwnym 
Tazię przewód spadkowy z ustanowionym dla 
nich kuratorem i z deklarowanymi spadko- 
biereami przeprowadzonym będzie. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Rozwadów, 17 maja 1897. 


L. 4122 (5144 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Rohatynie ogła- 
Sia, że w sprawie tabulernej Hrynia Iwanków 
0 wpis własności parc. gr. 582/1 w Czerczu 
dla niewiadomego z miejsca pobytu Chaima 
Wolfa Weissbacha, adwokata dra Lipinera 
Z Rochatyna kuratorem mianuje i mu uchwa- 
łe tabularną z 6 lutego 1897, 1. 1038 do- 
ręcza, 

Rchatyn, dnia 25 maja 1897. 


L. 3436 (5135 2—3) 

C. k. Sad powiatowy w Grzymałowie, 
celem doręczenia tusąd. uchwały z dnia 25 
marca 1897, 1. 1642 usianawia Bartłomieja 


11 


Rożek z Łuki małej kuratorem ad actnm dla 
niewiadomego z miejsea pobytu Petra Staw- 
skiego i o tem tegoż celem strzeżenia swych 
praw niniejszym edyktem zawiadamia. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Grzymałów, dnia 2 ezerwea 1897. 


L. 6259 (5137 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy ustanawia w spra- 
wie egzekucyjnaj Majera Hollāndra przeciw 
Jakóbowi i Chaji Badnerom pto 287 zł. 65 et 
dla niewiadomego z pobytu Jakóba Badnera 
kuratorem adwokata p. dra Friedberga i jemu 
doręcza rezolucyę z dnia 30 czerwca 1894, 
l. 4667 ustanawiającą Samuela Elstera sekwe- 
strem dochodów 5/10 części realności lwh. 
200, 10/66, Iwh. 199 i 20/60, lwh. 199 ks. 
gr. gminy Dębicy. 

Z e. k. Sądu powiatowego. 
Dębica, 28 września 1895. 


L. 3397 (5473 1—38) 

C. k. Sąd powiatowy w Dukli zawiadamia 
z miejsea pobytu niewiadomego Jana Kałwika, 
że Szymon Friess z Dukli, wniósł przeciw 
niemu pod dniem 21 kwietnia 1897 l. 8397 
pozew o zapłatę sumy 32 zł. 20 ct., wskutek 
którego to pozwu termin do rozprawy dro- 
biazgowej na dzień 20 sierpnia 1897 na go- 
dzinę 9 rano wyznaczono i że dozastępowania 
go w tej sprawie ustanowiono na jego koszt 
i niebezpieczeństwo kuratorem Józefa Zyg- 
munda i temuż pozew doręczono i Zarazem 
wzywa Jana Kałwika, aby ustanowionemu 
kuratorowi udzielił środków do obrony albo 
innego pełnomocnika sądowi przedstawił, gdyż 
inaczej złe skutki zaniedbania, sam sobie 
przypisze. 

Dukla, dnia 25 maja 1397. 


L. 1564 (5202) 
C. k. Sąd powiatowy w Mszanie dolnej 


w sporze ustnym Antoniego Kowalezyka prze- | w Jaśle poleca wykreślenie z rejestru dla firm į 
ciw nieobjętej masie spadkowej $. p. Rozalii | pojedynczych firmy: „Wyrób wódki i kości 


lo Baran 20 Kołodziejczyk, względnie prze- 
ciw jej spadkobiercom o oddanie parceli 1. 
4780 w Lubomierzu ustanawia w myśl §. 512 
ust. sąd. Stanisława Wojtyczkę wójta w Lu- 
bomierzu, kuratorem ad actum dla niewiado- 
mego z miejsca pobytu pierwpozwanego An- 
toniego Barana na koszt i niebezpieczeństwo 
Antoniego Barana i o tem Antoniego Barana 
zawiadamia w tym celu, aby ustanowionemu 
kuratorowi swoje dowody udzielił lub innego 
zastępeę tut. Sądowi przedstawił. 
Mszana dolna, 14 maja 1897. 


L. 20.000 + A (5138 1—3) 

Zawiadamia się niewiadomego z miejsca 
pobytu Jana Belezyka, że w sprawie egzeku- 
cyjnej Jana Łachmanka przeciw niemu pto 
165 złr. z przyn. kuratorem dla niego adw, 
dr. Maurycy Stern w Gorlicach ustanowiony 
został, któremu dalszych informacyi udzielić 
lub innego pełnomoenika dla siebie ustano- 
wić ma. 

C. k. Sąd powiatowy, 
Gorlice, dnia 18 styeznia 1897. 


L. 11802 (5228 1—3) 

0. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
w Tarnowie zawiadamia niewiadomego z miej- 
sca pobytu Mojżesza Korna, iż z powodu wnie- 
sionej przez Mojżesza Dawida Herziga skargi 
wekslowej de pr. 16 czerwca 1897 |. 11490 
o zapłatę kwoty 185 zł. ustanowionym został 
dla niego dr. Hochberg adwokat w Tarnowie 
kuratorem i poleca mu, by ustanowionemu 
kuratorowi podał środki obrony, lub innego 
zastępeę sądowi przedstawił, gdyż inaczej skutki 
niedostatecznej obrony, sam sobie przypisać 
będzie winien. 

Tarnów, 24 czerwca 1897. 


L. 3232 : (5222) 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
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nawozowych Emanuela Spetta w Dembo- 
rzynie* jako już nieistniejącej a natomiast 
poleca wpisanie firmy: „Gorzelnia i stajnia 
opasowa Ignacego Pieniążka w Demborzynia* 
której używa jako właściciel Ignacy Pieniążek 
mieszkający w Nagawczynie, który firmę tę 
w ten sposób podpisywać będzie, że pod wy- 
ciśniętą stampilią lub wypisanem brzmieniem 
tejże, swoje imię i nazwisko „Ignacy Odrowąż 
Pieniażek* umieści. 
Jasło, 15 maja 1897. 


L. 7612 (5220 1—38) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
zawiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Nusena Bleichera, że na pozew Ozyssza Her- 
scha Kreisberga z praest. 28 maja 1897 l. 
7612, wydał uchwałą z dnia dzisiejszego nakaz 
zapłaty sumy wekslowej 75 zł. w. a. z pn. 
i takowy doręcza w osobie adwokata dr. Fi- 
ternika Józefa ze substytucyą adwokata dr. 
Aleksandrowicza Juliusza ustanowionemu ku- 
ratorowi. 

Wzywa się zatem Nusena Bleichera, 
ażeby kuratorowi potrzebną do obrony infor- 
macyę udzielił, lub innego zastępcę zamia- 
nował i sądowi podał do wiadomości, 1leże 
w razie przeciwnym niepomyśslne skutki z za- 
niedbania wynikające, własnej winie przypisać 
musi. 

Sambor, 29 maja 1897. 


L. 443 (5261) 
0. k. Sąd powiatowy w Mostach wiel- 
kich zawiadamia niewiadomego z miejsca po- 
hytu Wasyla Chrunia, że celem doręczenia 
mu uchwały dozwalającej na wpis prawa wła- 
sności parcel 2680/1, 2681/1, 2682]1 i 2683|1 
z dnia 28 grudnia 1895 I. 11072, ustanowił 
kuratorem p. Emila Łapiekiego. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Mosty wielkie, 28 lutego 1897. 


Doniesienia prywatne- 
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XXXIII. Zamknięcie rachunkowe 


Towarzystwa wzajemnych ubezpieczeń w Krakowie 
za czas od 1 kwietnia 1696 r, do 81 marca 1897. r. 
(Dział gradowy.) 


Rozchód. 


I (Szkody i koszta likwidacyi wypłacone 
mniej zwrot od Tow. kontrasekuracyjnych 


Koszta administracji: 
2. Wydatki administracyjne bieżące 
MI. (Odpisy i inne wydatki: 
Przepadłe zaleglości 


iv. 


Fundusz rezerwowy 


SS Goa 2 o e o 


VI. 


Paaa n M 


Kraków, dnia 31 marca 1697. 


1. Prowizye agentów (mniej prowizya kontrasekuracyjna) 


8. Podatki rządowe, gminne i należytości rządowe 


Fundusz na szkody nieuregulowane 
V. |Stan funduszów z końcem roku 1896/7 ; 


DYKBEK ONA 


Zenon Słonecki. 


K. hr. Scipio. 


H. Kieszkowski. 


*) Zesiawiony w myśl rozporządzenia Ministerstwa Spraw wewn. z d. 5 marca 1896. 


Stan czynny. 


Rachunek zysków i strat z działu gradowego za czas od l kwietnia 1896 do 31 marca 1897 r.* Przychód. 


ING o o Gcmw Gr WTF M TEREEGGO 1 a r _ SP tr, Gi 
|". a 241.587 sal | | W roku 1896 wystawiono 4456 ważnych polie, któremi E | | 
NĄ” = . 96.615 22; 144.922 ,70 ubezpieczono wartość złr. 17,782.402 
; j i I. Fundusze przeniesione z r. 1895/6: 
6.066 |08 Fundusz rezerwowy, stan z dniem 1 kwietnia 1896 808.594 |3€ 
T JAk 19.590 124 Przyrost funduszu rezerwowego w roku biezącym . . 52570 |90] 861.165 |28 
1.788 |86] 27.440 18] | II. Fundusz na szkody nieuregulowane . . . . ... — | 
EMEA. | III. Zaliczka zebrana . . . . . . . « «. . . . . . . 452.780 (04 
See 01.3 8.651 |09 mniej kontrasekuracya . . . . « « « « „ . . . „| 181.092 |O5] 271637 |99 
+ © 4388. — —| | IV. [Dochód z lokacyi kapitału: 
Procenta od gotówki lokowanej w Bankach i Zakład. 1 300 |87 
e Foha 861.165 |2% V. |Inne dochody: 
ET" 100.568 |24 1. Należytości wpisowe i stemplowe . . . . . . . 4.839 |52 
2. Różne dochody z administracji : 
Procenta od weksli stron ubezpieczonych A 3.804 128 
1142.747 |44 1142.747 |44 


KOMISYA KONTROLUJĄCA: 


Ignacy Głażewski. 
Włodzimierz Gniewosz. 


Rachunek bilansu z działu gradowego z dniem 31 marca 1897 r.*) 


Stanisław Komornicki. 
Klemens Hr. Dzieduszycki. 
Naczelnik rachunkowości, 


Michał Garapich. 
Andrzej Hr. Potocki. 


Gustaw Adam. 


Stan bierny. 


asg ct.  złr. Tet. złr. złr. at. złr. at. atr. ct. 
l W Bankach i Zakładach na rachunku 1| Fundusz rezerwowy ... « « oson‘ 861.16528 
WEEZĄCYM 190.7. . m. . 6 ma > 1 8.388 2| Różni wierzyciele 
2 Papiery wartościowe po kursie z dnia a) Towarzystwo ogniowe. . « « « s.. 159.104)8: 
31 marca 1897 a b) Różni wierzyciele . . . « « o oo’ | 1808/24] 160.90807 
4o,, Listy zast. Tow. Kredytowego ziemskiego 8| Czysta a Wim: « ao ri 
A Zoom dE mma. ul. sado Czysta pozostałość 100.568/24 
50/, Listy zast. gal. Banku hipot. premiowe 
nom. zł. 26.500 po 110—. . . . 29.150, — 
41,0, Listy zest. gal. Banku hipetecznego nom. 
| zł. 130.000 po 100—. . . . . . 130.000 
40,, Listy zast. gal. Banku hipctecznego nom. 
zi VOVO po 9675. o.. eo 13.545 — 
40/, Listy zast. gal. Banku krajowego nom. 
zł. UNETE 7504068 3%. 48 750|— 
40j, Obligigacye gul. pożyczki propinacyjnej 
nom. zł. 34.800 po 9750 5% 38 930 — 
40 Obligacye Peszteńsk. Banku Komereyalnego 
aom. zł. 25.000 po 98 75 1 __24 68750] 614324 lå 
4| Wartość kuponów biczących . . . . . «1. 7575 |25] 621.899 
4 Weksle stron ubezpieczonych . . . . . . z 74.732 
>| Towarzystwa kontrasekuracyjne IE 81.202: 
„| Zaległości po Agencyach i Reprezentacyaeh 16.123 
APRo . ©. e 1.06 28.767 
Fundusz na różnieę kursu . . . . . ... 4.300 
Niepokryty niedobór z roku 1895 292.227 
= we 1122.641! | 1122.641|59 
Kraków, dnia 31 marca 1897 r. KOMISYA KONTROLUJACA: 


To 
Ignacy Głażewski. Stan. Komornicki. Michał Głarapich.  Włodz. Gniewos.. 
Klemens hr. Dzieduszycki Andrzej hr. Potocki. 

Naczelnik rachunkowości: Gustaw Adam. i 


DYRERKOYA: 
Zenon Słenecki. Karol hr. Scipio. H. Kieszkowski. 
*) Zestawiony w myśl rozporządzenia Minist. spraw wewn. z d. 5 marca 1896. 


Drobne ogłoszenia 
od wyrazu petitem centa, Hustym petitem | 
dwa centy. 
ER RE LNEDZEZ WY BOCA BO YŻZE E 
$ przy ul'cy Długosza 1.31 jes 

Realność kę" ręki do sprzedania. 
wiadomość tamże. 
Asieże śledzie pocztowe, doskonały porter 

angielski, poleca handel Alberta Szkowrona we 
Lwowie. 676 


Jarmark w Uniowie 


Podaje się do wiadomości P. T. Kupców, że jarmark 
w Uniowie, powiat Przemyślany, odbędzie się jak 
corocznie od 20 do 30 sierpnia 1897 r. Zamówienia 
na budy i sklepy przyjmuje się do 17 sierpnia we 
Lwowie u introligatora M. Sembratowicza ulica Ja- 
giellońska l. (2, a potem w Uniowie. Od Admini- 
straeyi dóbr stoł, gr. kat. Metropelii. 891 


e | 

2.000 pokoi Tapet | 

na składzie taniej niż wszędzie, | 

Story plócienkowe na wał-| 
kach samoczynnych sz 


P. P. Przedsiębiorcom i irca 
| 
| 


Z 
Bliższa 


Białe i piękne ręce!! 


racowizmia sukień damskich i nauka kroju 
Maryi Chomiekiej wykonywuje wszelkie zamó 
wienia według najnowszych wzorów francuskich w 
jak najkrótszym ezasie po nader umiarkowanych ce- 
nach. Ul. Krakowska 20 


ię Ozzy ri = 
.. Gab 224 yw W 


| Drut kolczasty 


ame A O A a 


ogrodów, zagród itp. ra | 


poleca po cenach fabrycznych 


Alojzy Hübner 


znaczny rabat, poleca magazyn Lwów, Rynek 38. | 


A, Krzysztofowicza 
Lwów, plae Halieki 1. 2. 


ARTUR KOŚCICKI 
(SYRIUSZ) 342 
Lwów, ulica Zamarstynowska 1. 11 (dom 


894 


BA onkiirs. 


Komitet polączonych fundacyi Marka 
Bernsteina ku wspieraniu i nauczaniu izrae- $$ 
liekich rzemieślników podaje niniejszem do 
S publicznej wiadomości, że dlą izrąeliekich 

własny), ul. Trzeciego Maja 1 2 fizycznie zdrowych chłopców, majacych zamiar 
poleca wprost z Ameryki wyborną [poświęcić się rzemiosło, którzy w tym celu 
kawę pół kilo zł. 1. Najlepsze her- | m koszta rzeczonych fundacyi chcą być u- 
baty pół kilo od zł. 1.50 do 6 zł. j mieszezeni, jest 8 opróźnionych miejse 


i j , Ubiegający się o powyższe miejsca, po- 
Koniak h SEEM AR od zł. winien wnieść prośbę do komitetu tychże 


fundaeyi na ręce przewodniczącego Wieleb. 


== Rabina dr. J; Caro najdalej do dnia 15 sier- 
pnia 1897 i przedłożyć: 
SZTYCHY 1. Metrykę urodzenia lub świadectwo, 


adonna Munilla 38X7 po ał ta | liże jest przynależny do lwowskiej gminy 
Sztychy kolorowane: Widoki z Alp, wielkose 4 r ASM =; em r Jest urg 
sztychu 22X27 w passe-par-tout po zł. %.— dzony w Galieyi i ukończył 14 rok życia, A 
w handlu obrazów 2. wiarygodne świadectwo ubóstwa, że 
J. Kośnierski ani on, ani rodzice jego nie mogą ponosić , 
Lwów, plac Akademieki. kosztów nauki, 4 h | 
8. rewers od ojca względnie od opie- | 
kuma, mocą którego zrzekają s'ę wszelkich praw 
dotyczących stosunku przyjętego wychowan- 
ka do majstra i że w zupełności odstępują 
tę sprawę Komitetowi, 
4. petenci z prowiacyi winni opróez 
tego przedłożyć świadectwo lekarskie, że są 
do rzemiosła przydatni, i 
Komitet połączonych fundacyi Marka Bern- ' 


e dla cyklistów ! 
ROWERY z najlepszych an- 
ielskieh fabryk po bardzo umiar- 
owanych cenach, oraz wyłączne 
zastępstwo i skład komisowy fa- 
bryki „REGENT“, której wyroby 
powszechnie uznane za najlepsze. Reparacya rowe- 
rów uskutecznia się najstaranniej i fachowo. Speeyal- 
ny warsztat mechaniezny dla maszyn do szycia i 
rowerów. — S. Wagner, Lwów, ulica So- 
bieskiego 30 | 


W ażn 


a 


RTR 


steina. 
Lwów, dnia 15 lipca 1897. 


Ces. król. uprzyw. rafinerya spirytusu, fabryka rumu, 
likierów, rosolisów i octu 


Juliusza Mikelascha Następców 
Jakóba Sprechera i Ski we Lwowie 


poleca 


powszechnie za najlepszy uznany spirytus 


MB «p ER S$ €P UA Ć. 


Poczią wysyłka w blaszance 5 litrowej, wagi 5 kilogr. 
Składy w mieście Lwowie: 
ul. Halicka 1. 1. ul. Kopernika 1. 9. 
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właściciel najstarszego i największego handlu 


aparatów i przyborów fotograficznych 
Lwów, pasaż Hausmana 8, 
oznajmia swoim P. T. Odbiorcom, że na sezon obecny 


nadeszły z Paryża aparaty najnowszej konstrukcji. 
W tymże handlu znajduje się od 1 maja 


biblioteka klubu miłośników sztuki fotograficznej. 


Najbardziej czerwone i opierzchnięte ręce wybieleją 
i wydelikatnieją po kilkakrotnem natarciu 


Kremem roślinny 


. | A z ~ 
cynkowany do ogrodzenia pól, uuau 


z w Zakładzie kąpieiowym św. Anny będą niezawodnie 


T Kąpiel tuezowa z kielizną 57 ct, w abonamensie 20 ct., kąpiel tuszowa 


j Szam+wnej P. T. Publiczności, iż z dniom 1 lipca 1897 rozpoczęliśmy 


Ji zajmujemy się: Komisową sprzedażą materyałów budowlanych itp. — 
H Spedycyą towarów i wszelkich przesyłek ną kolej i z kolei, oeleniem 
sma tychże. Opakowaniem mebli, szkła, porcelany itp. 
sj w miejscu, tudzież koleją i gościńcem i w wyścielanych wozach paten- 


S po nadzwyczajnie niskich cenach. 


illera we Lwowie 


o zniżonych cenach fabryki 


sztucznych nawozów | Spółki komandytowej 
Juliana Wanga, Lwów, ul. Akademicka 1.5. * 


I 
l 


J. KIMNATOWICZ j 
Lwów, sklepy własne : ul. Kopernika 1. 3, ul Ha- | 
lieka 1. 11. — Kraków Sukiennice 1. 20.— Prze o 
myśl ui. Franciszkańska l. 24, — Czernioweć8 | 

Rynek |. 2. | 


m. Słoik 80 ct. 
OSZUSTWO! 
niesumienni rodrzędni fabrykanci naśladują etykietę sławnych 
tutek Niemojowskiego. Należy strzedz się przed lichem 
naśladownictwem. 
Kezżda etykieta i,tutka zaopatrzona jest nazwiskiem 
S. W. NEEM*JOWSKRL. 
© 25 pre. taniej niż we Wiedniu! 
dostarcza wszelkie kauczukowe drukarnie czcionkowe 
pierwszy galic. Zakład rytowniczy, warstat dla wyrobów 
z metalu, lanych napisów, malarstwa szyldów i farb, 
stampilij kauczukowych ete. | 


Henryk Schapira, Lwów, ul. Kopernika 3. 


Cenuiki na żądanie gratis i franko. 653 | 


nS S 


w Zakładzie kąpielowym św. Anny 
przy ul. Akademickiej 10 


nowo urządzone na wzór pierwszorzędnych zakładów zagranicznych 


TUSZ 


dla Publiczności pożądaną nowością. 
Temperatura tuszów może być dowolnie użytą. 


w czoknym oddziale 40 ct. 


Ważne dla pp. Przemysłowców, Rolników 
i przedsiębiorstw budowy! 


E. Bredt i Spółka w Ottynii 


między Stanisławowem a Kołomyją 


fabryka maszyn | kotłów parowych, odlewarnia żelaza, 


aparatów miedziannych, 
fabryka parkietów i deszczulek dębowych. 
Zatruduiaąa czterystu robotników krajowców. 

Dostarcza urządzenia dla wszelkich gałęzi krajowego przemysłu jako to: 
Rafineryi nafty, głęb kich wierceń i kopalnictwa naftowego, tartaków paro- 
wych, gorzelń rolniczych. fabryk spirytusu i t. p. 

Dostarcza również potrzebne aparaty, maszyny i kotły parowe, transmisye, 
pompy. maszyny i narzędzia rolnicze. 

Dia przedsiębiorstw budowy kolei i prywatnie budujących Słu- 
py z żelaza lanego, słupy pod rynny, żelazne kute konstrukcye, rnry odchu- 
dowe, zapory kanałowe, żelazne schody, tory kolejowe, wózki kolejowe, składy 
kół, wyciągi czyli windy do budowy. Odlewy w żelazie i metalu podług włas- 
nych i nadesłanych modeli. p 

Pierwszorzędne referencye i najlepsze świadectwa wybitnych osobistości 
w kraju stoją nam do dyspozycyi. 

Wszelkie rekonstrukcye i naprawy jak najtaniej. 

Ceny umiarkowane. 


Zwracamy mwage 


Przedsiebiorstwo komisów i spadyeyi 


pod śirmą 


EK. Grostyński & J. Als 


we Lwowie, plac Halicki 1. 3 


Przewożeniem mebli 


towych (bez opakowania) pod gwarancyą za wszelkie uszkodzenia. 
Łaskawe zlecenia miejscowe i z prowineyi załatwiamy bezzwłocznie 


Z biura ogłoszeń „impressa“ Lwów,) 367 
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